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N om y etap  na p o lu  w a lk i  z rak iem ?

Sensacyjne odkrycie
szwedzkiego uczonego

S Z T O K H O L M  P A P . Korespondent P A P , red. A ndrze j Now ic­
k i, donosi: Szwedzki uczony, d r Bo Holm berg z  Instytu tu  Rado­
wego w  Sztokholm ie dokonał sensacyjnego odkrycia, które praw  
dopodobnie um ożliw i rozw ikłanie do końca zagadki tzw . śm ier­
ci nowotw orow ej i  o tw iera nowe perspektywy w  walce z ra ­
kiem  środkam i farm akologicznym i. D r Holm bergow i. udało się 
m ianow icie — po raz pierwszy w  świecie — w yodrębnić z komo 
re k  now otw orow ych substancję, k tó ra  rozprzestrzeniając się z 
k rw ią  po całym  organizm ie h am uje  wzrost zdrow ych tkanek, 
powoduje ich obum ieranie i w  następstwie zgon chorego _

M E D Y C Y N A  n ie  p o tra f i ła  do 
tychczas w y ja ś n ić  do końca  w ie ­
lu  p ro b le m ó w  zw ią za nych  ze 
śm ie rc ią  w y w o ły w a n ą  przez no ­
w o tw ó r. Dlaczego np. w  n ie k tó ­
ry c h  p rzyp ad kach  ra k a  ch o ry  u - 
m ie ra  n a w e t wówczas, gdy ża­
den  z g łó w n y c h  n iezbędnych  do 
życ ia  o rganów  n ie  zosta ł zaata­
ko w an y?  P y ta ń  i  s y tu a c ji tego 
ro d za ju  je s t w ięce j. Z  b ra k u  in ­
nego w y tłu m a c z e n ia  m ó w iło  się 
o „za b u rze n ia ch  w  p rze m ia n ie  
m a te r ii”  ja k o  bezpośredn ie j p rzy  
czyn ie  śm ierc i.

J U Ż  W C Z E Ś N IE J  n ie k tó rz y  ucze­
n i p rzy p u s zc za li, że ch odzi tu  p ra w ­
d opodobn ie  o ja k ą ś  n ie zn a n ą  sub­
stanc ję , k tó ra  n iszczy zd ro w e  k o ­
m ó rk i. N ie  u d a ło  się je d n a k  do ­
tyc hc zas u d o w o d n ić  je j  is tn ie n ia . 
D o k o n a ł tego d o p iero  d r  H o lm b e rg .

W  w y n ik u  8 -le tn ic h  żm u d n yc h  do­
św iad c zeń  i a n a liz  w y o d rę b n ił on 
o w ą  substancję . O k a za ło  się, że je s t  
to  ś re d n ie j w ie lk o ś c i p o lip e p ty d  (ro  
d za j b ia łk a ) zb u d o w a n y  z a m in o ­
kw a s ó w  i  d a ją c y  się  zd e fin io w a ć  ka  
te g o ria m i b io c h e m ic zn y m i. D z ia ła  
on h a m u ją c o  n a ro zw ó j n o rm a ln y c h  
k o m ó re k , n ie  n is zczy  tk a n k i n o w o ­
tw o ro w e j, k tó ra  m a  „ w b u d o w a n y ”  
sw o is ty  m e ch an izm  o b ro n n y  p rze -  
c im  n ie m u  S p o s trzeżen ia  te  p o zw a ­
la ją  sądzić , iż  p rz y c z y n ą  śm ierc i 
n o w o tw o ro w e j je s t d e s tru k c y jn e  dz ia  
ła n ie  p o lip e p ty d  n a  k o m ó rk i zd ro ­
w e.

D r H o lm b e rg  je s t b ardzo  o - 
s tro żny  w  w y c ią g a n iu  w n io s ­
k ó w  ze swego o d k ry c ia , z id e n ty ­
f ik o w a n ie  zabó jcze j su b s ta n c ji — 
tw ie rd z i — to  d o p ię to  p o ło w a  
d ro g i. W  da lszym  c iągu  n ie  w ia ­
dom o, ja k  p o w s ta je  i  d laczego. 
T a je m n ic ą  je s t też je j  s t r u k tu ­
ra . R ozw iązan ie  ty c h  n ie w ia d o ­
m ych  w ym aga  da lsze j p racy , k tó  
ra  może t rw a ć  la ta m i. Za  wcześ­

n ie  jeszcze na speku lac je  co do 
te ra p ii.  Z n a lez ie n ie  środka, k tó ­
r y  n iszczy łb y  p o lip e p ty d  (n ie  u - 
szkadza jąc z d ro w e j tk a n k i)  lu b  
c h ro n ił p rzed  n im  pozostałe ko ­
m ó rk i — jest sp ra w ą  bardzo 
sko m p liko w an ą .

O D  P A R U  J U Z  L A T  fu tra  
s zy je  się w e d łu g  re gu ł m o d y  
o b o w ią zu jąc e j d la  p łaszczy. 
O b o k  m a x i-p ła s z c z y  p o ja w iły  
się w ię c  p ie rw sze m a x i- fu tra .  
M o d e l d e m o n s tro w an y  n a  z d ję ­
c iu  u z y s k u je  m o d n ą  d ługość  
do p ó ł ły d k i  p rzez  doszycie  
ciętego h o ry zo n ta ln ie  fu tra  o 
d łu żs zy m  w ło s ie , lecz w  ty m  
s a m y m  o d c ie n iu . Z w ró ć m y  u -  
w a g ę  n a in n e  m o d n e  e lem en­
t y :  s tó jk ę , d w u rzę d o w e  zap ię ­
c ie , p asek n a  p o d w yższonej 
ta l i i  i  m a n k ie ty  u rę k a w ó w , 
n ad a ją c e  m o d e low i s ty l m i l i ­
ta rn y .

(C A F —K eystone!

Przerwana operacja
przeszczepienia serca

B O N N  P A P . W  N R F  p od ję to  
p ie rw szą  o pe ra c ję  przeszczepie­
n ia  serca w  k l in ic e  u n iw e rs y te c  
k ie j w  E rla ng e n . k tó ra  zosta ła  
je d n a k  p rze rw a n a . 5 0 -le tn iem u  
m ężczyźn ie  m ia n o  przeszczepić 
serce 1 9 - le tn ie j dz iew czyny , 
k tó ra  z g inę ła  w  w y p a d k u . Po 
o tw a rc iu  k la t k i  p ie rs io w e j u -  
ja w n iło  się p o d e jrz e n ie  in fe k c ji 
i  c h iru rd z y  zd e cyd o w a li p rz e r­
w a n ie  o p e ra c ji.

Mniej saiRSchodów
S P A D Ł A  P R O D U K C J A  S A ­

M O C H O D Ó W  w e  F ra n c ji ;  ja k  
w y n ik a  z n a jn o w szych  s ta ty ­
s ty k , w  c ią gu  9 m ies ię cy  b r. 
b y ła  ona o  ponad  2 p ro c . n iż ­
sza n iż  w  a na lo g icznym  o kre s ie  
ro k u  ub ieg łego . O znacza to  u b y  
te k  p ro d u k c ji  ponad  30 tys ię cy  
w ozów .

na centralnej akademii
w  Z a b r z

D Z IŚ  „ B A R B U R K A " —  Ś W IĘ T O  N A J L IC Z N IE J S Z E J  G R U -  
P Y  ZA W O D O W E J P O L S K IE J  K L A S Y  R O B O T N IC Z E J . JEST? 
T O  R Ó W N O C Z E Ś N IE  Ś W IĘ T O  O S Z C Z E G Ó L N IE  D Ł U G IE J , 
S IĘ G A J Ą C E J  X V I  W IE K U  T R  A D Y C J I, P IE C Z O Ł O W IC IE  
K U L T Y W O W A N E J  W  PO LSC E  LU D O W E J, W  K TÓ R E J G Ó R ­
N IC Z Y  F A C H  U Z Y S K A Ł  S P E C J A L N IE  W Y S O K Ą  R A N G *  
S P O ŁE C ZN Ą . ■

W  T Y M  R O K U  „B a rb u rk ę "  
ś w ię tu je  ju ż  ponad 600 tys . p ra  
c o w n ik ó w , a w ra z  z n im i —  ic h  
ro d z in y , p rz y ja c ie le .

N A J B A R D Z IE J  zasłużen i re ­
p re zen tan c i g ó rn icze j b ra c i z 
ca łego k ra ju  s p o tk a li się w e 
w to re k  po p o łu d n iu  n a  C e n tra l­
n e j A k a d e m ii w  Z a brzu .

W  p re z y d iu m  a k a d e m ii z a ję li 
m ie jsca : W . G o m u łka , B . Jasz- 
czuk, E. G ie re k , k ie r.  w y d z ia łu  
p rz e m y s łu  c iężk iego  i  k o m u n i­
k a c ji K C  P Z P R  —  S t. K o w a l­
czyk , cz ło ne k  R ady P ań s tw a  J. 
Z ię te k , w ice p rze w od n iczący  
C R Z Z  —  R. S tachoń , p rze w o d ­
n iczą cy  Z G  Z M S  —  A . Ż a b iń ­
sk i. O becn i są m in is tro w ie : J. 
M itrę g a , F r .  K a im , A . R a d liń s k i 
o ra z  P. L e w iń s k i.

(Dokończenie na str. 2)

Dziś w  godzinach rannych

LINIOWIEC „NEW JERSEY“
ostrzelał terytorium DRW

H A N G I. N O W Y  JO R K  P AP . L in io w ie c  a m e ry k a ń s k i „N e w  
Je rse y ”  o s trz e la ł dz iś  ra n o  pó łn o cną  część s tre fy  z d c m ili ta ry -  
zo w an e j, s ta n o w ią cą  część D e m o k ra ty c z n e j R e p u b lik i W ie t­
n am u . O gień  z je go  16-ea low ych  d z ia ł b y ł k o ry g o w a n y  przez 
a m e ry k a ń s k ie  sam o lo ty .

J A K  P O D A Ł O  ra d io  H a no i, 
a m e ry k a ń s k ie  lo tn ic tw o  w o js k o  
w e  doko na ło  2 g ru d n ia  n a lo tó w  
n a  gęsto za lud n io ne  re jo n y  
D R W , p o w o d u ją c  o fia ry  w  lu ­
dziach. O prócz  tego sam o lo ty  
U S A  k o n ty n u u ją  lo ty  n ad  s tre ­
fą  z d e m ilita ry z o w a n ą .

Wysokie zadłużenie
Rumunii

w e f s e c  MUF
B O N N  P A P . R o zpoc zęły  się tu  ro ­

k o w a n ia  h a n d lo w e  m ię d zy  d e lega­
c ja m i R u m u n ii a  N R F . W  toczących  
się ro zm o w a ch  — ja k  p isze „D ie  
W e lt“  -  „ n a  p ie rw s zy  p ia n  w y b ija  
się s p ra w a  pod w yżs zen ia  Icontyngen  
tó w  im p o rto w y c h  d la  to w a ró w  ru ­
m u ń s k ic h “ . T o , że d z ie n n ik  w y su w a  
tę  sp ra w ę  n a  p la n  p ie rw s zy , zd a je  
się w y n ik a ć  Z s y tu a c ji, c h a ra k te ry ­
z u ją c e j się  d u ż y m  u je m n y m  b ila n ­
sem  h a n d lo w y m  R u m u n ii w obec  
N R F . R ó w n ie ż  zad łuże n ie  R u m u n ii  
w o b ec N R F  m a  b y ć  dość w y so k ie . 
J a k  d o w ia d u je  się ko re spondent 
P A P  ze ź ró d e ł n ie o fic ja ln y c h , m a  
ono sięgać 1,5 m ld  m a re k .

Zakaitnise-sadystki
R Z Y M  P A P . T r z y  za k o n n ic e  zosta 

ły  s k aza n e  p rzez  sąd w e  F lo re n c ji 
n a  k a r y  w ię z ie n ia  od 1 do  4 la t  za  
w y ją tk o w o  b ru ta ln e  zn ęc an ie  się 
nad  p o w ie rz o n y m i ic h  opiece d z ie ć ­
m i w  m ie js c o w y m  sie ro c iń cu . K ie ­
ro w n ik ie m  s ieroc ińca b y ł cz łonek  
za k o n u  K a p u c y n ó w  G . P e la g a tfi, k tó  
r y  zosta! u n ie w in n io n y  z  b ra k u  do­
w o d ó w  w in y .

P R E Z Y D E N T  JO H N S O N  po ­
s ta n o w ił zw o łać  dz iś  posiedze­
n ie  gab in e tu  d la  o m ó w ie n ia  
s p ra w  zw ią za nych  z p o k o jo w y  
m i ro zm o w a m i w  P a ryżu .

W  W a szyn g to n ie  p a n u je  je d  
n a k  p rze kon an ie , że ro z m o w y  
p a ry s k ie  n ie  ruszą  z m a rtw e g o  
p u n k tu  p rzed  rozpoczęciem  u -  
rzę d ow a n ia  p rze z  now ego p re ­
zyden ta , k tó r y  w p ro w a d z i się 
do B ia łeg o  D o m u  20 s tyczn ia  
1969 r .

P A R Y Ż  P A P . W e w to re k  
p rz y je c h a ł do P a ryża  p ie rw s z y  
z w y s ła n n ik ó w  s a jgo ń sk ich  na 
ro z m o w y  w  s p ra w ie  W ie tn am u . 
Jest n im  doradca  w ice p re zyde n  
ta  K y  —  N g u ye n  T h ie u  N hon. 
J a k  podano  p rz e d te m  K y  n ie  
w e źm ie  osob iście  u d z ia łu  w  roz 
m ow ach, a le  m a nad zo row ać 
d z ia ła ln o ść  d e le g a c ji s a jg o ń - 
s k ie j.

Po zbrodniczych
nalotach

izraelskich
L O N D Y N  P A P . Korespondeivi 

ci za cho dn ich  agencji praso­
w y c h , k tó rz y  p rz y b y li  na miej-» 
see zb om ba rd ow an ych  przez sa­
m o lo ty  iz ra e ls k ie  o s ie d li w  p ó ł­
n ocn e j części J o rd a n ii p rz e d s ta  
w  Łają s tra s z liw y  o b ra z  zn isz­
czeń. Podkreślają  oni, ie  w ięlc  
szość o fia r stanow iły  dzieci. 
O to  re la c ja  korespondenta  Reu-» 
te ra  z  K a f r  A sad :

M ieszka ńcy  w io s k i w  im ilcze-ł 
n iu  k rz ą ta l i s ię  p rze d  z b u rz o ­
n y m i d om am i, gdzie  u ło ż o n o  
z w ło k i z a b ity c h  k o b ie t, d z ie c i fi 
s ta rców . W śród  z a b ity c h  z n a j­
d ow a ło  s ię  dz iecko  lic z ą c e  za­
le d w ie  10 d n i, je d n o ro czn y  c h ł®  
p iec  i  10- le tn ia  d z iew czynka  w j 
m u n d u rk u  szko lnym . W  ciągu* 
40-m inu tow ego  n a lo tu  w ioska il 
zosta ła  doszczętnie  zburzona^1 
W e d ług  d an ych  o f ic ja ln y c h  l4 l 
osób p o n io s ło  ś m ie rć  a 18 zo-i 
s ta ło  ra n nych .

Kolejny samolot 
uprowadzony na Mą

H A W A N A  P A P . 2 b m . u p ro w ad zo ­
n y  został n a  K u b ę  k o le jn y  s a m o lo t  
a m e ry k a ń s k i. S a m o lo t n a leżą cy  d a  
to w a rzy s tw a  lo tn iczego  „ N a t io n a l  
A ir lin e s “  le c ia ł z N o w eg o  J o rk u  d a  
M ia m i. W  p e w n y m  m o m e nc ie  je d e n  
z p as ażerów  w y d o b y ł b ro ń  i  z m u s ił 
p ilo ta  do z m ia n y  ku rs u . P o n ie w a ż  
m a szy na n ie  posiadała  zapasu  p a li­
w a  n a  d łu ższy  lo t, p ilo t  w y lą d o w a ł 
w  K e y  W est, skąd po  n a b ra n iu  p a ­
l iw a  w y s ta rto w a ł do dalszego lo tu  
n a  K u b ę . N a  p o k ła d z ie  u p ro w ad zo ­
n e j m a s zy n y  zn a jd o w a ło  się 28 pa­
sa żerów  i  7 osób załogi.

W  zw ią z k u  z n o w y m  p o rw a n iem  
sam olo tu  p rzy p o m in a  s ię , że b y ła  
to  ju ż  24 w  ty m  ro k u  m a szy na  U S A  
lu b  k r a jó w  A m e r y k i Ł a c iń s k ie j u -  
p ro w a dzo n a  n a  K u b ę . W  ciągu  ostał*  
n ic h  11 d n i u p ro w ad zo n o  4 a m e ry i  
k a ń s k ie  sa m o lo ty  pas aże rsk ie .

Chiny psychicznie 
lotni nad M. Jorkiem
W E  W T O R E K  n a  lo tn is k u  w  N e m  

Je rs ey  p ew ien  19 -le tn i m ło d z ie n ie a  
u k ra d ł je d n o s iln ik o w y  sa m olo t ł  w jlj 
s ta rto w a ł, za n im  zdo łano  m u  w  ty n *  
p rzeszkodzić . K rą ż y ł o n  p rze z  k i l ­
k a  g odzin  n ad  N o w y m  Jo rk ie m *  
c z te ro k ro tn ie  p ró b u ją c  lą d ow ać : n a  
m ię d zy n a ro d o w y m  lo tn is k u  K e n n e ­
d y e g o . M im o  w s k a zó w e k , u d z ie la ­
n y c h  m u  z  w ie ż y  k o n tro ln e j,, rausiaS  
w  ko ń c u  zre zyg n o w ać  z  tego? za ­
m ie rz e n ia  i  s k ie ro w a ł się naćF A t ­
la n ty k . W  od leg łości k i lk u d z ie s ię c iu  
k ilo m e tró w  od  w y b rz e ż y  W irg in ii  s a  
m o lo t sp a d ł w  w o d y  oceanu.

N ie fo r tu n n y m  lo tn ik ie m  oka zaŁ  aSg 
o s o b n ik  c h o ry  p sy ch ic zn ie .
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Dziś „Dzień Górnika'

Centralna akademia w Zabrzu
(D okończen ie  ze s tr. 1)

A K A D E M IĘ  O T W IE R A  p rze w o d n i­
czą c y  Z G  Z w . Z a w . G ó rn ik ó w  -  
M . S p e c ja ł. G ó rn ic za  o rk ie s tra  in ­
to n u je  h y m n y :  p ań s tw ow y i  g ó r-  

. n ic z y  „ N ie c h  ż y je  n a m  g ó rn iczy  
s ta n ” . Z e b ra n i serdecznie w ita ją  
W ła d y s ła w a  G o m u łk ę , ś p ie w a ją  t r a ­
d y c y jn e  „100 la t ” .

N as tę p n ie  p rze m ó w ie n ie  w y g ło s ił 
W . G o m u łk a .

Nowa szkoła zawodowa
powstanie

w Śmitm iiściii
■W S IE R P N IU  p rzysz łego  ro ­

k u  będzie go tow a  d o k u m e n ta ­
c ja , -a w  1970 ro k u  rozpoczn ie  
s ię  budow ę  w  Ś w in o u jś c iu  gm a 
c h u  s z k o ły  za w od o w e j d la  r y ­
b o łó w s tw a , s toczn i i  p o r tu . B ę ­
dz ie  to  szko ła  zasadnicza o  k ie ­
ru n k u  m e ta lo w y m  p rzeznaczo­
n a  d la  700 u czn ió w . Będzie  ona 
k s z ta łc ić  245 u c z n ió w  d la  p rz y  
s z le j s toczn i re m o n to w e j, 105 
d la  p o r tu  i  455 d la  ry b o łó w ­
s tw a . P rz y  szko le  z lo k a liz o w a ­
n y  zostan ie  in te rn a t  na  300 
u czn ió w .

W  ten  sposób k ło p o ty  lo k a lo ­
w e  szko ły  p rz y z a k ła d o w e j „O d  
r y ”  i  p o r tu  ś w in o u js k ie g o  znaj 
dą ro zw ią za n ie  a d y n a m iczn ie  
ro z w ija ją c a  się gospodarka  
m o rs k a  Ś w in o u jś c ia  zas ilona 
będzie  n ow ą , k w a lif ik o w a n ą  
k a d rą , (w it )

S T A T K I N A  W E J Ś C IU :

m /s  „ O d ra “  z A n g li i  pod b a ­
la s tem ,

s/s „Jedność R o b o tn ic za "  z  
D a n ii pod b alas te m , 

s/s „K a to w ic e “ z D a n ii pod  
b alas te m ,

s/s „B ry g a d a  M a k o w s k ie g o "  
z  D a n ii pod b alas te m , 

s/s „ M a lb o rk “ z D a n ii  pod  
b alas te m ,

s/s „T c ze w “  z  D a n ii pod b a ­
la s tem ,

s/s „ K a lis z ”  z  D a n ii  pod b a ­
lastem .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :

m /s „ K o p a ln ia  M o szczen ica"  
do  D a n ii z  w ę g lem , 

s/s „G n ie zn o “ do D a n ii z  w ę ­
g le m ,

s/s „W ie c zo re k "  do  D a n ii z 
w ę g le m , .

s/s „K ie lc e “  ze  Ś w in o u jśc ia  
do D a n ii z  w ę g lem .

S /S „ P S T R O W S K I"  p ły w a ją ­
cy  w  tzw . „m ośc ie  w ę g lo w y m "  
p o m ię d zy  Szczec inem  a  p o rta ­
m i s k a n d y n a w s k im i obchodzi 
ju b ile u s z : 800 re js  w  służb ie  
P o ls k ie j Ż e g lu g i M o rs k ie j. S ta­
te k  ten , je d e n  z  p ie rw szy ch  
ty p u  „ S o ld e k " , zosta ł zbudo­
w a n y  w  S to czn i G d a ń s k ie j i  
o d d a n y  do e k s p lo a ta c ji w  1950 
ro ku .

W  P O R C IE :
P O N A D  40,5 tys . to n  p rze ła ­

d o w an o  w  p o rc ie  podczas ub . 
doby. W  te j ilo ś c i n a jw ię k s ze  
p o zy c je  s ta n o w iły :  w ę g ie l — 
17 900 to n . ru d a  3,02 tys . ton, 
in n e  to w a ry  m a so w e 6 530 i  
d ro b n ic a  7 960 to n . D z iś  ra no  
p rze b y w a ło  w  p o rc ie  46 sta t­
k ó w  z  ła d u n k ie m  lu b  po ła ­
d u n e k , o łą czn e j w a d ze  po n ad  
91 tys . to n .

W Ł A D Y S Ł A W  G O M U Ł K A  
w  im ie n iu  K C  P Z P R  z ło ż y ł na  
w s tę p ie  g ó rn ik o m  serdeczne 
życzenia , w y ra z y  w yso k ie g o  u - 
zn an ia  i  gorące p od z ię kow an ie  
za ic h  o fia rn ą  p racę . W  bież. 
ro k u  g ó rn ic tw o  z ro b iło  dalszy 
p ow a żn y  k ro k  na d rodze  swego 
ro z w o ju . D o tyczy  to  przede 
w s z y s tk im  w y d o b y c ia  w ę g la  ka  
m iennego, s ia rk i i  ru d  m ied z i. 
Do os iągn ięć g ó rn ic tw a  w  po ­
w a żn e j m ie rze  p rz y c z y n iła  się 
re a liz a c ja  zobow iązań  z ja zdo ­
w y c h .

M Ó W C A  S T W IE R D Z IŁ ,  że  m im o  
tru d no ś c i spow o d o w a n yc h  g łó w n ie  
d e fic y te m  w  p la no w an ym -, z a tru d ­
n ie n iu  w y d o b y c ie  w ę g la  osiągn ie  w  
b ie ż . ro k u  w y so k o  po n ad  128 m in . 
to n , t j .  o  o k . 4,5 m in  ton  w ię c e j n iż  
w  ub. ro k u . W zro st w y d o b y c ia  u -  
m o ż liw it  zw ię ks zen ie  ek s p o rtu  w ę g la , 
k tó ry  osiągnie w  ty m  ro k u  o k . 26 
m in . ton.

E k s p o rt ten  s ta n o w ią c y  p o w ażn ą  
p o zyc ję  w  n as zym  o g ó ln y m  ek s p o r­
cie pozo sta je  n a d a l o p ła c a ln y  i  w y ­
k a z u je  z ro k u  n a ro k  ten d en c ję  
zw y ż k o w ą , zw łaszcza je ś li ch odzi o 
w ę g ie l k o k s u ją c y . W  n aszych  d łu ­
g o te rm in o w y c h  p la na ch  g ospodar­
czych n a le ży  za k ła d a ć  dalsze zw ię ­
ks zen ie  e k s p o rtu  w ę g la  ka m ie n n eg o . 
U zy s k a n e  w  ty m  ro k u  w y n ik i u -  
m a c n ia ją  ś w ia to w ą  p o zyc ję  po lskiego  
g ó rn ic tw a  w ęg lo w eg o  ja k o  jednego  
z n a jw ię k s zy c h  p ro d u ce n tó w  i  ek s ­
p o rte ró w .

W  N A J B L IŻ S Z Y C H  L A ­
T A C H  —  k o n ty n u o w a ł m ów ca 
—  k o p a ln ie  w ę g la  czeka ją  p o ­
w ażne  zadania . W  1969 r. p la ­
n o w a n y  w z ro s t w y d o b y c ia  w ę ­
g la  p o w in ie n  osiągnąć ok. 5 
m in  ton .

M Ó W C A  p o d kre ś li! d a le j k o n ie c z ­
ność p rzys p ie sze n ia  te m p a  m e c h a n i­
z a c ji p rocesów  p ro d u k c y jn y c h  w  k< 
p a ln ia c h .

W  ro k u  p rzy s z ły m  M in is te rs tw o  
G ó rn ic tw a  i E n e rg e ty k i o trz y m a  n a  
celę in w e s ty c y jn e  ponad 18,4 m ld . 
zł, co s ta no w i przeszło  22,7 proc. o- 
g ó ln c j k w o ty  n a k ła d ó w  in w e s ty c y j­
n yc h  w  g ru p ie  „ a ” , ja k ie  p rz e w i­
d u je m y  na ca ły p rzem ys ł łączn ie  
z  re so rtem  b u d o w n ic tw a .

W . G O M U Ł K A  p o d k re ś li ł nas tępn ie, 
że je d n y m  z n a jw a żn ie js zy c h  w a ­
ru n k ó w  pow odzerua p la nó w  dalsze j 
ro zb u d ow y g ó rn ic tw a  s ta no w i w ie d za  
i  d o św iadc zen ie  k a d ry  g ó rn icze j 
p o m n o /o n e  p rze z  je j  zaa n g ażo w a n ie  
j p a tr io ty z m . Od p ie rw szy ch  d n i 
P o ls k i L u d o w e j g ó rn icy , zn a jd u ją c  
s:ę n a n a jb a rd z ie j w y s u n ię ty m  o d ­
c in k u  fro n tu  gospodarczego, d a w a li  
ś w iad e ctw o  sw ego h a n u . o fia rn o ś c i 
t o d d an ia  s p ra w ie  so c ja lizm u , a ty m  
sa m y m  s p ra w ie  bezp ie cze ń stw a  i 
ro z k w itu  naszej o jc z y z n y . T e  p ię k ­
n e cechy p o ls k ie j b ra c i g ó rn ic ze j 
p o w in n y  być w zo rc em  d la  m ło d y ch  
g ó rn ik ó w .

W S Z Y S T K O , co w  sposób b ezp o ­
śred n i w p ły w a  na w zrost gospodar­
czy naszego k r a iu , co p rzyspiesza  
p rzy ro s t dochodu  narodow ego  -  o - 
ś w ia d e zy l w  zak o ń cze n iu  W ł. G o ­
m u łk a  -  m usi zo .m o w a c  m ie jsce u -  
p rz y w ile jo w a n e  w p o lity c e  p a rn i i 
rzą du . W y m a g a  tego życ ie , na k ' e 
p atrze ć trze b a  prze? p ry z m a t o c- 
n e j bazy  e k o n o m iczn e j naszego k r a ­
ju .  k tó rą  p o w in n iś m y  nad a l szy b ko  
ro zb u d ow yw a ć . N a  ten  cci g e n e ra l­
n y w s k a z u je  u c h w a ła  V Z ja z d u  n a ­
szej p a r t ii , za rów n o  w  te j części w  
k tó re j m o w a o za d a n iac h  gospodar­
czy ch , ja k  i w  te j k tó ra  porusza

p ro b le m y  p o lity c zn e , Ideo log iczne, 
w e w n ą trz p a r ty jn e  i in n e . N a k re ś la ­
ją c  zad a n ia  i p ro b le m y  do  ro zw ią za ­
n ia  V  Z ja z d  w y ty c z y ł zanązem  w  
sw ej u c h w a le  drogę, po k tó re j n a ­
sza p a rt ia  p ro w a d z ić  b ęd z ie  k lasę  
ro b o tn ic zą  i c a ły  n a ró d  w  n a jb l iż ­
szy ch  la tach .

„U suw ał“
powrócił

z pierwszego rejsu
Ś W IN O U J Ś C IE  P A P . D o  b a zy  w  

Ś w in o u jś c iu , po  czte ro m ies ię czn y m  
p o b yc ie  n a ło w is k a c h  u  w y b rz e ż y  
K a n a d y  1 A m e r y k i P ó łn o c n e j po­
w ró c ił  w e  w to re k  z  p ie rw szego  re j­
su eksp loa tac y jn e g o  t ra w le r  ry b a c ­
k i  — m /t  „ N a rw a l" ,  d o w o d zo ny  p rzez  
k a p ita n a  żeg lug i w ie lk ie j ry b a c k ie j 
— C ezarego Sobańskiego . S ta te k  w y ­
posa żo ny  je s t w  w ie le  p ro to ty p o ­
w y c h  u rząd ze ń , s łu żąc yc h  m . in . do  
f ile to w a n ia  i  o d g ła w ia n ia  ry b y , co 
zn ac zn ie  u ła tw ia ło  i  p rzysp iesza ło  
p ra c e  załogi.

P ie rw s z y  re js  m / t  „ N a r w a l"  b y ł  
n a d s p od z iew a n ie  p o m y ś ln y . P rz y ­
w ió z ł on p e łn e  ła d o w n ie  ry b y . Po  
ro z ła d u n k u  s ta te k  p o d da n y  zosta­
n ie  tzw . g w a ra n c y jn e m u  re m o n to w i, 
p o  k tó ry m  zn ó w  p o p ły n ie  n a  ło w i­
s k a  a t la n ty c k ie .

W arszaw sk ie

S po tkan ia  T ea tra ln e

Dobre przyjęcie 
szczecińskiego 
spektaklu

K O L E J N Y M  p rz e d s ta w ie ­
n ie m  za p reze n to w a nym  w e 
w to re k  z o k a z ji IV  W a rs z a w ­
sk ich  S po tkań  T e a tra ln y c h , b y ­
ła  tra g e d ia  S o fok lesa  „A n ty g o ­
na”  w  w y k o n a n iu  T e a tró w  
D ra m a ty c z n y c h  ze Szczecina.

S p e k ta k l w y ró ż n ia ją c y  się 
in te re s u ją c ą  in scen iza c ją  i  p ię k  
ną  o praw ą  scenograficzną , w  
k tó r y m  w y s tą p il i m ło d z i a k to ­
rz y , sp o tk a ł się z serdecznym  
p rz y ję c ie m  w a rs z a w s k ie j pu ­
b licznośc i.

N A  U L IC Y  R e ja  w  Z ie lo n e j
G ó rze  sam ochód c ięża ro w y  
m a rk i „S k o d a “  należą cy  do 
zie lonogórskiego  o d d z ia łu  P K S , 
w p a d ł n a c h o d n ik  i  u d e rz y ł w  
ścianę b u d y n k u  m ie szk alne go  
p rzy g n ia ta ją c  do m u ru  p rze ­
chodzącą k o b ie tę . P o n io s ła  ona  
śm ierć  n a m ie js cu .

N A  Z D J Ę C IU :  m ie js ce  w y ­
p adku .

(C A F -G a w a łk ie w ic z )

P olsk ie j k o n stru kc ji

Cybernetyczna 
proteza ręki

W A R S Z A W A  P A P . N a  K ra jo w y m  Z je ź d z ić  B io c y b e rn e ty k i,  
k tó r y  o d b y w a ł się w  ty c h  d n ia c h  w  W a rsza w ie  p rze ds ta w io no  
szereg c ie k a w y c h  p ra c  św ia d czących  o coraz szerszym  w p ro *  
w a d z a n iu  w  naszym  k ra ju  m e tod  c y b e rn e tyczn ych  do badań 
b io log iczn o -m e dyczn ych .

J E D N Y M  z k ie ru n k ó w  ty c h  
p ra c  je s t b io n ik a , za jm u ją c a  
się  k o n s tru o w a n ie m  b io c y b e r- 
n e tyczn ych  urządzeń, a p a ra tów , 
im itu ją c y c h  fu n k c je  n arząd ów  
n a tu ra ln y c h  cz ło w ie ka . N a  zjeź 
dz ie  p rze d s ta w io n o  b iocyb e rn e - 
ty c z n y  m o d e l p ro te z y  rę k i,  ko n  
s t ru k c j i  p o ls k ic h  s p e c ja lis tó w  z 
k a te d ry  te o r i i  m aszyn  i  m echa ­
n iz m ó w  P o lite c h n ik i W a rsza w ­
s k ie j.

S Z T U C Z N A  R Ę K A , poruszana p rą ­
d a m i b io lo g ic zn ym i- p ły n ą c y m i z  
m ię śn i p ac je n ta , w y k o n u je  szereg  
„sa m o d z ie ln y c h ”  ru c h ó w  n a ś la d u ją ­
cych n a tu ra ln e  ru c h y  te j ko ń c zy n y . 
M e c h a n izm  d z ia ła n ia  p ro te zy , n a j­
o g ó ln ie j rzecz b io rą c , po lega n a  sy ­
s tem ie s te ro w an ia  za p o śre dn ictw e m

rządzeń e le k tro n ic zn y c h  — p rze ­
tw a rz a ją c y c h  i w zm a c n ia ją c y c h  bio  
p o te n c ja ły  e le k try o zn e  p ły ną ce  z 
h iię ś n i n a tu ra ln y c h  p a c je n ta  do 
m ię śn i sztuczne j p ro tezy

O p ra co w a n a  p ro teza , s tanow iąca  
w  n ajog ó ln ie js zyc h  zasadach o d b i­
cie k o n s tru k c ji r ę k i n a tu ra ln e j, w y ­
posażona je s t w  sztuczne m ięśn ie , 
k tó re  są w p ro w a d za n e  w  ru ch  p rą ­
d a m i b io lo g ic zn y m i.

B Y Ć  M O Z Ę  w  n ie d a le k ie j ju ż  
p rzys zło ś ci p ro teza  tego ro d za ju  b ę­
d z ie  m og ła  służyć in w a lid o m . W  o -  
b ec n ym  sta n ie  n ie  n a d a je  się ona  
jeszcze do  tego ce lu . N iezb ę d n a  je s t  
d a lek o  posun ię ta  m in ia tu ry z a c ja  a -  
p a ra tó w  e le k tro n ic zn y c h , s te ru jąc yc h  
i  w p ro w a d za ją c y c h  w  ru ch  p rotezę. 
W  ty m  też k ie ru n k u  rn. in . z m ie ­
rzać będą dalsze p rac e  k o n s tru k to ­
rów .
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R Y S Z A R D  K W IA T K O W S K I

O D  K IL K U  L A T  je s t p eda gog iem  
w  P a ń s tw o w e j Ś re d n ie j S zk o le  M u ­
zy c zn e j a o b ec n ie  P a ń s tw o w e j S zko  
le  M u z y c z n e j U  s to p n ia . Z n a ją  je g o  
c h a ra k te ry s ty c z n ą  s y lw e tk ą  szczecin  
scy m e lo m a n i, b y w a lc y  ko n c ertó w  
z a m k o w y c h  i  f ilh a rm o n ic z n y c h . Z n a  
ją  ta k ż e  je g o  d z ia ła lno ś ć . Podczas  
„ K o n c e r tó w  k a m e ra ln y c h ”  zap o zn a­
no s łu ch ac zy  z częścią tw ó rczości 
R y s za rd a  K w ia tk o w s k ie g o .  W  b la ­
s k u  z a m k o w y c h  św iec  z a b rz m ia ły  
je g o  u tw o ry  fo rte p ia n o w e : „F o to g ra  
f ic  z  ks ię ży c a ” , T r io  s tro ik o w e . T r io  
s m yc zko w e . K w a r te t  s m y c zk o w y , a  
n ie d a w n o  K w a r te t  fo rte p ia n o w y  z 
m e tro n o m e m  —  u tw o ry  p isane d la  
szczec ińskich  zespo łów , p odobn ie  
ja k  i  p ie śn i śp iew a n e  p rzez  Szcze­
c iń s k i C h ó r C h ło p ię c y  „ S ło w ik i” .

Jeśtl je g o  osoba zn a la z ła  sią  w  
ty m  ro k u  w ś ró d  g ru p y  god ny ch  ty ­
tu łu  S Z C Z E C IN IA N IN A  68 to  w ła ś ­
n ie  d la te g o, że ro k  ten  p rzy n ió s ł 
je m u  a  ta k ż e  S zc zec in o w i n ie m a ło  
s a ty s fa k c ji z  p rz y z n a n ia  p ie rw s zy c h  
w  h is to r ii naszego m ia s ta  m ię d zy ­
n a ro d o w y c h  la u ró w  k o n k u rs o w y c h . 
W ła ś n ie  w  1988 ro k u  n a m ię d zy n a ­
ro d o w y m  k o n k u rs ie  ko m p o zy to r­
s k im  w  N o w y m  J o rk u , R Y S Z A R D  
K W IA T K O W S K I o trz y m a ł I-s zą  i  
j e d y n ą  n a g ro d ę ! A  w  ś lad  za  
n ią  pew ność w y d a n ia  n agrodzonego  
K w a r te tu  P e rk u s y jn e g o  o ra z  tego  
i  in n y c h  u tw o ró w  w y k o n a n ia . Ju ż  
je s ie n ią  n ad e szła  w ia d o m o ść  o zdo ­
b y c iu  p rzeze ń  k o le jn e j n a g ro d y  na  
c e n io n y m  w  p o ls k im  śro d o w is k u  
m u z y c z n y m  k o n k u rs ie  im . G . F ite l­
berg a  w  K a to w ic a c h  za  „ M u z y k ą  n a  
s m y c z k i, o b ó j, fo rte p ia n , p e rk u s ją  ł  
t rą b k i” .

T a k  w ią c  w  je d n y m  ro k u  1968 R Y  
S Z A R D  K W IA T K O W S K I sw a tw ó r­
czością d w u k r o tn ie  p o d k re ś li ł is tn ie  
n ie  ż y c ia  m u zyc zn eg o  w  Szczec in ie .

A  P R Z E C IE Ż  n ie  sa to  p ie rw sze  
w y ró ż n ie n ia  w  d o ty ch c zas o w ym  do­
ro b k u  tego k o m p o zy to ra . R Y S Z A R D  
K W IA T K O W S K I, k tó re g o  p o k o ik  w  
S zko le  M u zyczn e j w y p e łn io n y  je s t  
ju ż  n a p is an y m  i  p rz y g o to w a n y m  do  
w y p e łn ia n ia  p a p ie re m  n u to w y m , n ie  
ła tw ą  m ia ł d rogą do zaw o du  i zdo - 
b y w a n ia  m uzyc zn eg o  rze m io s ła . D z i 
s ia j z c h a ra k te ry s ty c z n y m  uśm ie­
ch e m  w s p om in a , że fo rte p ia n  po  
ra z  p ie rw s zy  z o b a c z y ł  m a ją c  
la t  15! T a k  — s ło w n ie  — p ię tnaśc ie . 
W y c h o w a n y  n a w s i k u ja w s k ie j w  
ro d z in ie  ch łop s k ie j gosp o d aru jąc e j 
n a  s k ro m n y m  2,5 h e k ta ro w y m  go-

■ w  n a s tę p n yc h  la ta c h  p ie rw sze  w y ­
ró żn ie n ie  n a k o n k u rs ie  im . G . F i­
te lb e rg a , co d a ło  p o czą te k  . tegorocz  
n y m  sukcesom  k r a jo w y m  i  zag ra ­
n ic z n y m  k a n d y d a ta  n a S Z C Z E C I­
N IA N IN A  68 R O K U .

S T E F A N  L A G N E R
S T E F E K , m a ją c  14 la t  m ie s z k a ł na  

w s i K o lin , le żąc e j w  p o w ie c ie  p y -  
r z y c k im . M a rz y ł w ów czas , o m o rzu , 
o b u d ow ie  w ie lk ic h  s ta tk ó w  p rze ­
m ie rz a ją c y c h  ocean. N ic  w  ty m  
d ziw n e g o . W  w ie k u  14 la t  ch łop c y  
n a jczę śc ie j m a rż a  o m o rzu  lu b  lo t ­

Przedstawiamy kandydatów
w  p le b is c y c ie

„Szczecinianin 68“
spodarstuńe, ro zp o c zy n a ł d rogą od 
sam ouctw a , od sam odzie lnego  szu­
k a n ia  d źw ię kó w  n a  s tru n ac h  s k rz y ­
p ie c. P om agał m u  w  ty m  o jc iec , 
ta k że  trochą m u z y k u ją c y . P o tem  sa 
m o d zie ln e  p ró b y  „ p is a n ia ”  w ła sn y ch  
u tw o ró w . O p ie k a  pedagogów  te j m ia  
r y  co p ro f. p ro f. P ro s n ak , F lo r ia n  
D ą b ro w s k i, Ja n  M a k la k ie w ic z , czy  
T adeusz S ze lig o w s k i, k tó rz y  bez in te ­
re so w n ie  p o m o g li m u . k o ry g o w a li 
szk o ln e  za d a n ia , w y ty c z a li d rogą  
p rzyszłego  m u z y k a , p o zw o liła  na  
p rzysp ieszone u ko ń c zen ie  średn ich  
s tu d ió w  m u zy c zn y c h , o ra z  P W S M  
w  W ars zaw ie . J u ż  w  o kre s ie  stu ­
d ió w  o trz y m a ł n ag ro d ą  n a  k o n k u r­
sie z o k a z ji 150-lecia u c ze ln i, p o te m

n ic tw ie  i często n a  m a rze n ia c h  sią  
ko ń c zy . S te fe k  L a g n e r w ie , że a b y  
b u dow ać s ta tk i trze b a  du żo  u m ie ć . 
P o s ta n o w ił sią uczyć. W y je c h a ł do  
S zczec ina. Z a p is a ł sie do  Z a s a d n i­
c ze j S zk o ły  P rz y z a k ła d o w e j is tn ie ­
ją c e j p rz y  S to czn i R em o n to w ej.

P y ta łe m  go, ja k  w y p a d ła  k o n fro n ­
ta c ja  je g o  m ło d z ie ń czy ch  m a rze ń  o 
p ra c y  s to czn iow ca z rze czy w is to ś c ią . 
P rzy zn a ł, że n ie sp o d z iew an ie  o to ­
c z y ł go  i  zas ko c zy ł n ie z n a n y  św ia t  
te c h n ik i  — du żo  now ośc i. A le  d o d a ł 
sp o k o jn ie  i  rze czo w o , że w ie d zą  
p rz y s w a ja ł  sob ie  ła tw o .  W  w a rs z ta ­
tac h  też  d o b rze  szło. T o  b y ło  w  
ro k u  1962. S zk o le  sk o ń c zy ł t  zap isa ł

O D R A “
w y k l i n a ł a

roczny plan
R E A L IZ U J Ą C  d łu g o fa lo w e  

zobow iązan ia  na cześć V  Z ja z ­
du  P Z P R  —  ry b a c y  d a le k o m o r 
scy p rz e d s ię b io rs tw a  p o ło w ó w  
„O d ra ”  w  Ś w in o u jś c iu , p ie rw s i 
w  k ra ju  w y k o n a li z n a d w y ż k ą  
roczne  zadan ia  p o łow ow e . M i­
m o n ie s p rz y ja ją c y c h  w a ru n k ó w  
ry b a c y  o d ło w il i ponad  78 tys . 
to n  ry b y , w y k o n u ją c  p la n  rocz 
ny w  ponad 101 p roc.

EZM  i
G D A Ń S K  P A P  -  P ro b le m y  d z ia ­

ła lnośc i sa m o rzą du  robo tn iczego  W 
resorc ie  żeg lug i i gospodarce w o d ­
n e j b y ły  w e  w to re k  te m a te m  o -  
b ra d  P le n u m  Z a rz ą d u  G łó w ne g o  
Z w ią z k u  Zaw od o w e g o  M a ry n a rz y  i  
P o rto w c ó w  w  G d y n i.

N a  t le  zw ię ks zo n yc h  w  s tosunku  
do za łożeń zadań  n a la ta  1969—1970 
oraz do ko n an y ch  ju ż  zm ia n  w  p la ­
n o w a n iu  I za rzą d za n iu  om ó w io n o  
ro lę  sa m o rzą du  robo tn iczego  w  pod  
noszen iu  e fe k ty w n o ś c i gospodaro­
w a n ia  i ro zw o ju  d e m o k ra c ji ro b o t­
n ic zej.

Szczególne osiągnięcia n o tu ją  sa­
m o rzą dy  w  u s p ra w n ia n iu  o rg a n iza ­
c ji p ra c y . R e a liza c ja  w n io s kó w  zg ło ­
szonych p rzez  za łog i p rzy n io s ła  w  
stoczn iach  re m o n to w y c h  ponad 18 
p ro ce n to w y w zrost w y d a jn o ś c i p ra ­
cy  w ciągu  ro k u . W e w s zys tk ic h  
przed s ię b io rs tw a ch  sam orząd  ro b o t­
n ic zy  z a tw ie rd z ił z a k ła d o w e  p ro ­
g ra m y  u sp ra w n ie ń  • p ro w a d z i k o n ­
tro lę  ic h  re a liz a c ji.

P le n u m  z w ró c iło  uw agę n a po trze  
l»ę zw ię ks zen ia  u d z ia łu  ro b o tn ik ó w  
w  K S it , k o n fe re n c ja c h  e k o n o m icz­
nych a zw łaszcza w  ko m is ja c h  p ro ­
b le m o w yc h . N a le ż y  ró w n ie ż  dbać o  
to — stw ierd zo n o  — ab y  społecz­
n yc h  p rzeg ląd ó w  stanu  g o spodark i 
n ie  tra k to w a ć  ja k o  a k c j i  je d n o ra ­
zo w y ch , lecz uczy n ić  je  s ta ły m  In ­
stru m e n te m  d e m o k ra ty c zn e j k o n tro li  
i w y k ry w a n ia  re zerw .

Plenum IW IHW
D Z IŚ  R A N O  rozpoczę ły  się 

o b ra d y  P le nu m  Z a rzą du  W o je ­
w ó dzk iego  Z M W  pośw ięcone 
rk tu a ln y m  zadaniom  w o je w ó d z  
k le j o rg a n iz a c ji Z M W  w  ś w ie t 
le  u ch w a i V  Z ja z d u  PZPR . W  
p len u m  b ie rze  ró w n ie ż  u d z ia ł 
a k ty w  p o w ia to w y c h  i  g rom ada  
k ic h  za rządów  Z M W .

się do  T e c h n ik u m , S am ochodow ego  
d la  p ra c u ją c y c h . M ó w i, że  c h c ia ł 
podnieść k w a li f ik a c je .  Z  re sztą  p o w ta  
rz a  to  w  d a ls zy m  ciąg u  i  tw ie rd z ij 
że w  p rz y s z ły m  ro k u  rozp o czn ie  
stu d ia  tec hn iczn e  n a P o lite ch n ic e . 
S te fa n  L ag n e r m ó w ił o  sobie żw ią ż -  
le , w s zy s tk ie  in fo rm a c je  b y ły  p re ­
c y z y jn e  i  rze czow e. M oże d la te g o  
n ie  b y ła  to  opow ieść po to c zys ta j  
p e łn a  p ię k n y c h  s łó w ek . Tego w  sto­
c zn i, w  p o rc ie  n ie  u c z y li go, n a to ­
m ia s t n a k ła d a li co ra z  to  n o w e  obo­
w ią z k i .  O b e cn ie  m a  p rzec ie ż  do p ie ­
ro  d w a dz ieś c ia  la t . Jest s o lid n y , a -  
w a n s o w a l n a b ryg a d z is tą  D z ia łu  
P rz e k ła d n i H y d ro k in e ty c z n e j Z a rz ą ­
d u  P o r tu  Szczec in . N a jm ło d s zy  w  
b ryg a d z ie . 1 c h y b a  n a jm ło d s z y  b ry ­
gadzis ta . S zk o li ta k że  u czn ió w . Jest 
d o b ry m  fa c h o w c e m , w ią c  w z ią ł u -  
d z ia ł w  tu rn ie ju  m ło d y c h  m is trz ó w  
te c h n ik i  i  zg ło s ił ju ż  d w a  u d an e  
p o m y s ły  ra c jo n a liza to rs k ie . M o żna
0  S te fa n ie  śm ia ło  p o w ie d z ieć , iż  zn a  
d o b rze  sw ó j fac h  i  ro zu m ie  sens 
p ra c y , m im o , że m a  d o p ie ro  d w a ­
dzieśc ia  la t. U p ra w ia  on  ró w n ie ż  
sp o rt . P ły w a ć  n a u c z y ł sią bard zo  
tocześnie . G d y  ro zp o czą ł p rac ą  w  
p o rc ie  zap isa ł sią do  W odnego  O - 
chotn iczego  P o g o tow ia  R a tu n ko w e g o  
—  bo ta m  b y ły  m o żliw o śc i dosko ­
n a le n ia  p ły w a n ia  pod o k ie m  In s tru k ­
to ró w . C h c ia ł u m ie ć  d o b rze  p ły w a ć
1 ra to w a ć . I  ta k  n a u k a  p rz y d a ła  
sią. Z aw d z ię c za  je j  ju ż  ktoś sw e ż y ­
cie. S ta ło  sie  to  w  M ię d z y w o d z iu j 
n a o b ozie  Z M S -o w s k im . P la ża  b y ła  
p ra w ie  pusta . N a g le  k to ś  le d w o  w i­
doczn y  d a le k o  n a fa la c h  za c zą ł 
w z y w a ć  po m o cy . S te fa n  Lag n e rt  
w ra z  z ko leg ą , d o p ły n ę li do  n iego  
i  p rz y h o lo w a li do  b rzegu . P o  zas to ­
so w an iu  sztucznego o d d y c h a n ia  n ie ­
szczęsny a m a to r k ą p ie li n a  n ie  strze  
ź o n e j p la ż y  szy b ko  o d zy s k a ł p rz y ­
tom ność. C z y  zn a  je g o  n a z w is k o ? 
N ie . n ie  zn a . N ig d y  go p o te m  n ie  
w id z ia ł.
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W perspektywie poważny 
kryzys u; Europie?

A rtyku ł amerykańskiego tygodnika

Rumuńskie opony -
na eksport

B U K A R E S Z T  P A P  S ta ły  w zro s t  
p ro d u k c ji opon  w  R u m u n ii, k tó ra  
ob ec n ie  je s t 3,5 ra za  w ię k s za  n iż  
w  ro k u  1960, p o zw ala  n a znaczne  
rozsze rze n ie  ic h  e k s p o rtu . O  He w  
1960 r. R u m u n ia  w y e k s p o rto w a ła  za ­
le d w ie  3 tys . opon to w  196« r. 
ek s p o rt  w zró s ł do  353 tys  .opon róż  
n y c h  ty p ó w .

D o  g łó w n y c h  o d b io rcó w  ru tm iń -  
ik ie h  0(0 o n  za lic z a  ja s ie : K R I- -O ,  
N R D , G h a n a , Ju g o s ław ia , L ib a n , 
Z R A , N R F , S y r ia , S u d a n , S zw e c ja  
i  Z S R R .

N O W Y  J O R K  P A P . P od  ta k im  ty tu łe m  ty g o d n ik  „U S  
N E W S  A N D  W O R L D  R E P O R T ”  (a n ty d a to w a n y  9 bm .) z a m ie ­
ś c ił c zo ło w y  a r ty k u ł  w  k tó r y m  s tw ie rd z a  że zażegnany c h w i­
lo w o  k ry z y s  w a lu to w y  „ b y ł t y lk o  je d n y m  z s y m p to m ó w  t r u d ­
n ośc i n ę k a ją c y c h  dziś E u ro p ę ” .
„N IE M C Y  Z A C H O D N IE  —  go czy m a ją  na legać  na p rz y ­

p isze  ty g o d n ik  —  s ta ły  się d o - znan ie  im  ta k ie j ro li.  F ra n c ja  
m in u ją c y m  m o c a rs tw e m  w  E u - w ysz ła  z o s ta tn ie g o  k ry z y s u  z 
ro p ie  a le  p ozb aw io ne  są ro l i  p ow a żn ie  n a d w e rę ż o n y m  p re -  
p o lity c z n e g o  p rz y w ó d c y . S am i s tiżem .
N ie m c y  n ie  są zg od n i co do te -

Pośród obrońców NPD...

M IĘ D Z Y N A R O D O W Y  U K Ł A D  
O K A T O W A N IU  
K O S M O N A U T Ó W  W C H O D Z I  
W  Z Y C IE

♦  P o d p is a n y  22 k w ie tn ia  b r . 
p rze z  Z S R R , U S A  i W . B ry ta ­
n ię  u k ła d  o ra to w a n iu  ko s m o ­
n a u tó w , u ła tw ia n iu  im  p o w ro tu  
do  o jc z y z n y  w  ra z ie  w y lą d o w a  
n ia  n a  o b c y m  te ry to r iu m  o ra z  
z w ro tu  p o ja zd ó w  ko s m ic zn yc h , 
w s zed ł w  życ ie  z d n ie m  3 b m . 
t j .  z c h w ilą  z ło że n ia  d o k u m e n ­
tó w  r a ty f ik a c y jn y c h  p rzez  t r z y  
w y ż e j w y m ie n io n e  p ań s tw a . D o  
tyc hc zas  u k ła d  ten  p o dpisa ło  75 
p ań s tw , a poza trz e m a  „ m o c a r -  
s tw a m i-d e p o z y ta r iu s z a m i“  ra ty ­
f ik o w a ły  go N e p a l i Ir la n d ia .

Niebezpieczne teorie
publicysty „Sterna“

A n g lia ,  k tó re j rzą d  m a pe łne  
ręce k ło p o tó w  i  k tó r e j fin a n s o ­
w a  p rzysz ło ść  tra k to w a n a  je s t 
ze sce p tycyzm e m  przez  in ne  
p a ń s tw a  s to i w  o b lic z u  t r u d ­
n y c h  czasów. W ło c h y  o ga rn ię te  
są k ry z y s e m  rz ą d o w y m  i  ro z­
ru c h a m i u lic z n y m i. W sp ó lny  
R y n e k  p o d k o p y w a n y  je s t przez 
w z ro s t te n d e n c ji p ro te k c jo n i­
s tycznych  w  poszczególnych 
k ra ja c h  c z ło n k o w s k ic h . N ie ; 
m ożna  w y k lu c z a ć  p ra w d z iw e j 
w o jn y  gospoda rcze j m ię d z y  n i­
m i. E u ro p e jc z y c y  —  g en e ra ln ie  
b io rą c  n ie  w y k a z u ją  sp e c ja l­
nego za in te re sow an ia  u m o cn ie ­
n ie m  N A T O . K on ce pc ja  z jedno  
czone j E u ro p y  ja k o  „ t rz e c ie j 
s i ły ”  zda je  się b yć  m a rtw a . E u ­
ro p a  u k a z u je  się coraz b a rd z ie j 
ja k o  z b io ro w is k o  k ra jó w  w a l­
czących o in d y w id u a ln e  in te re ­
sy  i o d su w a ją cych  w sp ó łp race  
na da lszy  p lan .

W  S U M IE  s tw a rz a  to  obraz 
d a le k i od tego, czego o c z e k iw a ­
no —  o b raz  k tó r y  w y m a g a ć  be 
dzie  d o k o n a n ia  szczegółowej 
a n a liz y  p rzez  a d m in is tra c ję  
N ix o n a  w  c h w il i  g dy  p rz y s tę ­
p u je  ona do w y ty c z a n ia  am e­
ry k a ń s k ie j p o l i ty k i  i  p r io ry te ­
tó w ” .

Asekuracja w razie kalasfrofy tankowca

Czy międzynarodowa 
federacja arnatarów-aafciarzy?

W  N A S Z Y M  tec hn iczn ym  
w ie k u  u lu b io n y m i za b a w k a m i 
d zie c ię c y m i są s p u tn ik i, robo­
t y  itp . In s ty tu ty  b a d a n ia  o p in ii 
p u b lic zn y c h  s tw ie rd z iły , że 
w ła ś n ie ' t a k ie  z a b a w k i n a jc h ę t­
n ie j c h c ia ły b y  o trzy m a ć  dzieci 
ja k o  u p o m in k i g w ia zd ko w e .

N A  Z D J Ę C IU :  p rze d s zk o la k i 
z F ra n k fu r tu  s p ra w d za ją  j a ­
kość za b a w e k  w y p ro d u k o w a ­
n y c h  p rze z  je d n ą  z fa b ry k .

( C A F -A P )

♦  W  o p u b lik o w a n y m  w e  w to  
re k  o ś w iad c zen iu  B iu ro  P o li­
ty c zn e  W ło s k ie j P a r t i i  K o m u ­
n is ty c zn e j d o m ag a  się  d e b a ty  
p a r la m e n ta rn e j w  z w ią z k u  z 
k r w a w y m i z a jś c ia m i w  czasie  
d e m o n s tra c ji s t ra jk u ją c y c h  ro ­
b o tn ik ó w  ro ln y c h  w  m ie js co ­
w oś ci A v o la  n a S y c y lii .

„S te rn a ”  ty c h , k tó r z y  c h c ie l ib y  
p a r tię  tę  zd e lega lizow ać.

Za  m o tto  a r ty k u łu ,  w y c h o ­
dząc z ta k ic h  p o z y c ji —  H a f f-  
n e r p r z y ją ł nas tę pu ją cą  m a k ­
sym ę:

„Z a k a z  is tn ie n ia  p a r t i i  ozna­
cza d la  p a r la m e n ta rn e j dem o­
k r a c j i  sa m o bó js tw o , p op e łn ion e  
w  o baw ie  p rzed  ś m ie rc ią ” .

A  w ię c  po p ro s tu  b ro m  p ra ­
w a  N P D  do życ ia  —  w  im ię  
tz w . „c z y s te j d e m o k ra c ji” .

P u b lic y s ta  „S te rn a ”  p am ię ta  
c h yba  dob rze  czasy, g d y  ro ­
d z ił s ię  h it le r y z m  i g dy  „a b so ­
lu tn i  d e m o k ra c i”  c ie p ło  o tu la li 
te n  „w scho dzą cy  k w ia te k ” , w o ­
ła ją c  nad  je g o  g rzą d ką  p od ob ­
n ie  ja k  dz iś  H a ffn e r :  „B ra k  
w o ln o ś c i d la  w ro g ó w  w o ln o ś c i
—  to  ko n ie c  w s z e lk ie j w o ln o ­
śc i” .

G oebbe ls  u c ie s z y łb y  się, g dy ­
b y  ż y ł.  P rzec ież to  on w  la tach  
d w u d z ie s ty c h  i  t rz y d z ie s ty c h  
tw ie rd z i ł ,  że trz e b a  ty lk o  u m ie ­
ję tn ie  w y k o rz y s ta ć  te  ła d n e  te ­
o r ie  d e m o k ra tó w , a b y  ty m  de ­
m o k ra to m  dać potężnego łu p ­
n ia . D e m o k ra ta  H a ffn e r  z te j 
to  p rz y c z y n y  m u s ia ł u c ieka ć  z 
k ra ju .

N O  T A K  — o d p o w ia d a  on d z i­
s ia j — a le  w  N ie m c ze c h  W e im a r­
sk ic h  n ie  b y ło  w ła ś c iw ie  d e m o k ra ­
c j i .  B rü n in g , von  P a p e n , S c h le ich e r
— za  p le c a m i H in d e n b u rg a  — p rz y ­
g o to w y w a li d y k ta tu r ę  i n a jb a rd z ie j  
o k ru tn y  u s tró j ś w ia ta . Z a p e w n e . A le  
c zy  s y tu a c ja  w  N R F  n ie  p rz y p o m i­
n a tro ch ę  p rze d w o je n n y c h  N iem iec ?

D E M O K R A C J A  N IE M IE C K A  w  la ­
tach  20 -tych  i 30 -tych  p o p e łn iła  sa­
m o b ó js tw o  d la te g o , iż  n ie  spostrze­
g ła , że d a ją c  b ro ń  m o rd e rc o m , m usi 
zg in ąć . G d y  ona sa m a b y ła  ju ż  ro z ­
b ro jo n a  — o n i tę  b ro ń  w y k o rz y s ta li  
do ko ńca.

C Z Y Ż B Y  H A F F N E R  tego n ie  
ro z u m ia ł?  A  może to  ty łk a  
z g ry w a n ie  się s ta rego  a k to ra  
.do sko na łe j d e m o k ra c ji” ? W 

p o li ty c e  z g ry w a n ie  s ię  n ig d y  
je d n a k  n ie  pop łaca , bo je s t 
ró w n ozn a czne  z w y c ią g a n ie m  
k a s z ta n ó w  z  o gn ia  za ty c h , k tó  
rz y  ż e ru ją  na ś lepocie  p o li ty c z ­
n e j u c z c iw y c h  w p ra w d z ie , a le 
n a iw n y c h  l ib e ra łó w  i  cze ka ją  
na sposobną c h w ile . T o te ż  w y ­
w o d y  S ebastiana  H a ffn e ra  m a­
ją  n iebezp ieczną  w y m o w ę : usy 
p ia ją  czu jność  spo łeczeństw a.

A N D R Z E J  K O B U S

A P E L  L IG I  A R A B S K IE J

♦  B lis k o w s c h o d n ia  ag e n c ja  
M E N  donosi z  B e jr u tu :

L ig a  A ra b s k a  z w ró c iła  się z  
a p e le m  do  p ań s tw  c z ło n k o w ­
s k ic h , b y  u tw o rz y ły  k o m ite ty  
b a d a n ia  iz ra e ls k ic h  zb ro d n i w o  
je n n y c h , za n im  d o w o d y  ty c h  
zb ro d n i n ie  zostaną .z a ta r te  z  
u p ły w e m  czasu.

S e k re ta r ia t  L ig i A ra b s k ie j o - 
g ło s ił ten  ape l w  sp ra w o zd an iu  
p rze d s ta w io n y m  n a a ra b s k ie j 
k o n fe re n c ji w  o b ro n ie  p ra w  
c z ło w ie k a , k tó ra  rozp o czę ła  się  
w e  w to re k  w  B e jru c ie .

O Ś W IA D C Z E N IE  B IU R A  
P O L IT Y C Z N E G O  W ł.P K

(A R -W E Z ). S iedem  w ie l­
k ic h  k o n c e rn ó w  ang losa ­
sk ich , k tó re  d y s p o n u ją  łącz 
n ie  39 p roc. ś w ia to w e j f lo ­
t y  ta n k o w c ó w , o g ło s iło  p ro  
j  e k t  u k ła d u  o odszkodow a­
n iach  za zanieczyszczenie  
w ód.

J A K  W IA D O M O , k a ta s tro fa  ,,T o r-  
re y  C a n y o n “  p o s ta w iła  tę  s p ra w ę  
n a  p o rz ą d k u  u s ta w o d a w c zy m  w ie lu  
k r a jó w  i a r m a to rz y  u zn a li za  ko ­
n ieczne u p rze d ze n ie  e w e n tu a ln y c h  
„ n ie p rz y je m n y c h “  re s try k c j i. P ro ­
je k t  p rz e w id u je  p rzed e  w s zys tk im  
u tw o rze n ie  m ię d z y n a ro d o w e j fede­
ra c ji a rm a to ró w -n a fc ia rz .y  do  w a lk i  
z zan iec zys zcze niem  w ó d . K a żd y  
cz ło n e k  te j fe d e ra c ji zo b o w ią zan y  
b y łb y  w  ra z ie  k a ta s tro fy , za  k tó rą  
ponosi o d p ow ied z ia ln o ść , oczyścić  
b rzeg i i  usu n ą ć p ia ty  ro p y  z m o rza  
lu b  za p ła c ić  odn oś n ym  rzą do m  za 
ta k ą  a k c ję . A rm a to r  z ko le i o trz y ­
m a  o d szk o do w an ie  od no w o  pow o-

łanego  to w a rz y s tw a  a s ek u rac y jn eg o  
„ In te rn a tio n a l T e n k e r  S u d e m n ity  
A ssocia tion  L td ” , z s ie d z ib ą  n>a B e r ­
m u d ac h , je d n a k ż e  t y lk o  do w y so ­
kości 100 do i. od to n y  p o jem ności 
b ru tto  uszkodzonego  lub  za to p io n e­
go s ta tk u  i ty lk o  do łą czn e j su m y  
10 m in  d o la ró w . Z n a c z y ło b y  to , że 
w ch od zą ce  n a m o rza  su p e rla n k o w c e  
p o w y że j 100 000 D W T  n ie  będą o b ję ­
te  pe łną  a s e k u ra c ją , co m oże się  
p rzy c zy n ić , w  ra z ie  w e jś c ia  tego  
p ro je k tu  w  życ ie , do  osłab ie n ia  na 
n ie  p o p ytu .

B A R D Z O  M O Ż L IW E , że anglosas­
k a  s ió d e m k a  chce w  te n  sposób 
opó źn ić  m o ra ln e  s ta rze n ie  się sw o­
je j w ła s n e j f lo ty . P ro je k t  z a w ie ra  
w re szc ie  w a żn e  p o stan o w ien ie , że 
w  ra z ie  sporu  o o d p ow ied zia ln o ść  
za  w y p a d e k  k a ż d y  a r m a to r -s y g n a -  
ta r iu s z  p o d e jm u je  c ię ża r p rze p ro w a ­
d zen ia  p o zy ty w n e g o  d o w o d u  sw ej 
n ie w in n o śc i.

P O  32 la ta c h  w ię z ie n ia  am e­
ry k a ń s k i gangster A lv in  K a r -  
pis  zo stan ie  w k ró tc e  w y p u s z ­
czony n a w o ln o ś ć  i d e p o rto ­
w a n y  do  K a n a d y . K a rp is  b y ł 
c z ło n k ie m  słyn n eg o  w  la ta ch  
trz y d z ie s ty c h  gangu  D a rk e r— 
K a rp is , k tó ry  d o k o n y w a ł n a ­
p a d ó w  n a b a n k i i m ia ł na 
s w y m  k o n c ie  k i lk a  m o rd ers tw . 
W  1336 ro k u  K a rp is  zosta ł a re ­
sz to w a n y  i s k a za n y  n a  d o ży ­
w o tn ie  w ię z ie n ie . A re s z to w a ł 
go J . E d g a r H o o v e r , b y ły  szef 
F B I, k tó ry  w  la ta c h  t rz y d z ie ­
s ty c h  ro zp o c zy n a ł sw ą k a r ie rę  
p o lic y jn ą .

N A  Z D J Ę C IU :  E . H o o ver  
(z le w e j)  i A . K a rp is  (z p ra ­
w e j)  w  la ta c h  trzy d z ie s ty c h .

(C A F —A P —te le fo to )

Wywiad 
WEceifiin.Wmiewicza 
w „Horizont“

B E R L IN  P A P  -  W  ty g o d n ik u  N R D  
„ H o r iz o n t”  u k a z a ł się w e  w to re k  w y  
w ia d  k ie ro w n ik a  M in is te rs tw a  S p ra w  
Z a g ra n ic zn y c h  P R L , w ic e m in is tra  
Jó ze fa  W in ie w ic z a  na te m a t p rac  
sesji Z g ro m a d ze n ia  O gó lnego  N Z  i je j  
w p ły w u  n a d z ia ła lno ś ć  K o m ite tu  
R o zb ro jen io w e g o  18 pań s tw  w  G e n e ­
w ie . W  w y w ia d z ie  poruszono  ró w ­
n ie ż  sp ra w ę  k o n w e n c ji o n ie p rze -  
d a w n ia n iu  zb ro d n i w o je n n y c h , u -  
ch w a lo n e j n a  obecnej sesji Z g ro m a ­
d zen ia  O gó lnego  N Z .

Krwawsi bilans 
zaiść na Sycylii

R Z Y M  P A P . K o resp on d en t 
P A P  re d . Z. M o ra w s k i poda je  
z R zym u :

3 bm . ra n o  o p u b lik o w a n o  
o f ic ja ln y  k o m u n ik a t w ło sk ie g o  
M in is te rs tw a  S p ra w  W c w n ę trz  
n ych  d o tyczący  p rze b ie g u  k rw a  
w y c h  za jść p om ięd zy  ro b o tn i­
k a m i ro ln y m i S y c y li i a p o lic ją . 
Ja k  w y n ik a  z tego k o m u n ik a ­
tu , podczas fo rm a ln e j b itw y  
p om ięd zy  s tra jk u ją c y m i ro b o t­
n ik a m i a p o lic ją , d o  k tó re j do­

sz ło  2 bm ., w  m ie jsco w o śc i 
A v o Ia  k o ło  S y ra ku z , p on ios ło  
ś m ie rć  dw óch  ro b o tn ik ó w  za­
s trz e lo n y c h  p rz e z  p o lic ja n tó w . 
P ię c iu  ro b o tn ik ó w  je s t ra n ­
n ych , w  ty m  trze ch  b ardzo  cięż 
ko  w  w y n ik u  ro z ru c h ó w  w o ­
k ó ł je d n e j z b a ry k a d  w zn ie ­
s io nych  n.a d rodze  łą czą ­
ce j S y ra k u z y  z A v o lą . ra n y  i  
k o n tu z je  o d n io s ło  ró w n ie ż  po­
nad  40 p o lic ja n tó w . W  czasie 
za jść spa lono  k i lk a  samocho­
dów .

K O M U N IK A T  w ło s k ieg o  M S W  pod­
k re ś la , że fu n k c jo n a riu s z e  p o lic ji o -  
tw o rz y l i og ień  do ro b o tn ik ó w  bez  
ro zk a zu  i z w ła s n e j in ic ja ty w y . S ze f 
p o lic ji o krę g u  S y ra k u z  został za w ie  
szony w  u rzę d o w a n iu . P re zy d e n t  
S a ra g a t osobiście, w y d a ł po lecen ie  
p rze p ro w a d ze n ia  ścisłego ś led ztw a  
w  s p ra w ie  p rz y c z y n  za jśc ia .

^ F o to g ra fię  S ebastiana  
H a ffn e ra  co ty d z ie ń  o g lą  
d a ją  rzesze c z y te ln ik ó w  
h a m b u -sk ie g o  „S te rn a ” , 
ty g o d n ik a  o d w u m ilio n o ­

w y m  n a k ła d z ie , d w u s tu  k i lk u ­
d z ie s ię c iu  s tro n ic a c h  o b ję to ś c i, 
p e łn e go  fo to g ra f i i  p ię k n y c h  n ie  
k o m p le tn ie  u b ra n y c h  d z ie w ­
czą t, w ie lk ie j ilo ś c i ogłoszeń, o - 
p o w ia d a ń  sensa cy jn ych , re p o r ­
ta ż y . M ożna ta m  ró w n ie ż  zna­
le źć  s k ro m n ie  d a w k o w a n ą  p u ­
b lic y s ty k ę  p o lity c z n ą . R e p re ­
z e n ta n te m  tego o s ta tn ie g o  ga­
tu n k u  je s t  w ła ś n ie  H a ffn e r .

O  s y m p a tię  do h it le ry z m u  po 
sądzić  go tru d n o . W o jn ę  spę­
d z ił ja k o  e m ig ra n t p o lity c z n y  
w  A n g li i ,  a do k ra ju  swego u - 
ro d z e n ia  w r ó c i ł  po je j  z a koń ­
cze n iu  —  ja k o ... o b y w a te l b r y ­
t y js k i .  I  p ozos ta ł n im  po dz iś  
d z ień . T o  u ła tw ia  m u  może w y  
p o w ia d a n ie  się za p e w n y m  re ­
a liz m e m  m .in . za u zna n iem  gra  
n ic y  na  O drze  i  N ys ie , n a w e t 
g ra n ic y  z N R D .

T y m  w ię k s z y m  zaskoczeniem  
b y ł  je g o  a r ty k u ł ,  w  k tó ry m , za 
s trz e g a ją c  się, iż  n ie  je s t p rz y ­
ja c ie le m  N P D  —  g ro m i w  je d ­
n y m  z  o s ta tn ic h  n u m e ró w
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D ziś  „B a rb u rk a “

P O D N IE Ś Ć  Z  Z IE M I  k a w a ł K rze­
m ie n ia , ociosać go, o g ład z ić  i oto  
je s t  t łu k  p ię śc io w y , p ie rw s ze  u n iw e r  
sa ln e  n a rzę d z ie  h o m in is  s a p ic n tis  z 
e p o k i k a m ie n n e j. C z ło w ie k  za c zy n a ł 
od  z b ie ra n ia  k rz e m ie n i z p o w ie rzc h ­
n i  z ie m i. P o tem  przez p rz y p a d e k  od 
k r y ł  i w y k o p a ł k rz e m ie ń  le żąc y  
tu ż  pod p o w ie rzc h n ią . W  ko ń c u  za ­
c zą ł św ia d o m ie  z d e jm o w a ć  w a rs tw y  
z ie m i, d rą ż y ć  p ły tk ie  s z y b ik i i o tw o  
r y  w e n ty la c y jn e . I to ju ż  b y ło  gór­
n ic tw o  — n a jd a w n ie js z e  na obsza­
rz e  ob ec n e j P o ls k i.

S Ł A W A  K R Z E M IO N E l

Z D U M IE N IE  I  P O D Z IW  w spółczes­
n yc h  b u d z i w ie lk i zespól k o p a ln i 
k rz e m ie n ia  pas iastego  w K rz e m io n ­
k a c h  O p a to w s k ic h  ko lo  O strow ca  
k ie le c k ie g o , n a jw ię k s z y  w św iac ie  i  
n a j le p ie j zac h o w an y  z a b y te k  p re h i­
sto ry czn eg o  g ó rn ic tw a  k rz e m ie n n e ­
go. Jego to z k w it  p rz y p a d a ł na la ta  
d w u tys ięc zn e  p rze d  naszą e rą . Do  
dziś  zac h o w ało  się oko ło  700 szy­
b ów  g łębokośc i do 15 m e tró w  i do  
4 m e tró w  śred n ic y , p o łączonych  z 
sobą c h o d n ik a m i z o ry g in a ln y m  sy­
s te m em  w e n ty la c ji.

P O D Z IE M N E  B Ł Y S K O T K I

P U N K T  Z W R O T N Y  w  ro zw o ju  cy­
w il iz a c ji  sp o łe cze ń stw  —  w y to p  że -

B A R B U R K A  je s t św iętem  
606 tys . p ra c o w n ik ó w  g ó rn ic ­
tw a . Z a w ó d  to  n ie s ły ch a n ie  
c ię ż k i i  o d p o w ie d z ia ln y , bez 
w zg lędu  n a to  co się z w n ę ­
trza  z ie m i w y d o b y w a : w ę g ie l 
k a m ie n n y , czy b ru n a tn y , 
m ie d ź , s ia rk ę , czy  ropę n a f to ­
w ą . W  b ie żą c y m  ro k u  g ó rn ic y  
w y d ob ę d ą  120 m in  ton w ęg la  
ka m ie n n e g o . Pod ty m  w z g lę ­
dem  je s teś m y ś w ia to w ą  p o tę­
gą. Po p rześ cig n ięc iu  N R F  w  
u b . ro k u  po lsk ie  g ó rn ic tw o  u- 
p la so w a lo  się n a 4 m ie js cu  n a  
św iec ie  za U S A , Z S R R  i W ie l­
k ą  B ry ta n ią . W  ciągu  n a jb l iż ­
szych d w óch  la t  n as tą p i d a l­
szy w zrost w y d o b y c ia  w ę g la  
o 9,5 m in  to n . W ra z  z w y d o ­
b yc ie m  rośn ie  ta k że  ek sp o rt. 
W  b ie żąc ym  ro k u  w y ś le m y  za 
g ran ice  oko ło  26 m in  ton  w ę ­
g la . P o w a żn ie  zw ię ks za  się 
ek s p o rt  do  k r a jó w  zac h o d n ich , 
ta k ic h  ja k :  D a n ia , W io ch y , 
F in la n d ia , A u s tria . Szczegól­
n y m  p o w odzen iem  cieszy się 
n a ry n k a c h  za g ra n ic zny ch  
nasz z n a k o m ity  w ę g ie l ko k s u ­
ją c y . D z ię k i n ie m u  z y s k a liś m y  
n ow ego , pow ażnego  p a rtn e ra  
ja k im  je s t J a p o n ia . K u p u je  go 
ta k ż e  H is zp a n ia , W io c h y , B e l­
g ia  i in n e  k ra je .

N A  Z D J Ę C IU :  g ó rn ic y  z k o ­
p a ln i „ K n u ró w “ .

(C A F -J a k u b o w s k i)

Niech żyje nam górniczy stan!

!W Sejmie — projekt kodeksu postępowania karnego

Mowf tryb pr§®©ssif
w  to k u  ś led ztw a  d o k o n y w a n e  są 
e k s p e rty z y  — o sk a rżo n y  i jego  
o b rońca p o w in n i b y ć  do n ic h  do-

P R Z E P IS Y  N O W E G O , O P R A C O W A N E G O  P R Z E Z  K o m is ję  
K o d y f ik a c y jn ą  i  złożonego ju ż  w  S e jm ie  p ro je k tu  kodeksu  p o ­
s tęp o w an ia  ka rn eg o  s ta n o w ią  fu n d a m e n t są dow ych  g w a ra n c ji puszczen i. P o c zy n a ją c  od  końco- 

-  - - - -  - . . .  - •  ’  w y c h  czynnośc i postęp o w a n ia  p rz y ­
g o tow a w c zego , o s k a rżo n y  m usi m ieć  
obrońcę , k tó ry  w  ra z ie  p o lrze b y  
w y zn a c za n y  je s t  b e zp ła tn ie  z u rz ę ­
du .

p ra w o rzą d n o śc i. T u  b ow iem  u s ta la  się sposób p rze p ro w a d za ­
n ia  dochodzenia  i  ś le dz tw a , p rz y g o to w a n ia  a k tu  o skarżen ia , 
p ra w a  oskarżonego w e  w s z y s tk ic h  in s ta n c ja c h  sądow ych  itd .

J E D N O L IT E  N O R M Y R O Z S Z E R Z A  się ró w n ie ż  ro -Częście j n iż  d o tychczas roz­
p ra w y  p ro w ad zo ne  będą p rze z  , , ,

P O D S T A W O W Ą  cechą n ow e  rozszerzone s k ła d y  sądowe >« s!>du  w  p o m p o w a n iu  p rzyg o  
go p ro je k tu  ja k o  a k tu  k o d y f ik a  (dw dch  sędziów  za w od o w ych  i t ° w a w c ^ ' In - p os ta no w ie n ie  
cy jn e g o  je s t  sca len ie  n o rm  p ro  trze ch  ła w n ik ó w ), a w  postępo P ro k u ra to ra  o ty m cza so w ym  a- 
cesow ych  pochodzących  z ró ż - w a n iu  uproszczonym  p rz e w id u -  re sz to w a n iu  i in n e  d ecyz je  p ro  
n ych  u s ta w  i  s tw o rze n ie  je d n o  je  się ko le g ia ln e  ro z p a try w a n ie  i" ,'W S  m
lite g o  system u pos tę po w a n ia  Sp r a w  p rzez  sk ła d  ła w n ic z y .

tuza  — p rzy p a d a  u  nos na  I  w ie k  
p .n .e . O k o ło  p ią te g o  w ie k u  n .e . m a­
m y  ju ż  w  o ko lica ch  d z is ie jsze go  Z a ­
g łę b ia  S ta rop o ls k ieg o  g łę b in o w e  gór 
n ic tw o  ru d y  ż e la zn e j, w y d o b y w a n e j 
te c h n ik ą  s zy b ik o w o -c h o d n ik o w ą . 
B u lla  G n ie źn ie ń s k a  z 1136 t .  wspo­
m in a  o  „ ru d n ik a c h ” że laza  n ad  rze ­
k ą  P rze g in ią  i o g ó rn ik a c h  srebra  
p o d  B y to m ie m , a p rz y w ile j ks ięc ia  
k ra k o w s k ie g o  Leszka B ia łego  w y m ię  
n ia  ta k ż e  g ó rn ik ó w  o ło w iu . W  tym  
s a m y m  czasie, t j .  w  p ie rw s z e j po ło ­
w ie  X I I I  w ie k u , m ie szk ań c y  D o lne­
go Ś ląska i M a ło p o ls k i e k s p lo a tu ją  
p o k ła d y  z ło ta . D o p ie ro  je d n a k  w  X V  
w ie k u  o d k ry to  i zaczęto  u ra b ia ć  ro ­
d z im e  z łoża m ie d z i, m im o  że m ie sz­
k a ń c y  P o ls k i od d a w n a  t ru d n i l i  się 
o d le w n ic tw e m  brązu  ( t j .  stopu m ie  
d z i z c y n ą ) i  w y ro b e m  brązo w yc h  
p rze d m io tó w  ozd o bn y ch  d la  s ieb ie  
i  n a  sp rze d aż za g ra n ic zn y m  k u p ­
com .

P IE R Ś C IE Ń  K U N E G U N D Y

W Ę G IE R S K A  K S IĘ Ż N IC Z K A , żona  
B o les ła w a W s ty d liw e g o  K in g a  — K u  
nc-gunda p rzes zła  do le g en d y  ja k o  
o d k ry w c z y m  w ie lic k ie j k o p a ln i so li. 
R zu co n y p rzez  n ią  d ro g o ce nn y  p ie r ­
śc ień  m ia ł w s ka zać  n ie o m y ln ie  m ie j 
sce. pod k tó ry m  zalegał sk arb  m i­
lio n  k ro ć  c e n n ie js zy  — sól k a m ie n ­
na. J e d n a k  p ie rw s ze  w z m ia n k i p iś­
m ie n n ic ze  o k ra k o w s k ic h  so lankach  
są o d w a  w ie k i w c ześ n ie jsze od ge­
stu  k s ię żn e j, n a to m ia s t Z u p ę  W ie ­
l ic k ą  w y m ie n ia  d o p iero  s ta tu t K a ­
z im ie rz a  W ie lk ie g o  z 1368 r.

P IE R W S Z A  S IA R K A

W  T Y M  S A M Y M  czasie p ra c u ją  
ju ż  o lk u s k ie  k o p a ln ie  s reb ra  i  o ło ­
w iu , b u d ow an e  p o czą tk o w o  te c h n ik ą

szy b o w ą, a w  w ie k u  X V  i x v i ,  w  
o k re s ie  sw ego n a jw ię k s ze g o  ro z k w i­
tu  — za o p a trzo n e  w  g łę bo k ie  sztol­
n ie . Jednocześn ie  z a c zy n a m y  w y ra ­
b iać ru d y  o ło w iu  n a G ó rn y m  Ślą­
sku  o ra z  s ia rk ę  w  Sw oszow icach  
pod K ra k o w e m .

SLĄ S K 1 K R O Ł -W Ę G IE L

I  W R E S Z C IE  w ę g ie l k a m ie n n y ,  
n a jc e n n ie js ze  z p o d z ie m n y c h  bo­
g ac tw . G ó rn ic tw o  w ę g la  na z ie­
m ia ch  po lsk ic h  s y g n a lizu je  swe ist­
n ie n ie  ju ż  w  w ie k u  X IV .  trzeb a  je d  
n a k  d a lszy ch  cz te rec h  se tek la t. ab y  
p o w s ta ły  p ie rw s ze  duże ko p a ln ie  n a  
G ó rn y m  Ś ląsku  w  o k o lic y  ' R udy i 
M u rc e k . J a k  g d y b y  chcąc n ad ro b ić  
stra co n y  czas. g ó rn ic tw o  w ę g la  z 
m ie js ca  n a b ie ra  o g rom nego  ro zm a ­
chu . d a ja c  k r a jo ip i i  św ia tu  n ie  ty l ­
ko  du że  iiości n a jp o p u la rn ie js ze g o  
su ro w ca  en e rg etyc zn eg o , lecz ró w ­
n ie ż  n o w ą te c h n ik ę  e k s p lo a ta c ji — 
n a p rz y k ła d  ś ląs ki system  podpór  
f ila ro w y c h  z ro k u  1789. czy w y n a ­
le z io n e  w  1907 r. p rze z  p o lsk iego  in ­
ży n ie ra  R y d y g ie ra  tra n s p o rto w e  ry n  
n y  p o trzą s a ln e . D ziś w  w y d o b y c iu  
w ę g la  na je d ne g o  m ie szk ań c a ustę­
p u je m y  m ie js ca  ty lk o  W ie lk ie j B ry ­
ta n ii, a w w ie lk o ś c i p ro d u k c ji z a j­
m u je m y  6 lo k a tę  w  św iecie .

W IA N O  R Z E C Z P O S P O L IT E J

W Ę G IE L  K A M IE N N Y  i b runatny-, 
s ia rk a , ru d y  m ie d z i, c y n k u , o ło w iu  
i  że laza , ro p a  n a f to w a , sól k a m ie n ­
n a i so le p o ta so w o -m a gn e zo w e, gips  
i  a n h y d ry t , k a m ie ń  d ro g o w y  i  cio ­
so w y, w a p ie ń  i d o lo m ity , i ly  ce ra ­
m ik i  s z la c h e tn e j i b u d o w la n e j, ż w i­
r y  i p ia s k i b u d o w la n e , p ia s k i po­
s a d zko w e i fo rm ie rs k ie  — czegóż 
to  n ie  m a pod n a s zy m i stopam i?  
Los w y w ia n o w a l P o lskę w s p an ia le :  
zasoby je j  k o p a lin  lic zą  się do n a j­
bog atszy ch  w  E u ro p ie . N asza rocz­
n a p ro d u k c ja  a ó rn ic za . to  350 m ilio -  
nó ic  ton w a rto ś c i 50 m il ia rd ó w  zło ­
ty c h  — p ra w ie  12 ton i p rzes z ło  15 
ty s ię c y  z ło ty c h  na o b y w a te la .

IR E N A  K A C P E R

'R Z Y G O T O W A N IE
R O Z P R A W Y

PROSZĘ O GŁOS

procesowego o cow iązu ją ceg o  są 
dy i  p ro k u ra tu r y  w  są d o w n ic ­
tw ie  pow szechnym  i w o js k o ­
w y m . T a  je d n o lito ś ć  je s t k o n ­
se kw e n c ją  s k u p ie n ia  nad zo ru  __
nad c a ły m  s ą d o w n ic tw e m  w  rę  karnej (m.r  in! "dochodzenia i ‘śledzi­
ka ch  Sądu N a jw yższego , a ca- twa> rozszerza uprawnienia oskar- 
, ‘ , , żonego. Jeżeli oskarżony został arc-
lego pos tę po w a n ia  p rz y g o to - rato^ anyj przysługuj, mu w o- 
WawczegO —  W sca lone j p ro k u  kreślonych warunkach prawo do 
ra tu rz e . P odobn ie  n o w y  p ro -  porozun.lew.pia s i. p .z świadków , ’ J ze swoim obrońcą, podejrzany mo-
je k t  kodeksu  ka rn eg o  W łącza ze żądać przedstawienia mu uzasad- 
p rz e p is y  p ra w a  w o js k o w e g o  do nienia zarzutów na piśmie, a jeśli 
o g ó ln e j k o d y f ik a c ji.

Z N A C Z E N IE  W Y C H O W A W C Z E

G E N E R A L N E  zasady p rz y ję ­
te  w  n o w y m  p ro je k c ie  k ła d ^  
n a c is k  na p ro f i la k ty c z n y  i  w y ­
c h o w a w czy  ce l pos tę po w a n ia  
sądowego. M ó w i o  ty m  n ie  t y ł  
k o  czo łow y  p rze p is , s tw ie rd z a ­
ją c y , że zadania  pos tę po w a n ia  
ka rn eg o  po le g a ją  n ie  ty lk o  na 
„z w a lc z a n iu  p rze s tę p s tw , lecz 
ró w n ie ż  na zapob iegan iu  im  o - 
ra z  na  u m a c n ia n iu  poszanow a­
n ia  p ra w a ” . W yo d rę b n io n e  
p rz e p is y  ncw ego k .p .k . u s ta la ­
ją  o b o w ią ze k  w y k ry w a n ia  ź ró ­
d e ł przestępczośc i i  s p rz y ja ją ­
cych  je j  w a ru n k ó w , syg n a lizo ­
w a n ia  i  w y ja ś n ia n ia  oko liczno ­
śc i w  ja k ic h  ro d z i się p rzestęp  
czość.

C Z Y N N IK  S P O Ł E C Z N Y

DO  k o n k re tn y c h  z m ian  p rze  
w id y w a n y c h  p rze z  n o w y  p ro ­
je k t  n a le ży  szerszy n iż  d o ty c h ­
czas u d z ia ł c z y n n ik a  społeczne­
go w  ró ż n y c h  s tad ia ch  p ro ce ­
su. Z u p e łn ia  n o w a  je s t in s ty ­
tu c ja  p rz e d s ta w ic ie la  społeczne 
go u p ra w n io n e g o  do u d z ia łu  w  
p rocesie  w  im ie n iu  o rg a n iz a c ji 
spo łecznej. M a  to  m ie jsce  
p rz y p a d k a c h , k ie d y  zagrożony 
je s t in te res  spo łeczny, k tó reg o  
obrona  n a le ży  do s ta tu to w y c h  
zadań d an e j o rg a n iz a c ji.

p rz y s łu g iw a ć  ma 
w e d łu g  now ego p ro je k tu ,  p ra ­
w o  w n ie s ie n ia  zaża len ia  do są­
du, k tó re g o  d ecyz je  będą w  
ty m  zakres ie  o bo w ią zu jące .

Całość p rz e p is ó w  p ro je k tu  
k .p .k . s ta n o w i w ię c  n ie  ty lk o  
u po rzą d ko w a n ie  o b o w ią z u ją c e ­
go t r y b u  p ro c e d u ry  k a rn e j,  a le 
p rze z  fo rm a ln e  u m o c n ie n ie  są 
d o w e j p ra w o rzą d n o śc i, je s t da l 
szym  k ro k ie m  n ap rzó d  na d ro ­
dze d e m o k ra ty z a c ji życ ia  spo­
łecznego. (M . B.)

C Z E K A L IŚ M Y , C Z E K A L I, A L E Ś ­
M Y  S IĘ  N IE  D O C Z E K A L I. Od  

ż lw a rc ia  w y s ta w y  u p ły n ę ło  już. po- 
¡ad  ty d z ie ń  a k a ta lo g u , ja k  n ie  b y -  
o, ta k  n ie  m a . A  p rzec ież d o roczna  
/yystaw a p o p le n e ro w a  p n . „ P ię k n o  
: ie m i S zc zec iń sk ie j“  je s t  d la  nasze­

go środ o w isk a  p la stycznego  bądź co 
bądź re p re z e n ta c y jn a : poza ty m  z 
g ó ry  w ia d o m o , że o d b y w a  się z w y ­
k le  w  c z w a rty m  k w a rta le  ro k u . je s t  
w ięc czas, b y  B iu ro  W y s ta w  A r ty -  
s ty czn yc h  z g ó ry  u m ie śc iło  w  p la ­
n ie  ta k  n ie od zo w n ą  i p o dstaw ow ą  
„ d ro b n o s tk ę “  in fo rm a c y jn ą , ja k  k a ­
talog  e k s p o zy c ji. N a p ra w d ę  p rz y k ro  
w y p o m in a ć  c iąg le  te sam e o rg a n i­
z a c y jn e  b ra k i w y s ta w o w e , cóż je d ­
n a k  ro b ić , sk oro  rze czyw is tość do  
lego  zm usza .

P R Z Y K R Y  O B O W IĄ Z E K  „ w y p o ­
m in k i“ m a m y  za sobą, p rz e jd ź m y  
za te m  do  p rz y je m n ie js z e j części re ­
la c ji . J a k  ju ż  in fo rm o w a liś m y  na  
w y s ta w ę  s k ła d a ją  się p ra c e  uczest­
n ik ó w  le tn ie g o  p le ne ru  o g ó ln o po l-

W Zamku

Poglądowe lekc je
patriotyzmu

Wr IE L E  S IĘ  O S T A T N IO  M Ó W I n a d z i posiada ja k ie ś  p a m ią tk i z tyc h  
te m a t  w y c h o w a n ia  p a tr io ty c z n e - czasów , k tó re  po  ic h  odejściu  (a n ie ­

go k tó re  n a te re n ie  szk o ły  m a  b y ć  s te ly  odchodzą s y s te m atyc zn ie ) zn a j 
w  ’ p o w a żn y m  s to p n iu  re a liz o w a n e  d ą się  w  ro d z in n y c h  a rc h iw a c h , lub  
po p rzez  le k c je  w y c h o w a n ia  o b y w a - w  p iw n ic a c h  i n a  s try c h a c h  -  za -  
te ls k ieg o . L e k c je  ta k ie  w  b ie żą c y m  m ia s t b y ć  pom ocą n a u k o w ą  w  p a -  
ro k u  s zk o ln y m  zosta ły  w p ro w a d z o - t r io ty c z n y m  w y c h o w y w a n iu  m ło -  
ne in s tru k c ją  M in is te rs tw a  O ś w ia ty  d y c h  po ko le ń , 
i  S z k o ln ic tw a  W yższego . T a  sa m a « — *-** -« - — 
n s tru k c ja  s u g e ru je  dość d u żą  ró ż­
norodność w  fo rm a c h  i  m e todach

O sobiście u w a ża m , że  s p ra w a  je s t  
w a rta  zac hodu, a  e w e n tu a ln y  b ra k  
p ie n ię d zy  n ie  p o w in ie n  stanów

M g r  B o les ła w  D A Ń K O

N A  Z D J Ę C IU :  g ó rn ik  p rzo ­
d o w y  H e n ry k  Janus z k o p a ln i 
„ W u je k "  w  K a to w ic a c h  w  cza­
sie w stępnego  o b ry w a n ia  b ry ł  
w ę g la , co u m o ż liw ia  b ezp ie cz­
n ą p rac ę  p rzy  o b u do w ie  w y ­
ro b is ka .

(CAF-Seko)

Run na muzea
151 T Y S . O SÓ B zw ie d z iło  w  

ty m  ro k u  p o le  b itw y  i  m uzeum  
w  G ru n w a ld z ie , ok. 36 tys. — 
śkansen w a rm iń s k i w  O ls z ty n ­
k u , da lszych  18 tys . sp ace row a­
ło  po s ta ry c h  ko m n a ta ch  za m ­
k u  w  L id z b a rk u ,  a 30 tys . za­
poznało  się ze z b io ra m i f i l i i  
m uzeum  m a zu rsk ie go  w  R yn ie  
Na p od s taw ie  s ta ty s ty k  p ro w a ­
dzonych  p rzez  m uzeum  m a z u r­
sk ie  w  O ls z ty n ie  ła tw o  o b li­
czyć, że co trz e c i tu ry s ta  od w ie  
dza jący  w  ty m  ro k u  w o j.  o l­
sztyńsk ie , b y ł gościem  k tó re ­
goś z m uzeów . (ał)

Będzie kurant
O B Y W A T E L E  O ls z ty n a  o trz y  

m a ją  w k ró tc e  zegar z k u ra n ­
tem , k tó r y  ma być  z a in s ta lo ­
w a n y  na m ie js c o w y m  ra tuszu . 
T a k ie  zobow iązan ie , p ra gn ąc 
u czc ić  z b liż a ją c ą  s ię  25 ro c z n i­
cę osw obodzen ia  m ias ta , z ło ż y ł 
m ie js c o w y  cech z e g a rm is trz ó w  
n a  ręce  m ie js k ie j ra d y .

G D Y  M Ó W IM Y  „ w ę g ie l“  m a ­
m y  na m y ś li z w y k le  w ę g ie l ka  
m ie n n y . A  tym c zas em  w  su ­
k u rs  sw em u  s ta rsze m u  b ra tu  
p rz y b y ł m łodszy -  w ę g ie l b ru ­
n a tn y . D z ię k i n ie m u  p ra c u ją  po  
tężne e le k tro w n ie  w  T u ro w ie  
i P ą tn o w ie . Choć g ó rn ic tw o  
w ę g la  b ru n a tn e g o  n ie  m a  jesz  
cze u nas w ie lk ic h  tra d y c ji ,  to 
ju ż  te ra z  pod w zg lędem  w y d o  
b y c ia  z n a jd u je m y  się w  p ie rw  
sze j d z ies ią tce na św iecie .

N A  Z D J Ę C IU :  now a k o p a r­
k a  Sch Rs 1200 p rzechodzi p ró ­
b y  w  o d k ry w c e  „ K a z im ie rz “ .

(C A F —R o zm ys lo w ic z)

A B Y Ś C IE  N A M  Z D R O W I  
B Y L I. T ro s k a  p ań s tw a  o zd ro  
w ie  łu d z i gó rn icze g o  stanu  
p rz e ja w ia  się w  n a jro z m a it ­
szych fo rm a c h . Od la t b u d o ­
w a n e  są d la  n ich  p ię k n e  o- 
środ k i w y p o c z y n k u  n ie d z ie l­
nego , d o m y  w c zasow e, sa n ato ­
r ia ,  szp ita le  w yp os ażo n e  w  n o ­
w oczesną a p a ra tu rę  le czn iczą  
i  d ia gn o s ty czn ą , p rzy c h o d n ie  
z a k ła d o w e  itp .

N A  Z D J Ę C IU :  w  z a k ła d o ­
w y m  o środku  le czn ic zy m  k o ­
p a ln i w ęg la  ka m ie n n e g o  „ K n u ­
ró w “  czy n n e  sa g a b in e ty  w o ­
d o le c zn ic tw a . Z a b ie g i te , w y ­
m a g a ją c e  do tychczas w y ja ­
zd ó w  do s a n a to r ió w , m o g ą  być  
obecnie p rzep ro w ad zan e  na 
m ie jscu .

(C A F —J a k u b o w s k i)

KURIER KULTURALNY
W rozwijającym się.-

. ..d ia lo g u  m ię d zy  P o ls ką  a  p ań ­
s tw a m i a fry k a ń s k im i, b a rd zo  a k ­
ty w n ie  u czestn iczy Szczec in . I  n ie  
ty lk o , ja k o  p rzy s ło w io w e  „o k n o  na  
ś w ia t“ , w ie lk i p o rt, z  k tó re g o  na  
tra s y  za c h o d n io -a fry k a ń s k ie  w y p ły ­
w a ją  nasze s ta tk i. W  d ia lo g u  ty m ,  
a ściś le w k o n ta k ta c h  k u ltu ra ln y c h , 
ż y w y  u d z ia ł b ie rze  M u z e u m  P o m o ­
rza  Z ac h o dn ieg o . Ś w ia d e c tw e m  -  
teg o ro czn a  E k s p e d y c ja  A rch e o lo g icz -  
n o -E tn o g ra fie z n a  do G w in e i o ra z  
S ie rra  L eo n e  i L ib e r ii (w stęp n e  p ra ­
ce w' G w in e i p rzep ro w ad zo n o  w  
1965 r . ) .  S a m o d z ie ln y  u d z ia ł Szcze­
c in a  w  o rg a n izo w a n iu  n a u k o w y c h  
e k s p e d y c ji a f ry k a ń s k ic h , p o d kre ś la  
je szc ze i to , że p a tro n u ją  im , prócz  
w ła d z  i In s ty tu c ji c e n tra ln y c h , t a k ­
że i nasze: W o je w ó d z k a  R ad a  N a ­
ro d o w a i P Z M .

Z as a d n ic zy m , n a u k o w y m  e fe k te m  
o sta tn ie j e k s p e d y c ji, je s t p o tw ie r­
d zen ie , w  to k u  badań  w y k o p a lis k o ­
w y c h . te zy  o is tn ie n iu  w  m ie js co ­
w ości N ia n i, d a w n e j s to lic y  śred ­
n iow ie czne go  k ró le s tw a  M a li .  N a m  
je d n a k , b ezpośredn io  d ostępna je s t  
ko lek c j?  ró żn o ro d n y ch  p rze d m io tó w  
s z tu k i a fry k a ń s k ie j ,  rze m io sła , n a ­
rzę dz i ro ln ic zy c h . N a jw a rto ś c io w s za  
część o w y c h  zb io ró w , ek sp o n o w a n a  
je s t w  o b sze rn ym  h a llu  gm achu  
M u ze u m  p rz y  W ała ch  C hrobrego , 
pod ogólną n azw ą  „ G w in e js k ie  sa­
f a r i" .  Są tu  m . in . m a s k i pocho­
d ząc e z o k o lic  B o k e  w  G w in e i, w y ­
ro b y  ce ra m iczn e , b ran s o le ty , f ig u r ­
k i k a m ie n n e  i in n e  ek s p o n a ty  f r a ­
p u ją c e j s z tu k i C zarn e g o  L ą d u . P o d ­
k re ś lić  trz e b a  d w ie  s p ra w y : u n ik a l­
n y c h a ra k te r  w ie lu  e k sp o n a tó w  w  
szczec ińskich  zb io ra ch , o raz w a rto ś ć  
w y s ta w y  w' k rz e w ie n iu  k u ltu ry  
m o rs k ie j.

P .S . C hoć n ik t  o  to  n ie  p y ta  
w a rto  w y ja ś n ić , co zn a c zy  d źw ię c z ­
ne acz n ie z ro zu m ia łe  „ s a fa r i” . J a k  
p o d a je  s ło w n ik , s łow o  „s a fa r“  w y ­
w o d z i się  od a ra b s k ie g o , z  ję z y k a

łr is w a h ili, i  oznacza „ p o d ró ż " , a 
w ła ś c iw ie  p e w ie n  ty p  pcidróży z  u -  
d z ia łe m  tra g a rz y .

W skali masowej...
.. .n a jw ię k s z y m  po w o d zen ie m  w ś ró d  

w id z ó w  k in o w y c h , cieszą się f i lm y  
ko m e d io w e , p rzyg o d o w e i k r y m i­
n a ln e , a  w ię c  te  g a tu n k i, k tó re  w  
zasadzie  n iosą z sobą ro z ry w k ę . 
Jednocześn ie  do co ra z  szerszego  
g ro n a  o d b io rcó w , t r a f ia ją  p o zyc je  
o s p ra w d zo n y c h , n ie w ą tp liw y c h  w a ­
lo ra ch  a r ty s ty c z n y c h  i  id e ow yc h , 
f i lm y  n ie ba n a lne , często -  ja k  to  
się m ó w i -  tru d n e . W ie lk a  w  ty m  
zas ługa społecznego ru c h u  m iło ś n i­
k ó w  f ilm u , k in  s tu d y jn y c h , d y s k u ­
s y jn y c h  k lu b ó w  f ilm o w y c h , tzw . k in  
d o b ryc h  f i lm ó w . Z n a m y  d z ia ła lno ś ć  
k in a  s tu d y jne g o  „ D e lf in “  (n a  m a r­
g ines ie : m oże w a r to  zas ta n o w ić  się  
n ad  n azw ą tego k in a , b a rd z ie j ade­
k w a tn ą ) . N ad to , is tn ie je  w  w o je ­
w ó d z tw ie  k ilk a n a ś c ie  k in , k tó re  
w p ro w a d z iły  t a k  zw a n e  „ d n i s tu ­
d y jn e ” . C z ło n k o w ie  spo łe czn y ch  rad  
a r ty s ty c z n y c h  p rz y  ty c h  k in a c h , u -  
czestn iczą w  u k ła d a n iu  re p e rtu a ru . 
P rz y  W D K  p o w sta ł O ś ro d ek  K u ltu ­
ry  F ilm o w e j, k tó re go  ce lem  jest, 
ja k  w y n ik a  z  p la n u  p ra c y , m . in . 
m e to d y c zn a  pom oc d la  ru c h u  s tu ­
d y jn e g o , k rz e w ie n ie  id e i k in a  a r ty ­
stycznego  i zaangażow anego . O s ta t­
n io  o d b y ło  się p ią te  Już S e m in a riu m  
F ilm o w e  z b a rd zo  in te re s u ją c y m  
p ro g ra m e m  (m . in . o zw ią z k a c h  m u ­
z y k i z f ilm e m  m ó w ił J. W iłk o m ir ­
sk i, a  o p la s tyc e  w  f i lm ie  fa b u la r ­
n y m  -  A . W ró b e l).

W s zy s tk ie  te  d z ia ła n ia  w s k a zu ją , 
że  w  n as zym  m ieśc ie  i  w o je w ó d z ­
tw ie  fo rm u je  się  się  co ra z  lic z n ie j­
sza a r m ia  zw o le n n ik ó w  d obrego  k i ­
n a , do k tó re j,  m ie jm y  n a d z ie ję , do­
łączać będ ą  c i, d la  k tó ry c h  d o ty c h ­
czas f i lm  b y ł je d y n ie  b ezp re te n s jo ­
n a ln ą  ro z ry w k ą , p rz e lo tn y m  spędze­
n ie m  czasu. (m c)

Ha górze Kahlenberg
N A  G Ó R Z E  K a h le n b e rg  pod W ied  

n ie m  o d b y ło  się d o roczne s p o tka n ie  
p o lo n ijn e  z  o k a z ji ro czn icy  odsieczy  
W ie d n ia  p rze z  Ja n a  I I I  Sobieskiego.

W  z w ią z k u  z te g o ro czn y m  s p o tk a ­
n ie m  b iu le ty n  in fo rm a c y jn y  Z w ią z ­
k u  P o la k ó w  w  A u s tr ii „ S T R Z E ­
C H A “  p o d k re ś li ł, iż  coroczne spo t­
k a n ia  n a  K a h le n b e rg u  sp e łn ia ją  b a r  
dzo  w a żn e  za d a n ie  je d no c ząc  P o la ­
k ó w  za m ie s zk a ły c h  n a ob czy źn ie  z  
k r a je m . P rz y p o m in a ją  one ró w n ie ż  
o w k ła d z ie  n a ro d u  p o lsk iego  do dzie  
jó w  n o w o czesne j E u ro p y .

p ro w a d ze n ia  ty c h  le k c ji .  P o d o b n ie  p o w ażn e j p rzes zko d y . W ie le  
ja k  i  n a  in n y c h  p rze d m io ta c h , ta k  tu  z ro b ić  w  fo rm ie  c zy n u  spc łecz- 
i  n a  le k c ji  w y c h o w a n ia  o b y w a te l-  nego, — - 
skiego w s k a za n e  je s t p rzes trzeg a n ie  w ią
zasady p o g lądow ości. W  o g ó ln yc h  Z B o W iD  i z a k ła d y  p ra c y , 
zarys ac h  p o lega o n a  n a  zm y s ło w y m  
s p o s trze g an iu  rze czy lu b  ic h  o b ra ­
zó w . S to sow an ie  te j m e to d y  s p rzy ­
ja  w  p rz y s w a ja n iu  i  u trw a la n iu  
w ia d o m o śc i, a szczegó ln ie  w ów czas , 
g d y  zaa n g ażo w a n a  je s t  s tro n a  u czu ­
c io w a.

W Y D A J E  S IĘ , że w e  w ła ś c iw y  
sposób tę  zasadę pog lądow ości w y ­
k o rz y s tu je  się w  w y c h o w a n iu  pa  
t r io ty c z n y m  w  Z w ią z k u  R a d z ie c ­
k im . M ię d z y  in n y m i w y k o rz y s tu je  
się do  tego  ce lu  m u zea , k tó re  są 
d u żą  pom ocą w  te j p ra c y . M u z e a  te  
są do b rze  u rząd zo n e  i z o rg a n izo w a ­
ne. G ro m a d zą  ek s p o n a ty  z okresu  
re w o lu c ji, okre su  w a lk i z  k o n tr re ­
w o lu c ją , a szczególn ie z okresu  
o s ta tn ie j w o jn y . Z n a jd u ją c e  się ta m  
e k s p o n a ty  są bard zo  ró żn o ro d ne .

W ła ś c iw ie  c h y b a  i  s łuszn ie  
p o staw io n a  je s t ta m  s p ra w a  p a ­
tr io ty z m u  lo k a ln e g o . N a w e t  w s ie , 
m ia stec zka  i  m ia s ta  m a ją  ta m  
s w yc h  b o h a te ró w , m a ją  m ie js ca  czci 
n a ro d o w e j i są one w y k o rz y s ty w a ­
n e do w y c h o w y w a n ia  m ło d y c h  po ­
ko le ń . M o że  i częściow o d z ię k i tem u  
n ie  s p o ty k a  się ta m  ban d  w y ro s t­
k ó w  w  b ra m a c h , ch u lig a n ó w  pod  
k in e m , a c z ło w ie k  p ra c y  po zap a d ­
n ię c iu  z m ro k u , m oże w ra c a ć  b e z ­
p ie czn ie  do d o m u .

W  z w ią z k u  z ty m i sp o s trze żen iam i 
n a s u w a ją  się n as tę p u jąc e  w n io s k i:

N A  T E R E N IE  S Z C Z E C IN A , o ko lic , 
a  m o że  n a w e t n a  P o m o rzu  Z a c h o d ­
n im  n ie  m a  m u ze u m , w  k tó ry m  b y ­
ły b y  zg ro m ad zo n e  p a m ią tk i m ó w ią ­
ce o w a lc e  N a ro d u  P o ls k ieg o  
(sk ro m n eg o  p o m ie szc zen ia  o pow .
8 m  k w . w  b u d y n k u  Z B o W iD  n ie  
m o żn a  b ra ć  pod u w a g ę ). Jest n a to ­
m ia s t w  Szczec in ie  M u z e u m  P o m o -  
iz a  Z ac h o dn ieg o , w  k tó ry m  są 
d z ia ły :  p rz y ro d n ic z y , m a ry n is ty c z ­
n y , n u m iz m a ty c z n y , k o w a ls tw a , a 
n a w e t a fry k a ń s k i. W y d a je  się  słusz­
n y m  i -fcelowym, b y  n a  te re n ie  tego  
m u ze u m  z n a la z ło  się  je szcze m ie jsce  
n a  d z ia ł „ w a lk i” . Sądzę, że ek sp o ­
n a tó w  tro ch ę  się  zn a jd z ie . Ż y ją  
.eszcze w  S zc zec in ie  i na P o m o rzu  
u czestn icy W ie lk ie j R e w o lu c ji P a ź ­
d z ie rn ik o w e j. d z ia łac ze  ru c h u  ro ­
botn iczego , w ię ź n io w ie  obozów , żo ł­
n ie rze  W o js k a  P o ls k ieg o  z je d n o ­
s te k  w a lc zą c y c h  n a ró żn y c h  i r o n ­
ia c h , p a rty z a n c i. W ie lu  z  ty c h  lu -

lak wykryć defekty?
P R Z Y  P O M O C Y  u ltra d ź w ię k ó w  

m ie rz y  się ró żn e  rze czy  -  a le  n a j­
b a rd z ie j znane je s t  zas tosow anie  ich  
w  d e fe k to s k o p ii . F a le  u lt ra d ź w ię ­
k o w e  o d b ija ją  się b o w ie m  od u k r y ­
ty c h  d e fe k tó w  w  m a te r ia ła c h  i  u -  
ła tw ia ją  ic h  lo k a liz a c ję .

W  ten  sposób zresztą  n ie  ty lk o  
w y k r y w a  się d e fe k ty , a le  i gdy  
b a d a n y  m a te r ia ł ic h  n ie  posiada, 
p o zn a je  się je g o  m ik ro s tru k tu rę . 
P o m ia iv  p rędkośc i i t łu m ie n ia  fa li 
u ltra d ź w ię k o w e j u m o ż liw ia ją  n p . po ­
zn an ie  m ik ro s t ru k tu ry  p ó łp rze w o d ­
n ik ó w , sto p ó w  m e ta li, p o rc e la n y  
e le k tro te c h n ic zn e j itp .

M . in . m ik ro s tru k tu rę  p o rc e la n y  
b a d a  się p rz y  p o m o cy  m e to d y  i a -  
p a ra iu ry , w p ro w a d zo n y c h  do p rze ­
m y s łu  p rzez  n a u k o w c ó w  z  Z a k ła d u  
B a d a n ia  D rg a ń  IP P T  P A N  -  i  z  I n ­
s ty tu tu  E le k tro te c h n ik i.

Piękno Ziemi Szczecińskiej“
sk iego  zo rg an izo w an eg o  p rzez  tu . M ło d z i c z ło n k o w ie  naszego O k rę -  
nasz Z a rz ą d  O k rę g u  Z P A P  w  S w i-  gu — Jorgos T a rła ś . S te fa n ia  M a z u r-  
n o u jśc iu , a  ta k że  p le ne ru  o k rę g o - c za k -W iś r.ie w s k a , n ieco  s u ro w i je sz -  
w ego  w  B a r l in k u . P o n a d to  w  sa lach cze w  sw ych o le ja c łi, w e sp ó ł z tak  
w y s ta w o w y c h  Z a m k u  z n a jd u je m y  w y tra w n y m i p rze d s ta w ic ie la m i śred- 
u tw o ry  in d y w id u a ln y c h  u cze s tn i- n iego p o ko le n ia ,_ja k :  "  ~

n ie  p o zw ala  n a szczególow sze o m ó ­
w ie n ie  ta k że  i au to ró w  n ie  w y m ie ­
n io n y  h , acz zas łu g u ją cy ch  na to. 
W  su m ie  w y s ta w ia  ic h  przec ież bea 
m a ła  p ięćdziesięciu . T -z e b a  sam em u  
zobaczyć tę zas łu g u ją cą na uw agę

ry s u n e k .

Z R O Z U M IA Ł A  ob jętość re ce nz ji

Na dużym ekranie

H a lin a  P ie l-
k ó w  in n y c h  im p re z  p le n e ro w y c h , c zy k , J a n in a  K o s iń s ka . G ra ż y n a  w y s ta w ę , będącą d o b rą  w iz y tó w k ą  
M a m y  w ię c  do  c zy n ie n ia  z d u żą  H a rm a c iń s k a , L e o n ia  O rd y n a n s . H e -  tw órczości naszego ś rod o w isk a  p la -  
w y s ta w ą . będącą o w o ce m  b e zp o - lena S to ja n o w s k a . J a n in a  M a ty s ik , s tycznego. O b y  tę w iz y tó w k ę  m o ż-  
średn iego  ze tk n ię c ie  sie a r ty s tó w  D a n u ta  S trz e lb ic k a , Jan  R a d k o w s k i, n a  b y ło  p rzy zn a ć  i za p e łną  w y -  
z n a tu rą . A le k s a n d e r B o gdan , p o k a zu ją c y c h  do lność o rg a n iz a c y jn ą  (c zy t. k a ta -

R óżnorodność po staw  a r ty s ty c z -  in te re s u ją c e  k o m p o zy c je  w y k la ro -  lo g !). (U p .)
n y c h  a u to ró w  s p ra w ia , że e k s p o zy - w anego  ju ż  w a rs z ta tu  p la s tyc zn e-
c ja  n ie  je s t n u d n a  a u ro zm a ic o n a  go, p rz e k a z u ją  n am  sw e w iz je , n a -  N A  zd ję c iu  u g ó ry :  J A N  k o s t -  
ró w n ie ż  i w  sw e j w a rs z ta to w e j w y -  s tro je , m a la rs k ie  zap isy p o w sta łe  w  K O W S K I — „ P rz y s ta ń  w  B a r l in k u  
m o w ie . O le je , a k w a re le , ry s u n k i, ze tk n ię c iu  z p ię k n e m  n a tu ry  naszej 
k o m p o z y c je  co llag e ‘ow e  o ra z  te  b ę - S zc zec iń sk ie j Z ie m i, 
dące n a p o g ran ic zu  m a la rs tw a , r z e ź -  * *  » - 1- 4
b y p rz y  ró w n o cze sn y m  u ży c iu  e fe k ­
tów  w rę c z  s c en o g ra ficzn yc h , ja k  to 
m a m ie js ce  w  w y p a d k u  Z d z is ła w a  
S ta n k a  z K a to w ic  („ M o rz e ” ) ,  w y ­
ró żn ia ne g o  i n ag ra d zan e go  n a  F e s ti­
w a la c h  P o ls k ieg o  M a la rs tw a  W sp ó ł­
czesnego w  S zczec in ie . N as i p le n e ­
ro w i goście — to  w  w iększośc i s ta ­
rz y  z n a jo m i z F e s tiw a lu , in te re s u ­
ją c e  in d y w id u a ln o ś c i m a la rs k ie .
Z b ig n ie w  J a s k ie rs k i p rzed s ta w ic ie l 
n a jm ło d s ze j g e n e ra c ji w a rsza w s k ic h  
p la s ty k ó w  w  p ra c y  „B e z  ty tu łu “  
iw  c ze rw ie n ia c h ) o w y s m a k o w a n y c h  
w a lo ra c h  k o lo ry s ty c z n o -fo rm a ln y c h .
C e lin a  W o d n ic k a -Z ą b k o w s k a  z K r a ­
to w a  w  s w yc h  p la żo w o -m o rs k ic h  
’ d e rze n ia eh  ry tm ó w  fo rm , M a ria n  
D ąb ro w s k i w  „w o d o ro s to w a ty c h “  
i lu z ja c h  o le jn y c h  — w s zyscy o n i, 
k a żd y  na sw ó j sposób w zb o g ac a ją  
nasze w y o b ra ż e n ia  o p ię k n ie  Z ie m i 
S zc zec iń sk ie j, uczą p a trze ć  na n ie  
p rzez  p ry z m a t  sw ego m a la rs k ie g o  
w id ze n ia . O sobistego i  w spółczes­
nego, t j .  n ie  m a jąc eg o  n ic  w s p ó l­
nego z d o s ło w n y m  o p i s e m  n a­
tu ry , a  d z ia ła ją c e g o  na w y o b ra ź n ię , 
b u d ząc ró w n ie  osobiste s k o ja rz e n ia  
u w id za .

S Z C Z E C IN IA C Y  lic z n ie  s ta w ili się 
n a  te j p o p le n e ro w e j k o n fro n ta c ji.
O d w ie rn e g o  t ra d y c y jn e m u  re a liz ­
m o w i J a n a  K o stko w s k ieg o  (n ie k tó ­
rz y  ze zw ie d za ją c y c h  pośród p la żo ­
w ic zó w  je g o  „ P rz y s ta n i w  B a r l in k u ”  
ro zp o zn a li n a w e t c h a ra k te ry s ty c z n ą  
s y lw e tk ę  Ja n a  P a p u g i!)  po  n ie p o ­
k o ją c e  z n a k i „ N a p ię ć  p sy ch ic zn yc h “
Ł u k a s za  N ie w is ie w ic z a  czy . n a iw ­
n yc h  w  co llag e ‘o w e j w y m o w ie  p rac  
naszej n e s to rk i S ta n is ła w y  K l im ­
k o w s k ie j-B ie ń k o w s k ie j z p o d z iw u  
g o d n y m  u p o re m  s z u k a ją c e j d ro g i 

uw spó łcze śn ie n ia  sw ego w a rs z ta ­

cie  o d m ie n n ie . Jego d z ie ło  sta  
n o w i w rę c z  d o k u m e n ta ln y , by  
n ie  rzec  —  n a tu r  a h s tyczn y , m o ­
m e n ta m i o k ru tn y  i  b e z lito s n y  
ale ja kże  p ra w d z iw y  i  p ię k n y  
w  s w y m  a rty s ty c z n y m  ksz ta łc ie  
obraz z życ ia  p e w n e j g ru p y  ju ­
g os ło w ia ń sk ich  C yganów . Z n a j­
d u je m y  się w  W o jw o d in ie . Tu  

ż y je  i  d z ia ła  g łó w n y  b oh a te r f i l  
m u  —  B ora  (m is trz o w s k a  k re ­
ac ja  B e k im  F e h m iu . a k to ra  p o ­
chodzen ia  tu re c k ie g o , k tó rą  k r y ­
ty c y  s ta w ia ją  o bok  G re k a  Z o r­
b y  —  Q uinn a ). O b s e rw u ją c  je go  
p oczyn an ia  na g ru n c ie  h a n d lo ­
w y m , ro d z in n y m  czy to w a rz y ­
s k im  p o z n a je m y  także  i  jego  
ś ro d ow isko , te  sza len ie  m a lo w ­
n iczą  i  nędzarską  zarazem , 

zd u m ie w a ją cą  cygańską  e n k la ­
wę, s tan o w ią cą  ś w ia t h e rm e ­
ty c z n y , z a m k n ię ty  d la  w s ze lk ich  
w p ły w ó w  z ze w n ą trz , ś w ia t k ie ­
ru ją c y  s ię  w ła s n y m i p ra to a m i i  
zw y c z a ja m i. „K ie d y  w reszc ie  
p rz y łą c z y c ie  się do k la s y  ro b o t­
n ic z e j? " —  pada w  p e w n y m  
m om encie  tego f i lm u  p y ta n ie  i  
w id z  czu je  że je s t ono ta k  sa­
m o  a bsu rd a lne  ja k  n p . „ k ie d y  
p o le c ic ie  na M arsa? ” . 1 chociaż  
p rz y  in n e j o k a z ji w id z i­
m y  p rzez  m o m e n t gdzieś na  ho ­
ryzo n c ie , na t le  c y g a ń s k ie j w io ­
sk i, k o m in y  w ie lk ie g o  k o m b in a ­
tu  fab ryczn e go  —  w y d a je  się to  
s ta n o w ić  n ie  zapow iedź  ja k ie jś  
szansy d la  ty c h  lu dz i,, a ra c z e j 
groźne  m em ento , zapow iedź  
n ie m a l że zag łady  ..

F i lm  P e tro v ic a  je s t o k ru tn y ,  
n ie  pozo s taw ia  n a m  c ie n ia  z łu ­
dzenia , a le  je g c  k s z ta łt  a r ty -  

O D T W O R C Z Y N l R O L I T IS Y  16-le tn ia  C yganka  G ordana  J o - s tyczny  je s t p ię k n y  A u to r  osią  
va no v ic . G dy  reż. A . P e tro v ic  a ng ażo w a ł ją  do swego f i lm u  g ną ł w y ją tk o w ą  spoistość sw e - 
n ie  u m ia ła  a n i czytać a n i p isać... go dz ie ła . W  k re ś le n iu

„Spotkałem nawet 
szczęśliwych Cyganów“
117 S Z E D Ł  N A  N A S Z E  E K R A -  a rty s ty c z n e j,  w  p las tyce  znako -  
I T  N Y  n ie co d z ie n n y  f i lm ,  f i lm  m ic ie  ko m p o n o w a n ych  i  fo to -  

pop rzedzony sporą, c a łk o w ic ie  g ra fo w a n y c h  o brazó w  n ie  u k ry  
zresztą  zasłużoną, s ław ą , le g i ty -  w a , że czerp ie  swe n a tch n ie n ie  
m u ją c y  się lic z n y m i w y ró ż n ię -  z ik o n . że p o rw a ł go k o lo ro w y  
n ia m i u z y s k a n y m i na m ię d z y - ś w ia t cygańsk ich  bud  i  chat. 
n a ro d o w y c h  k o n k u rs a c h  (łącz - Im  wlęks, y nacUk .  mówi Pe. 
n ie  Z bardzo  cen ioną  p rzez  tro v ic  -  k ła d łe m  n a  k w es tie  psycho  
tw ó rc ó w  nag ro dą  k r y t y k i  —  lo g ic zn e, n a uczuc ie , e m oc je  o p arte  

r r p p p e p ;  f o a t im n lu  in  n a  Pew n eJ k o n c ep c ji ż y c ia  spo łecz- tzw . F I P R E S L . I  fe s t iw a lu  W  neg:o _  ty m  b a rd z ie j o d czu w a łe m  
Cannes). M y ś lę  tu  o ju g o s ła w ia n  przyd a tn o ś ć  k o lo ru ... M ó j f i lm  jest 
s k im  o braz ie  W  re ż y s e rii A le k -  d la tego  s u ro w y , że sam o życ ie  C y -  
sand ra  P e tro v ica  z a ty tu Io w a -  <
n y m  „S p o tk a łe m  n a w e t szczę- i spo łeczną, p sy cho log ic zną a  n a w e t  
ś liw y c h  C y g a n ó w ". p o e ty c k ą  obecność C yg a nó w  w  n a -

M a lo w n ic z a  społeczność ja k ą  szym sp o łeczeństw ie“ . 
są C yg an ie  n ie ra z  ju ż  s ta n o w i-  „ . . .B łą d z iłe m  d łu g o  ró ż n y m i 
ła  tem a t d la  f i lm o w c ó w  —  n a j-  d ro g a m i t  sp o tka łe m  n aw e t 
częście j je d n a k  rzecz s p ro w a - szczę ś liw ych  C y g a n ó w "  — ta k  
dzała  się do o d k ry w a n ia  ta n ie j b rz m ią  s łow a p io s e n k i śp ie w a -  
pseudoegzo tyk i, do p o w ie rz c h o w  n e j w  ty m  f i lm ie  N ie  w ie m y  
n ych  o b s e rw a c ji i  ró w n ie  p o - gdz ie  m ia ło  m ie jsce  to  radosne  
w ie rz c h o w n y c h  k o n k lu z ji.  U  Pe w y d a rz e n ie  —  w  ka ż d y m  b ą d ź  
tro v ic a  rzecz m a  się c a łk o w i-  raz ie  na p ew no  n ie  w  W o jw o d i-

M A R E K  S Z Y M C Z Y K

Jugosłowianie 
na Świętym Krzyżu

K IE L C E  g o ś c iły  n ie d a w n o  
p rz e d s ta w ic ie li k i lk u  ju g o s ło ­
w ia ń s k ic h  p rz e d s ię b io rs tw  tu ­
ry s ty c z n y c h , s z u ka ją cych  m o ż li 
w o śc i spędzan ia  u r lo p ó w  w 
Polsce. N a jw ię k s z y m  z a in te re ­
so w an ie m  gości znad A d r ia ty ­
k u  c ie s z y ły  się s c h ro n is k a  na  
św. K rz y ż u  i  św . K a ta rz y n ie  w 
G órach  Ś w ię to k rz y s k ic h . G oś­
c ie  s tw ie rd z il i,  że k ra jo b ra z  te ­
go podgórza  p rz y p o m in a  im  ro ­
d z in n e  s tro n y  w  D a lm a c ji i  w y  
ra z i l i  gotow ość p rz y s ła n ia  w 
p rz y s z ły m  ro k u  k ilk u n a s tu  g ru p  
rekonesansow ych , (a ł)

Seneka nowoczesny
Ś W IE T N Y  a n g ie ls k i re żyse r 

P e te r B ro o k  s tw o rz y ł n ie z w y ­
k le  śm ia łe  w id o w is k o  w y s ta ­
w ia ją c  „E d y p a ”  S eneki w  su ­
p e rnow oczesnym  ksz ta łc ie . P a ­
łac  k ró le w s k i s y m b o liz u je  z ło ­
c is ty  sześcian, a k to rz y  u b ra n i 
w  cza rne  s w e try  i  spodnie  zn a j 
d u ją  s ię  także  na w id o w n i. 
A k c ja  o b f itu je  w  w ie le  sym bo­
lic z n y c h  gestów , nap ięc ie  pod ­
k re ś la ją  różne e fe k ty  a kus tycz  
ne, a scena f in a ło w a  p rz y p o m i­
na b a rw n e  b ach an a lia . In s c e n i­
zacja  w z b u d z iła  b a rdzo  m ie ^  

w iz j i  szane uczucia .
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Kampania plebiscytowa trwa

Szuszkiewicz kandydatem nr 1
D Z IŚ  w  nasze j a n k ie c ie  

p le b is c y to w e j g łos z a b ie ra ­
ją  zn an i dz ia łacze  s p o r to ­
w i:  E D M U N D  B U R Y . k ie ­
ro w n ik  k lu b u  S G K S  A rk o  
n ia  i  s e k re ta rz  O Z L A , 
M A R IA N  IM IE L S K I.

Gzy juniorzy Arkonii
zdobędą

mistrzostwo Polski?
W A T E R P O L IS C I A R K O N I I  W ty ra  

ro k u  s ięg a ją  po w s zy s tk ie  m is tr z o w ­
sk ie  t y tu ły  ja k ie  d la  te j  d y s c y p lin y  
u s ta li!  P o ls k i Z w ią z e k  P ły w a c k i.  N a  
p o c zą tk u  ro k u  zespół se n io ró w  zdo ­
by ł p ie rw s ze  m ie js ce  w  ro z g ry w ­
k a c h  o P u c h a r P Z P , w  s ie rp n iu  n a ­
to m ia s t w a te rp o liś c i A rk o n ii  trzec i 
ju ż  ra z  w y w a lc z y li ty tu ł m is trza  
P o ls k i. T e ra z  p iłk a rz e  w o d n i ze 

' g a ją  po t rz e c i ty t u ł  -  
P o ls k i w  k a te g o r ii ju -

W  p ie rw s z y m  tu rn ie ju , k tó r y  od ­
b y ł się  w  B y to m iu  m ło d z i a rk o ń -  
czycy p rz e g ra li je d y n ie  z K S Z O , i 
z a jm u ją  d ru g ie  m ie js c e  w  ta b e li za 
d ru ż y n ą  z O s tro w ca . Jeśli w ię c  
s zc zec in ia n ie  w y g ra ją  re w a n żo w e  
s p o tk a n ie  m o g ą  zd o b yć ty m  s a m y m  
ty t u ł  m is trz o w s k i. A rk o ń c z y c y  są 
gosp o d arza m i d ru g ie g o  tu rn ie ju ,  
k t ó r y  ro zp o czy n a  się w  p ią te k  na  
p ły w a ln i W D S . P o n a d to  nasz zespół 
w y s tą p i w  p e łn y m  sk ła d z ie  (w  B y ­
to m iu  n ie  g ra ł Ir c h , w  ty m  sa m y m  
czasie p rz e b y w a ł on t  zespo łem  se­
niorów w B u d ap es zc ie ), a  w ię c  z  
r e a ln y m i szansam i n a  zw y c ię s tw o .

Koszykówka

Stal Ostraw
c o n t r a  P o g o ń

PO  n ie fo r tu n n e j porażce  z po 
zn ań ską  O lim p ią , k o s z y k a rz y  
IJ - lig o w e g o  zespołu  szczeciń­
s k ie j P og o n i czeka w  n a jb l iż ­
szą n ie d z ie lę  k o le jn y  m is trz ó w  
s k i p o je d y n e k . P rz e c iw n ik ie m  
d ru ż y n y  szczec ińsk ie j będzie 
g ro źny  zespół S ta li O s tró w . 
S p o tk a n ie  to , k tó re  odbędzie  
s ię  o godz. 17 w  h a li  s p o r to ­
w e j,  będzie  p rz e d o s ta tn im  p o je  
d y n k ie m  naszych  k o s z y k a rz y  w  
I  ru n d z ie  m is trz o s tw . Poza ty m  
p o r to w c ó w  czeka jeszcze w y ­
ja z d  do Ł o d z i na m ecz z m ie j­
s c o w y m  W idze w e m , (g)

Mecz lekkoatletyczny
Europa-Afryka?
P R O W A D Z O N E  są ro z m o w y  w  

■praw ie m eczu  le k k o a tle ty c zn e g o  
E u ro p a  — A fr y k a . S p o tk a n ie  to  od ­
będzie się p ra w d o p o d o b n ie  w  1970 r. 
N a w z ó r k o m ite tu  eu ro p e jsk ie g o  
IA A F  u tw o rz o n e  zo s tan ą  w  n ie d a le ­
k ie j p rzys złoś ci o d p o w ie d n ie  k o m i­
tety A m e r y k i,  A z j i  i A fr y k i.

Nowe władze AZS PS
O S T A T N IO  o d b y ło  s ię  w  s tu  

d e n c k im  k lu b ie  „P in o k io ” , ze­
b ra n ie  s p ra w o z d a w c z o -w y b o r­
cze K lu b u  U cze ln ianego  A Z S  
p rz y  P o lite c h n ic e  S zczec ińsk ie j, 
n a  k tó r y m  w y b ra n o  n o w e  w ła ­
dze k lu b u . Prezesem  zo s ta ł po­
n o w n ie  m j r  R ysza rd  K u c z y ń - ' 
s k i.  N a  w ice p re zesó w  w y b ra n i 
z o s ta li: M . R ze ź n ie w s k i i H . 
R u tk o w s k i,  s e k re ta rz e m  zosta ła  
K .  K rz y ż a n o w s k a  a s k a rb n i 
k ie m  B . L ic h tm a n , (g)

—  M O IM  F A W O R Y T E M  je s t 
k a ja k a rz ,  W ła d y s ła w  S zuszk ie ­
w ic z  —  m ó w i E. B u ry  —  jego  
c z w a rte  m ie jsce  na  O lim p ia ­
dz ie  w  M e k s y k u , t r z y  t y tu ły  
m is trz a  P o ls k i, sukcesy w  im ­
p rezach  m ię d z y n a ro d o w y c h  —  
ta k im i o s ią g n ię c ia m i n ie  może 
się w  ty m  ro k u  p o c h w a lić  ża­
den  szczec ińsk i sp o r to w ie c . N a  
d ru g im  m ie js c u  s ta w ia m  R a j­
m u n d a  Z ie liń s k ie g o , nas tępne  
p rz y z n a łb y m  p ły w a k o w i ze 
S ta rg a rd u , W ła d y s ła w o w i W o j-  
ta k a jt is o w i a c z w a rte  k o le jn e ­
m u  o lim p ijc z y k o w i,  W o jc ie c h o ­
w i M a tu s ia k o w i. A  o to  dalsza 
k o le jn o ś ć : M a r ia  P io tro w s k a ,

L esze k  Szem el, Jó ze f M ik o ła j­
czyk , J e rz y  S ty p -R e k o w s k i,  
W o jc ie c h  F rą czcza k , K rz y s z to f  
B ie ga ła .

M o ja  t r ó jk a  tre n e ró w  p rz e d ­
s ta w ia  s ię  n as tę pu ją co : K u r t  
Z c m b e k , Z y g m u n t J a k u b ik , 
Z b y s ła w  Z a ją c .

A  O T O  d z ie s ią tk a  M a ria n a  I -  
m ie ls k ie g o : W ła d y s ła w  Szusz­
k ie w ic z , R a jm u n d  Z ie liń s k i,  
W o jc ie c h  M a tu s ia k , W ła d y s ła w  
W o j ta k a jt is ,  M a ria n  K ie le c , A -  
le k s a n d e r S aków , S ta n is ła w  
C ie n iu c h , M a r ia  P io tro w s k a , 
D a n u ta  K o p a . T re n e rz y : W a ld e  
m a r M o sb au e r, Z y g m u n t J a k u ­
b ik ,  J e rz y  C ieśla .

Prezentujemy Kandydatów 
do „złotej dziesiątki“j j -

W  P O N IE D Z IA Ł K O W Y M  I  W T O R ­
K O W Y M  „ K u r ie r z e  S zc zec iń sk im “  
z a m ie ś c iliś m y  n a zw is k a  z a w o d n ik ó w  
i  t re n e ró w , w y ty p o w a n y c h  p rzez  
d z ia ła c zy  i C z y te ln ik ó w  w  a n k ie c ie  
p le b is c y to w e j. N a s za  a k c ja  a g ita c y j­
n a  trw a . C z e k a m y  w ię c  n a lis ty  
C z y te ln ik ó w , n a  dalsze  k a n d y d a tu ­
ry .

A b y  u ła tw ić  c z y te ln ik o m  w y b ó r  
p o s ta n o w iliś m y  p re ze n to w a ć  k a n d y ­
d a tó w . D z iś  p rz e d s ta w ia m y  p iłk a r k i  
rę czne i  ic h  t re n e ra  o ra z  k a ja k a ­
rzy .

M a r ia  P io tro w s k a  i  E lż b ie ta  Z a -  
w iś liń s k a  — o b ie  są re p re z e n ta n tk a ­
m i P o ls k i, ob ie  są p o d p o ra m i sw ego  
zespołu  k lu b o w e g o  Pogoń . M a r ia  
P io tro w s k a  w  ty m  ro k u  odniosła  
b ard zo  p o w a żn ą  k o n tu z ję , d z ię k i 
je d n a k  w ie lk ie j s ile  w o li po cz te ­
ro m ie s ięc zne j p rz e rw ie  zn o w u  po­
w ró c iła  n a  b o isk o  a b y  stać się po ­
n o w n ie  n a jle p s zą  z a w o d n ic zk ą  z re ­
sztą n ie  ty lk o  P ogon i. B o w ie m  w  
o sta tn im  t u r n ie ju  p io n ó w , w  k tó ry m  
u c ze s tn ic zy ły  w s zy s tk ie  re preze n ­
ta n tk i P o ls k i, tre n e rz y  i  sędziow ie , 
w  s p e c ja ln ie  p rz e p ro w a d zo n e j a n ­
k iec ie . m ia n o  n a jle p s ze j z a w o d n ic z ­
k i  im p re z y  p rz y z n a li M a r i i  P io ­
t ro w s k ie j. M . P io tro w s k a  je s t  m ę­
ż a tk ą , m a  7 -le tn ie g o  sy n a . P ra c u je  
w  Z P S .

E lż b ie ta  Z a w iś lłń s k a  w  ty m  ro k u  
ro ze g ra ła  3 s p o tk a n ia  w  re p re z e n ta ­
c j i  P o ls k i. N a  w iosnę, k ie d y  to  P io ­
tro w s k a  n a s k u te k  k o n tu z ji n ie  u -  
c ze stn ic zy ła  w  ro z g ry w k a c h , c ięża r  
g ry  zespołu  P o g o n i s p o c zyw a ł na  
Z a w iś liń s k ie j. Z  p o w ie rzo n eg o  za ­
d a n ia  w y w ią z a ła  się z n a k o m ic ie . 
W  a n k ie c ie  tu rn ie ju  p io n ó w  u z n a ­
no  ją  za  c zw a rtą  za w o d n ic zk ę  im ­
p re zy . W ra z  z P io tro w s k ą  p o w o ła ­
n a do re p re z e n ta c ji n a  m ię d z y n a ro ­
d o w y  tu rn ie j w  M o s k w ie , k tó r y  ro z ­
po czy n a  się 17 g ru d n ia .

Z espó ł P o g o n i w  ty m  ro k u  zd o b y ł 
P u c h a l C R Z Z , 6 m ie js ce  w  m is trzo ­
s tw a ch  I  lig i . O b e c n ie  w  ta b e li z a j­
m u je  7 m ie js c e  (po  I  ru n d z ie ) .

T re n e re m  zespo łu  je s t  Z y g m u n t  
J a k u b ik , w s p ó łtw ó rc a  w s zys tk ic h  
su kcesów  naszej d ru ż y n y  z  e k s tra ­
k la s y . Z . J a k u b ik  b y ł tre n e re m  
w  C R Z Z  w  tu rn ie ju  p io n ó w , a o stat­
n io  p o w ie rzo n o  m u  fu n k c je  d ru g ie ­
go tre n e ra  k a d ry  n a ro d o w e j. W  ta ­
k im  w ła ś n ie  c h a ra k te rz e  w y je ż d ż a  
w  g ru d n iu  do M o s k w y .

K a ja k a rs tw o . W e  w s zy s tk ic h  do ­
tychczas zam ies zczo n y ch  w y p o w ie ­
d z iach  p ie rw s ze  m ie js c e  n a  lis tac h  
z a jm u je  k a ja k a rz  ż y d o w ie c k ie g o  
O rła , W ła d y s ła w  S zu s zk ie w ic z . Z a ­
w o d n ik  ten  o d n ió s ł n a jw ię k s z y  s u k ­
ces n a  O lim p ia d z ie  w  M e k s y k u  zdo­
b y w a ją c  4 m ie js ce . P rze d  o lim p ia d ą  
n a m is trzo s tw ac h  P o ls k i w y w a lc z y ł  
d w a  t y t u ły  w  k o n k u re n c ja c h  in d y ­
w id u a ln y c h  o ra z  je s t c z ło n k ie m  
m is trzo w s k ie j s z ta fe ty . P o  Ig rz y s ­
ka c h  O lim p ijs k ic h  o d zn ac zon y  sreb r  
n y m  m e d a le m  „ Z a  w y b itn e  osiąg ­
n ię c ia  s p o rto w e “ .

Jego k o leg a  k lu b o w y  J e rz y  S ty p -  
R e k o w s k i je s t m is trzem  P o ls k i w  
w y ś c ig u  je d y n e k  n a 10 tys . m o ra z  
c z ło n k ie m  m is trz o w s k ie j s z ta fe tv . 
O d n ió s ł ró w n ie ż  k i lk a  cen n yc h  s u k ­
cesów w  s iln ie  o b sadzonych  Im p re ­
zach m ię d zy n a ro d o w y c h .

T re n e re m  obu k a ja k a rz y  O r ła  je s t  
B o g us ła w  M ię k c z y ń s k i, k tó ry  ró w ­
n ie ż  w a ln ie  p rz y c z y n ił się do zespo­
ło w y c h  su kcesów  Z K S  O rze ł. W  ty m  
sezonie. B . M ię k c z y ń s k i w y stęp o w a ł 
ró w n ie ż  ja k o  t re n e r  k a d ry .

Posezonowe obrachunki

Rosną następcy
Potrzebowskiego i Lewandowskiego

PO  W IE L U  la ta c h  p racy , po­
p a r te j dużą ilo ś c ią  im p re z  m a ­
sow ych  d la  m łodz ieży , doczeka­
liś m y  się  sp o re j g ru p y  u ta le n ­
to w a n ych  za w o d n ik ó w  oraz w y -

Hokejowe emocje
na lodogryfie

N A J B L IŻ S Z A  S O B O T A  I  
N IE D Z IE L A  n iosą  sy m p a ty k o m  
h o k e ja  w  naszym  m ieśc ie , k o ­
le jn ą  p o rc ję  e m o c ji na lo do w e j 
ta f l i .  O  godz, 19, w  sobotę, I I  
lig o w a  S p a rta  p o d e jm u je  d ru ż y  
nę Z n ic z a  P ru s z k ó w , ju n io r z y  
w a lczą  w  n ie d z ie lę  o godz. 9.30 
w  m eczu o m is trz o s tw o  I  l ig i 
c e n tra ln e j z m ło d y m i h o k e is ta ­
m i Z n icza . S en io rzy  n a to m ia s t 
ro z e g ra ją  % w  n ie d z ie lę  o godz 
12 sp o tka n ie  re w a nżo w e  z ze­
społem  z P ru szkow a .

N A -Z D J Ę C IU : F ra g m e n t spo 
tk a n ia  S p a rta  —  B zura .

F o to : S. C IE Ś L A K

TU TOTO
T O T A L IZ A T O R  S P O R T O W Y  za ­

w ia d a m ia , że w  za k ła d a c h  p iłk a r ­
s k ic h  z d n ia  30.11.68 r. s tw ie rd zo ­
no: 4 ro zw . 7. 13 t ra f ie n ia m i — w y ­
g ra n e  p® 35.722 z ł. 132 ro zw . z 12 
t ra f ie n ia m i — w y g ra n e  po  1.082 z ł, 
1.724 ro z w  z  11 t ra f ie n ia m i -  w y ­
g ra n e  po  82 z ł, 12.089 ro zw . z 10 
t ra f ie n ia m i -  w y g ra n e  po 11 z ł. W  
z a k ła d a c h  T o to -L o te k  s tw ie rd zo n o :  
4 ro zw . z  5 t r a f  p re m . — w y g ra n e  
po 615.060 z ł, 220 ro zw . z 5 t ra f .  
z w y k ł.  — w y g ra n e  po  11.182 z ł, 
13.813 ro zw . z 4 t ra f .  — w y g ra n e  po  
277 z ł, 253.664 ro zw . z  3 tra f ie n ia m i  
c  w y g ra n e  po  14 z ł.

Bopaty sezon
lekkoatletów

P R Z Y S Z Ł O R O C Z N Y  sezon będzie  
b o g a ty  w  im p re z y  le k k o a tle ty c zn e . 
N a jw a ż n ie js z e  y n ic h , to  m is trzo ­
s tw a  E u ro p y  w  A te n a c h , h a lo w e  
ig rz y s k a  e u ro p e js k ie  w  B e lg ra d z ie  
o raz  re w a n ż o w y  m ecz A m e r y k a  -
-  E u ro n a . k tó n - o d b ędzie  się w  
N R F . P Z L A  p rz e p ro w a d z ił ju ż  
w s tę p n e  ro z m o w y  w. s p ra w ie  k a le n ­
d a rza  p o ls k ic h  le k k o a t le tó w  na 1969 
r. Jest ju ż  n ie m a l p ew ne , że w  
p rzy s z ły m  ro k u  o d b ędzie  się m ecz  
d ru ż y n  m ę sk ich  P o ls k a  -  F ra n c ja . 
S p o tk a n ie  to  zos tan ie  ro zeg ra n e  na  
te re n ie  F ra n c ji. S ta r to w a ć  b ęd z ie  po 
3 z a w o d n ik ó w  w  k a żd e j k o n k u re n ­
c j i .  W  P olsce o d b ęd z ie  się n a to ­
m ia s t tró jm e c z  N R D  -  Z S R R  —
— P o ls ka . P ro je k t  k a le n d a rz a  p rze ­
w id u je  w ie le  im p re z  d la  d ru ż y n  m ło  
d z ie ż o w y c h  i  Ju n io ró w .

raźnego postępu  w  b iegach  
ś re d n ich  i  d łu g ich . P ie rw sze  
k la s y  sp o rto w e  u z y s k a li zaw od­
n ic y  — W . L e w a n d o w s k i, K . 
W o jta s ik , A . R o je k  i  J . W o s iń - 
s k i. C ie k a w ie  zapow iada  się 
ró w n ie ż  ro z w ó j sp o r to w y  u ta ­
le n to w a n y c h  m łod z ie żow có w  — 
W . D rew icza , J. O raczew skiego , 
S t. D o łęg i, H . K lu ją ,  S. N ie - 
budka , I. M a łachow sk iego , J . 
P is k o rk a , Zb . S tróżyńsk iego , P. 
Podleśnego, k tó rz y  w  n ied a le ­
k ie j p rzysz łośc i m ogą p rzy ­
w d z ia ć  re p reze n ta cy jn e  dresy.

A  O TO  tab e le  n a jlep szych  
w y n ik ó w :

800 m :
1.53.0 W . L e w a n d o w s k i A Z S ,
1.54.2 J . O ra c ze w s k i I ,K S  P o m .
1.54.3 S. D o łę g a  M K S  P ogoń
1.54.4 W . D re w ie z  L K S  P o m .
1.54.7 K . W o jta s ik  A Z S  
1.55.9 H . K lu j  M K S  P ogoń
1.56.2 A . R o je k  A Z S
1.56.3 R . D e m b e k  C h ro b ry  
1.5G.9 W . W d o w ia k  C h ro b ry
1.57.0 J . C h rabąszcz A Z S  

1500 M :
3.55.1 W . L e w a n d o w s k i A Z S
3 56.0 W . D re w ie z  L K S  P o m .
5.58.8 K . W o jta s ik  A Z S
3.58.4 I I .  K lu j  M K S  Pogoń
3.58.9 A . R o je k  A Z S
3.59.1 S. N ie b u d e k  A Z S
3.59.2 J . C h rabąszcz A Z S
3.59.2 S. D o łę g a  M K S  Pogoń
3.59.2 J . W os iń sk i M K S  P ogoń
4.00. 0 J . S a w ia k  M K S  P ogoń  

3000 M :
8.31.6 K .  W o jta s ik  A Z S
8.32.0 H . K lu j  M K S  Pogoń
8.35.4 J . W os iń sk i M K S  Pogoń
8.37.0 W . D re w ie z  L K S  P o m .
8.38.4 S. N ie b u d e k  A Z S
8.38.8 S. A liń s k i A Z S
8.40.0 S. D o łę g a  M K S  P ogoń
8.41.5 C . W ilk o w s k i M K S  P ogoń
8.42.8 J . S a w ia k  M K S  Pogoń
8.43.2 C . K a c zo ro w s k i M K S  Pogoń  

5000 M :
J4.59.4 S. A liń s k i A Z S
15.00. 2 K . W o jta s ik  A Z S
15.04.0 H . K lu j  M K S  Pogoń
15.04.8 S. N ie b u d e k  A Z S
(5.08.0 C . K a c zo ro w s k i M K S  P ogoń  
15.14.4 C . W ilk o w s k i M K S  P og o ń
15.19.8 I .  K o w a lc z y k  L K S  P o m .
15.24.1 J . S a w ia k  M K S  Pogoń
15.24.6 C . K ry s z c z u k  M K S  Pogoń
15.39.0 J . P is k o re k  M K S  C h ro b ry  

10 000 M :
"1.38.8 S. A liń s k i A Z S
12.04.8 C . K a c zo ro w s k i M K S  Pogoń  
2.05.0* I .  K rz e w iń s k i L K S  P o m .
2.24.8 I .  K o w a lc z y k  L K S  P o m .
2.48.2 C . K ry s z c z u k  M K S  P ogoń
1.43.8 J . M a lin o w s k i L K S  P o m .

"4 ”7.8 J . M K S  P ogoń
M A R A T O N :

3:02.04,6 J . F la k  M K S  Pogoń  
3000 Z  P R Z E S Z K O D A M I:

9.03.6 I i .  W o jta s ik  A Z S
9.18.6 J . W os iń sk i M K S  Pogoń
9.28.0 C . W ilk o w s k i M K S  Pogoń
2 29.8 C . K a c zo ro w s k i M K S  Pogoń
9.40.0 R . S k ą p s k i L K S  P o m .
9.57.2 J . M a lin o w s k i L K S  P om .
2.57.5 I .  K o w a lc z y k  L K S  P o m . ( im )

Komunikat
O B O W IĄ Z K O W E  z a ję c ia  d la  sę­

d z ió w  w s zy s tk ic h  k la s , o d b y w a ją  się 
n a  L o d o g ry fie , w  k a ż d ą  środę o  
godz. 22.

Georges SIMENON

K O M I S A R Z A  
M A I  Ć  R E T

C87)Tłum. Maria STEFAŃSKA
C h c ia łe m  p rz y n a jm n ie j uścisnąć c ię  m ocno, 

z a n im  od jadę . Z ro b iłe m  to  i  n ie  w ie d z ia ła ś  
chyba , d laczego ta k  d łu g o  trz y m a łe m  c ię  
p rz y tu lo n ą  do  siebie.

G d y b y ś m y  zaczę li s ię  żegnać, s tra c iłb y m  
odwagę.

M yś lę , że s y tu a c ja  w k ró tc e  p o z w o li m i da­
le j w a m  pom agać. N ie  m ie jc ie  m i za złe, 
je ś l i  na  p oczą tku  n ic  w a m  n ie  p rzyś lę .

W  o s ta tn ic h  m ies iącach  p rz y b y ło  m i w ie le  
la t.  N ie  d os trze g liśc ie  tego . R odzice  zawsze 
u w a ż a ją  swego syna za d z iecko , n a w e t k ie d y  
d a w n o  ju ż  s ta ł s ię  m ężczyzną.

O tóż je s tem  n im . U s iło w a łe m  dać to  o jcu  
do  z ro zu m ie n ia , za cho w yw a ć  się  ja k  męż­
czyzna. I  je ś li pew nego d n ia  sp ra w ię  w a m

p rz y k ro ś ć , w te d y  p o m yś lc ie , że to  n ie  z m o­
je j  w in y .  T o  życ ie  okaże  s ię  s iln ie js z e .

Napiszę, k ie d y  będę m ia ł ja k ie ś  n o w in y . 
D a m  c i adres, pod  k tó r y  będziesz m o g ła  p i­
sać. M ó j l is t  o trzym a sz  ju t r o  ra n o . Do te j 
c h w i l i  n ie  będziesz się n ie p o ko ić , gdyż  u prze  
d z iłe m  cię , że przez ca łą  noc p ra c u ję  u  sze­
fó w . L is t  nad am  dz iś  w ie c z ó r na  d w o rc u , g dy  
będę  w s ia d a ł do o s ta tn ieg o  poc iągu . M a m  ju ż  
b ile t.

Chcę sp ró bo w a ć  szczęścia, m am o, ja k  to  
ro b iło  ty łu  in n y c h  p rzede  m ną  i  ja k  to  z ro ­
b ią  k ie d y ś  n as tę pn i. S łysza łem  ja k  m ó w iła ś  
czasam i, że c i, k tó rz y  odchodzą w  te n  sposób, 
są n ie w ie le  w a rc i.  U w ie rz  m i, je ś l i  c ię  za­
p e w n ię , że to  są c i n a jle p s i.

P o m im o  w s z y s tk o  życz m i p ow odzen ia . P o­
m ó d l s ię  czasam i za syna  idącego za s w y m  
p rzeznaczen iem .

P o zw ó l o jc u  s ię  w yspać, z a n im  o zna jm isz  
m u  n ow inę . W iem , że je s teś  s łabsza od n ie ­
go, że zawsze b y ła ś  ch ora , a le  od k i lk u  m ie ­
s ię cy  p o d e jrz e w a m , że u k ry w a  p rze d  n a m i 
chorobę  serca.

P ozos ta je  w a m  L u c il le .
Ją  ró w n ie ż  u c a łu j ode m n ie . B ąd źc ie  szczę­

ś l iw i  w szyscy  t ro je . Ja  sam  pokuszę  s ię  o  to  
w  n a jb liż s z y m  czasie i  k ie d y  zn ów  s ię  sp o t­
ka m y , chcę w ie rz y ć , że będziec ie  m ie li pod ­
s ta w y  do tego, b y  b yć  ze m n ie  d u m n y m i.

D o  zobaczenia , m ateczko?
T w ó j syn

E m il” .

M a ig re t  w z ią ł k a r tk ę  pocz tow ą  p rz e d s ta ­
w ia ją c ą  p la c  Z g od y . N a  o d w ro c ie  b y ło  ty lk o  
k i lk a  s łó w  n a p is a n y c h  b a rd z o  n e rw o w y m  
c h a ra k te re m  p ism a .

(c.d.n.)
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Śr o d a

4 G R U D N IA

D Z IŚ : B arbary  

J U TR O : K rystyny

POGODA
Z A C H M U R Z E N IE  duże, 

tem p . *bk. — 1 st. W ia try  
słabe , p o łu d n io w o -w s c h o d ­
n ie .

RADA D H If i
P A M IĘ T A J , że n a jm il 

w  szym prezentem  jest 
ciekaw a książka. Masz o- 
kazję  przekonać się o tym , 
w yb iera jąc  się na dzis ie j­
sze im ien iny  do B a rb a ry !

KLUBY
P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

15.35 O m ó w ie n ie  p ro g ra m u , 15.40 G im  
n a s ty k a , 15.50 N o w o śc i n a u k i i  tech ­
n ik i,  16.10 P ro g ra m  z  R ostocku, 
16.30 P ro g ra m  d la  d z ie c i, 17 W ia d o ­
m ośc i, 17.05 S z tu k a  T V  „ M a tk a  Jan - 
c zo w a " , 18.40 T e le re k la m a , 18.45 P ro ­
gnoza pog od y , 18.50 P o zd ro w ie n ia  
T V  d z ie c ię ce j, 19 S p o tk a n ie  w  B e r ­
lin ie , 19.30 K ro n ik a , 20 P ro g ra m  ro z -

T P P R  -  W o j. P o l. 66 -  f i lm  „ 2 e n ia ,
Ż e n ie c zk a  i k a t iu s z a “  g. 18, 20 -
ra d ź . od la t  14; P IW N IC A  -  a l . N ie ­
pod leg łości 19 — o d czy t „ L ite ra tu ra  — — -- _ „„ - .
p o lsk a  w  w a lc e  o godność c z lo w ie - ry w k o w y . 22 K ro m k a , 22.20 „A u stra -  
k a “ 0 . 19: P A P IE R N I -  S to łc z y ń - l i js k i p ro je k t  w o d n y  , 22.40 T e le -

- - • • re k la m a .

C Z W A R T E K

9.45 O m ó w ie n ie  p ro g ra m u . 9.50 G im ­
n a s ty k a , 10 K ro n ik a , 10.35 P ro g ra m  
ro z ry w k o w y , 15.35 O m ó w ie n ie  p ro ­
g ra m u , 15.40 G im n a s ty k a , 15.50 L e k ­
c ja  ję z . a n g ., 16.15 „ C z a rn y  k a n a ł” , 
16.40 F ilm  p o p .-n a u k o w y , 17 W iad o -  

M U Z E U M  -  u l. S ta ro m ły ń s k a  27 — m ośc i, 17.05 L e k c ja  ję z . ros., 17.35

WYSTAWY

S z tu k a  P o m o rza  Zac h o dn ieg o  X I I I -  
X V I I  w .;  X X  la t  g a le r ii s z tu k i p o l­
s k ie j, renesansow e s tro je  ks ią żą t

P ro g ra m  d la  u czn ió w . 18.05 L e k c ja  
ję z . an g ., 18.30 T e le re k la m a , 18.50 
P o zd ro w ie n ia  T V  d z ie c ię ce j, 19 P ro -

k u “ , 22.25 K ro n ik a , 22.45 L e k c ja  ję z .
ros.

P O L S K I „ K o t  w  b u ta c h “  g. 10, 12.30 
(śro d a i  c z w a r te k ) ; W S P Ó Ł C Z E S N Y  
— n ie c z y n n y ; M U Z Y C Z N Y  -  „D a m a  
od M a x im a “ g. 19.

D E L F IN  (te l. 468-78) „S p o tk a łe m  n a ­
w e t szczęś liw ych  C y g a n ó w “  g. 11,
13.30, 16, 18.15, 20.30 -  ju g . od la t 16 
(środa i  c z w a r te k ) ; K O S M O S  (te l. 
S55-02) „ E l G re c o “  g. 9, 11.15, 13.30, 
16, 18.30, 21 -  f r . - w ł .  od la t  14 -  
p a n o ra m , (środa i  c z w a r te k ) ; C O -  
I.O S S E U M  (te l. 458-18) „W  c ien iu  
d obrego  d rz e w a “  g. 11.15, 13.30, 16,
18.30, 21 -  U S A  p a n o ra m , od la t  14 
(śro d a i  c z w a r te k ) ; B A Ł T Y K  (te l. 
733-35) „ M ia łe m  19 la t” g . 9.30, 12,
20.30 -  N R D  od la t  14: „ L a lk a “  g.
14.30, 17.30 — p o i. (środa i  c zw a r­
te k ) ; P O L O N IA  (te l. 218-34) „ N ie  
p rz y s y ła j m i k w ia tó w “  g. 10.30, 13 -  
U S A  od  la t  14; „ Z y c ie  z ło d z ie ja “  
g. 15.30, 18, 20.30 -  I r .  od  la t  16 -  
d u b b in g  (środa i  c z w a r te k ) ; P IO ­
N IE R  (te l. 475-02) „4 p a n c e rn i i p ies“  
g. 15 -  cz. I V ;  „ S k rz y d ła  P a źd z ie r­
n ik a "  g. 17; „ K o n try b u c ja “ g. 18, 
20 -  p o i. od la t  16; „S a b rin a “  g. 
22 -  U S A  od la t  18; c z w a rte k :  
^ .S karby se zam u “ g. 1Ó; „4 p an c ern i 
1 p ies“ g. 11, 13, 15 -  cz. IV ;  „ S k rz y  
d ła  P a ź d z ie rn ik a “ g. 17; „D z iś  w  
n o c y  u m rz e  m ia s to ”  g. 18, 20 — po i. 
od la t  16; „ G ła d k a  s k ó ra “ g. 22; 
M A R S  -  „ P ię k n a  A n g e lik a “  g. 17,
19.30 -  f r .  od la t  16 -  p a n o ra m .;  
P R O M IE Ń  -  „ K o c h a n y  ło b u z“  g.
16, 18, 20 -  f r .  od la t  16 -  p an o ra m .;  
F A L A  -  „ D w a j z  T ek sa su “ g. 17, 
19.20 -  U S A  od la t  11; E C H O  (K rz e -  
k o w o ) „ D z w o n n ik  z N o tre  D a m ę ” g. 
18, 20 -  f r .  od  la t  13 -  p an o ra m .;  
M E W A  (że le c h o w o ) „ W y ro k  w  N o ­
ry m b e rd z e “  g. 18.30 —'  U S A , od la t  
16; S Z M A R A G D O W E  (Z d ro je )  „S ie d ­
m iu  w  b la sk u  z ło ta “ g. 17.30, 19.30 — 
f r . - w ł .  od la t  16; P R Z Y J  A Z N  (D ą ­
b ie ) „K a s ia  B a llo u ” g. 17, 19.15 -  
U S A  od la t  16: H U T N IK  (S to łczyń ) 
ł.P rz y s ta n e k  au to b u so w y“  g. 17, 19
-  U S A  od la t  14 -  p a n o ra m .;  B A J ­
K A  (P o lice) „ A n g e lik a  i  k r ó l“  g.
17, 19 -  f r .  od la t  15 -  p a n o ra m .;  
S Y R E N K A  (Jasien ica ) „D a i-lin g “ g.
18, 20 — ang . od la t  18; B IA Ł Y  Ż A ­
G IE L  (T rze b ie ż ) „K o p c iu s ze k  w  po ­
trz a s k u “  g. 18 -  f r . - w ł .  od la t  16; 
R O B O T N IK  (P y rzy c e ) „ R ze k a  bez 
p o w ro tu “ -  U S A  od la t  14, p a n o ra m .;  
G R Y F  (G ry f in o )  „F a n lo m a s  w ra c a ”
— p a n o ra m , od la t  16 — f r . - w ł . ;  
W IS Ł A  (G o le n ió w ) „F a łs z y w e  b a n k ­
n o ty ”  g. 18. 20 -  f r . - w ł .  od la t  14 -  
p a n o ra m .;  W E N U S  (G o len iów ) „ D ż in  
gis C h a n “ -  a n g .- ju g . od la t  16; 
D A R  (S ta rg a rd ) „ M a jo r  D u n de e1 
e . 16, 18.15, 20,30 -  U S A  od la t  16 -  
p a n o ra m .;  P A N O R A M A  (S targ a rd )  
¡ .R adość o p o ra n k u “  — U S A  od la t  16. 
F O T O P L A S T Y K O N  -  W o j. P o l. 36 -  
i ,P a ry ż “  g. 10.30-20.30.

szczec ińskich  godz. 9 -1 5 ; W A Ł Y  g ra m  z R o stocku, 19.20 T e le re k la m a , 
C H R O B R E G O  3 -  P o ls k a  nad  B a ł-  19.30 K ro n ik a , 20 F r .  f i lm  k r y m i-  
ty k ie m  p rzed  1000 la t:  żeg luga , b u -  n a ln y  „A g en c ja  
d o w n ic tw o  o k rę to w e , ry b o łó w s tw o , 21.30 S z tu k a  
u rzą d ze n ia  i  m e c h a n izm y  s ta tk ó w  
m o rs k ic h ; p re h is to r ia  P o m o rza  Z a ­
chodn iego, p rzy ro d a , k u ltu ra  A f r y ­
k i  Z a c h o d n ie j, z d z ie jó w  k o w a ls tw a  
rze m io s ł p o k re w n y c h  i  m o n e ty  n a  
P o m o rzu  Z a c h o d n im . „ G r a f ik a  z  
P ra g i:  g. 9 -1 5 ; B W A  -  S ta ro ­
m ły ń s k a  27 — m a la rs tw o  A lf re d a
L e n ic y  g. 9 -1 5 ; Z A M E K  -  A rc h i­
te k tu ra  w ę g ie rs k a  g. 11 -18 ; B W A  — P R O G R A M  I  
S ta ro m ły ń s k a  27 — m a la rs tw o  E rn y  _ „
R osenstein  g. 9 -1 5 . W IA D O M O Ś C I:  15, 17.55, 20. 23, 24.

15.05 „N as ze  s p o tk a n ia  -  N R D “ , 15.25 
D la  d z ie c i „ P rz y lą d e k  D o b re j N a ­
d z ie i“ , 15.55 „O p in ie  k o n s u m e n ta " ,
16.05 S tu d io  R y tm  p rze d s ta w ia  p io ­
se n k i fra n c u s k ie , 16.25 R ep o rtaż  
d ź w ię k o w y , 16.35 R ad io s to p  sporto ­
w y , 17 A B C  b ig -b e a tu , 17.20 S p o tk a ­
n ie  z  h is to r ią , 17.35 „ C ie k a w e  ks ią ż ­
k i “ , 17.40 K w a d ra n s  z d e d y k c ją , 
18 K o n c e r t  „ B a rb u rk o w e  św ię to “ , 
18.40 M u z y k a  i  ak tua ln o śc i, 19.05 
K o n c e r t  re k la m o w y , 19.20 W ie js k ie  
sp o tk a n ia . 19.35 K o n c e r t życ zeń , 20.26 
K ro n ik a  sp o rto w a , 20.40 Z  n ag ra ń  
c h ó ru  a ca p e lla  P R  i T V  w  K r a k o ­
w ie , 21 K o n c e r t  ch o p in o w s k i, 21.30 
„ K a ra b in  i  p ió ro “ , 22 P rze g lą d  w y ­
d a rze ń  ek o n o m iczn y ch , 22.20 D o  ta ń ­
ca z a p ra s za ją  o rk ie s try . 23.15 „P o  
ra z  p ie rw s zy  n a a n te n ie ” .

S Z P IT A L E

M IE J S K I S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  -  
W o jc ie c h a  7; C H IR . — I I I  P o m o rza ­
n y ;  W E W N . -  P o m o rz a n y ; P O Ł O Ż ­
N IC T W O  -  G o lę c in o ; S P . L E K A R Z Y  
SP E C . -  a l . W o j. P o ls k ieg o  42 -  g.
0—20; w iz y ty  d o m o w e od g. 20—7 
(te l. 86-01); P O R A D N IE :  D Z IE C IĘ ­
C A  — u l. W o jc ie c h a  7 -  g. 19—7;
O G Ó L N A  -  Je d n . N a ro d o w e j 12 -  
g. 19 -7 ; S T O M A T O L O G IC Z N A  -  a l .
P ia s tó w  1 -  g. 2 9 -8 :  P R Z Y C H O D ­
N IE  S K Ó R N O -W E N E R O L O G IC Z N E  -  P R O G R A M  I I  
u l. H . P obożnego 14. g. 8—17: a l. M .
B u c zk a  40/42, g. 8 -1 7 ; d y ż u ry  noc­
ne g. 19 -7 : u l. W . P o la  6 g. 8-15.30; 
u l. N a d  O d rą  14, g. 8—18; u l. K a p i­
tań sk a  g. 8 -1 5 ; u l. A rk o ń s k a , g.
8—17; u l. B a ta lio n ó w  C h ło p sk ich  68, 
g. 14-16.
A P T E K I
N R  3 -  a l . P ia s tó w  60 -  te l. 465-17;
N R  5 -  N a ru s ze w ic za  11 — te l. 201-64;
N R  47 (d o d a tk o w o : o d tr u tk i 1 tle n )
-  a l . W y z w o le n ia  11 -  te l. 422-46.

W IA D O M O Ś C I:  16, 19, 23.50; SE R ­
W IS  R Y B A C K I:  18.25, 24.

15 Z  po lsk iego  e k ra n u , 15.20 „ G ó r­
n ic zy  s ta n  n ie ch  ż y je  n a m “ , 15.45 
„ T a je m n ic e  s tra żac kie g o  k a le n d a ­
rz a “ , 16.05 R e k la m a , 16.15 R yb a cy  
am ba sa d o ro w ie , 16.30 K o n c e r t ż y ­
czeń, 16.45 „C eg ła  p o e ty c k a “ , 17 
P A W , 17.25 „S zc zec ińsk ie  po p o łu d ­
n ie “ , 18.30 R a d io w y  k lu b  e k sp o rte ­
ró w , 18.45 L e k c ja  ję z . fra n c ., 19.07 
N o w in y  i  n o w in k i m u zyc zn e , 19.30 
S łuc h o w is ko  P R  „ W y o ra n e  k a m ie ­
n ie " , 20.15 Ś p ie w a  „Ś ląs k“ , 20.4o 
K w a d ra n s  m e lo d ii ro z ry w k o w y c h , 
21 Z  k r a ju  i  ze św ia ta , 21.31 N o w e  
n a g ra n ia  o rk ie s tr  P R  i T V ,  22.20 
„ K s ią ż k i, k tó re  n a  w as c z e k a ją “ , 
22.50 I  au d . z  c y k lu  „G w ia z d y  d a w ­
n yc h  scen o p e ro w y c h “ , 23.15 M ię -  

15.10 M a tę -  d zy n a ro d o w y  u n iw e rs y te t  ra d io w y ,
16.15 P o lite c h - 23.25 M u z y k a  n a dobranoc, 0.05-3.00

n ik a  T V ,  16.45 D z ie n n ik  T V ,  16.55 P ro g ra m  n o cn y  ( I  p r .) .  
„ Z w ie rz y n ie c “ , 17.35 „ N ie  ty lk o
d la  p a ń “ , 17.55 F e lie to n  ty g o d n ia , S Z C Z E C IN  — U K F  
18.10 „ P o  szóste j“ , 18.45 W szechn ica
T V ,  19.20 D o b ran o c , 19.30 D z ie n n ik  16.05 „ K a w ia rn ia  pod b u so lą  , 16.2» 
T V , 20.05 N o w e la  f ilm o w a  „ P o r t fe l” , M u zy c zn e  p ro p o zy c je  ko n c e rtu  z y -  
20.30 Ś w ia to w id , 21 P K F , 21.15 M o n- czeń, 16.50 Z n a n i n a  szczecińskie j 
ta ż  o p e ro w y  „ K n ia ź  Ig o r“ , 22.23 es trad zie .
D z ie n n ik  T V ,  22.40 P ro g ra m  na
d z ie ń  n a s tę p n y , 22.45 i  23.50 P o li -  P R O G R A M  I I I  
te c h n ik a  T V .

P R O G R A M  P O L S K I

C Z W A R T E K

9.55 J ę z y k  p o ls k i d la  k l .  V I ,  10.25 
F ilm  ra d ź . „S ia d  w  o ce an ie” , 11.55 
H is to r ia  d la  k l .  V ,  12.45 J ę z y k  p o l­
s k i d la  k l .  I I  l ic ., 15.30 P ro g ra m  
d n ia , 15.40 i  16.15 P o lite c h n ik a  T V ,  te rc ety , 
16.45 D z ie n n ik  T V ,  16.55 „ E k ra n  z s p ra w y

17 P ro g ra m  w ie c zo ru , 17.05 Q u o d li­
b et — c z y li co k to  lu b i, 17.30 „ M a ń ­
k u t “ , 17.40 M is trzo w s k ie  w y k o n a n ia  
m u z y k i ja z z o w e j, 18 E kspresem  przez  
ś w ia t, 18.05 H e rb a tk a  p rzy  sa m o w a­
rze , 18.25 P rze b ó j za p rzeb o je m , 19 
.K ilk a  d n i w  R en o ” , 19.30 D u e ty , 

k w a r te ty , 19.50 „ T ru d n e  
d zie c i“ , 20 R em in isc enc je

b ra tk ie m “ , 18 M a g a z y n  w ie js k i, m u zyc zn e , 20.45 ,;Szostka p an i P a n -  
18.15 „ N a d  O d rą  i  B a łty k ie m “ , 18.45 d e ra k e “ , 21.10 „ P o ł w ie k u  po lskie) 
„ T w ó rc y  m u z y k i w s p ółcze sn e j“ , p io s e n k i“ , 21.30 „ W  10 d n i d o o ko ła  
19.20 D o b ran o c , 19.30 D z ie n n ik  T V ,  Ś ląs ka“ , 21.50 O p e ra  ty g o d n ia  „ F a l-  
20.05 „R e fle k s je " . 20.35 F ilm  T V  z S ta ff" , 22 F a k ty  d n ia , 22.07 G w ia zd a  
c y k lu  „ S ta w k a  w ię ks za  n iż  życ ie“  -  7 w ie czo ró w , 22.15 W iersze d la  B a r -  
.,P o d w ó jn y  n elson“ , 21.40 M a g a z y n  b a ry , 22.35 K o szęcińskie  p o g w a rk i, 
m e d y c zn y , 22.10 D z ie n n ik  T V .  22.05 23 P o e ty c k ie  n o w o ś c i w y d aw n ic ze , 
P ro g ra m  n a d z ie ń  n a s tę p n y , 22.30 i  23.05 M u z y k a  nocą, 23.50 _Na dobra- 
23.35 P o lite c h n ik a  T V . noc ś p ie w a ją  so len iza n tk i.

K r o n l & a
ę m j ę j  g » e a « 3 B * '

W C Z O R A J  p ó źn y m  w ie c zo re m , w  
d o m u  p rz y  u l. B o g us ła w a  12, u leg ­
l i  zaibructiu cza d em , w y d o b y w a ją c y m  
Bię z  n ieszczelnego p ie c a : 16 -le tn ia  
Ir e n a  S., 9 - le tn i T ad e u sz  S . oiraz ic h  
m a tk a , M a r ia  S. Z a tru ty c h  p rze w ie ­
z io n o  n a o b se rw a c ję  do szp ita la . Ic h  
ży c iu  n ie  zag ra ża  n iebezp ieczeństw o .

K IL K A  w y p a d k ó w  d ro g o w yc h  z a ­
n o to w a ła  ub . d o b y  K o m e n d a  R u ch u  
M O -  o godz. 16.45 n a s k rzy żo w a n iu  
u lic  B o h . W -w y  i  5 L ip c a  t ra m w a j  
l in i i  7, k tó re g o  m o to rn ic zy  n ie  za ­
c h o w a ł n a le ż y te ]  o s trożnośc i, w p a d ł  
n a  „ W a rtb u rg a “ ; n a u l. K o p e rn ik a  
o k . godz. 15 20 p o czto w y w ó z e k  e le k  
t ry c z n y , w s k u te k  n ie ud o ln o ś ci k ie ­
ro w c y  z d e rz y ł się z c ię ż a ró w k ą ; w  
k i lk a  m in u t  p ó źn ie j, p rz y  B ra m ie  
P o rto w e j „S y re n a “  s tu k n ę ła  w

W a rtb u rg a “ . W y p a d k i n ie  p ociąg ­
n ę ły  za sobą o f ia r  w  lu d z ia c h . W in  
n y c h  za zd erze n ie  k ie ro w c ó w  u k a ­
ra n o  m a n d a ta m i, a p rz e c iw k o  m o to r  
n ic ze m u  w s p o m n ia n e j „s ió d e m k i"  
sporządzono  do K o le g iu m  K a rn o -  
A d m in is tra c y jn e g o  w n io s e k  o u k a ­
ra n ie .

L E K A R Z  p o g oto w ia  o p a try w a ł 
w c zo ra j m ie s zk a n k ę  u l.  R e ja , S ta ­
n is ław ę  D ., ud erzo n ą  s ie k ie rą  w  cza­
sie  s p rze czk i ro d z in n e j. N a  szczę­
ście o b raże n ia  o k a z a ły  s ię  n ie g ro ź ­
ne. (aP)

CZEKAMY NA ŁADNE 
PODARKI ŚWIĄTECZNE STOP) 

PROSIMY NIE ZAPOMNIEĆ
'  o szczęśliwych losach, 

ICIZAJOWEO loteeii
PIENIEZNE0 STOP 

POZDROWIENIA STOP

P R A C A

P R Z Y J M Ę  starszą , do ­
chodzącą gosposię do  2 
p a ń . Szczec in , P o n ia ­
to w sk ieg o  53/2.

11223-G
Z A O P IE K U J Ę  S IĘ  dziec­
k ie m  w e  w ła s n y m  m ie ­
szk a n iu , u l. W ie lk a  38/27.

11235-G

N IE R U C H O M O Ś Ć

S P R Z E D A M  dom  p ię ­
t ro w y , zab u d o w a n ia  gos 
p o d arcze, w a rs z ta t sto­
la rs k i, 2 h a  z ie m i, o ko ­
lic a  Z a w ie rc ia . W ia d o ­
m ość : M iro s ła w  Z w ią ­
ze k , K a to w ic e , B a n k o ­
w a  33/157. 11222-G
O D S T Ą P IĘ  za  zw ro tem  
k o s ztó w  pom ieszczenie  
n ad a ją c e  się n a w a r ­
szta t z u rząd ze n iem  
e le k try c z n y m  (s iła , ś w ia ­
tło ) o raz  m a te r ia ł b u ­
d o w la n y . K rz e k o w o , Sze  
ro k a  2 (W a rs z ta t  S a m o­
ch o d o w y ). 11231-G

R O Ż N E

T E L E W IZ Y J N E  Pogoto ­
w ie , in ż . W ł: T o m c za k , 
te l. 466-53. 11243-G
Z A P IS Z  A D R E S ! P r z y j­
m ę  k i lk a  osób n a  o b ia ­
d y  d o m o w e — 15 z ł. A l.  
W o j. P o ls k ieg o  58/12 (w  
p o d w ó rk u ). 1J224-G

K U P N O

T O K A R N IĘ  do  m e ta lu  
o toczen iu  do  1 m  w  
sta n ie  d o b ry m  k u p ię . 
O fe r ty :  B iu ro  O głoszeń  
Szczec in  pod 11232.

«
S P R Z E D A Ż

F U T R O  sztuczne k a ra ­
k u ły , fo to a p a ra t „ Z e n it  
3". n a k ry c ie  sto łow e , po  
sreb rza ne , n o w e, sp rze­
d a m . T e l . 73-100.

11185/Pr
D O G I ro d o w o d o w e, żó ł­
te  sp rzeda h o d ow la , I r e ­
n a C zepe , Z ło c ien ie c . 
T e l. 151. I1 8-P
C H R Y Z A N T E M Y  m a te cz  
n e  w ie lk o k w ia to w e . 5 ko  
lo ró w . 15-20 z ł. k a rp a , 
w y s y ła m  pocztą . W a ­
c ła w  N a h o rs k i, p - ta  G a ­
l in y , p o w . B arto szy ce .

119-P
S A M O C H Ó D  P ic k -u p  W  
d o b ry m  sta n ie  sp rze ­
d am . T e l . 472-74 od godz. 
20, o g ląd a ć: u l. L a n g ie ­
w ic za  15/1. 11225-G
M A S Z Y N Ę  do szycia, 
n o żną, w ie lo c zyn n o śc io ­
w ą , m a ło  u ży w a n ą  
sp rze d am . O fe r ty :  B iu ro  
O głoszeń Szczec in  pod

Z G U B Y  la c h : le w e  u cho  J-12,
p ra w o  ucho o b w ó d  67 sta , T an o w o  

Z A G IN Ę Ł A  s u k a  w y ż e ł m m . O s trze g am  p rze d  sk ie . 
szo rs tko w ło s y  o  sy m b o - k u p n e m , p rzyw łas zcze -

D U Z Ą  p a lm ę  F e n ik s  
sp rze d am . Szczec in , L u -  
b eckiego  1/6. 11228-G
M A G N E T O F O N  „ G ru n -  
d in g “  sp rze d am . T e l .  
219-77. 11229-G
S P R Z E D A M  lu b  za m ie ­
n ię  n a  a k o rd e o n  m o to ­
c y k l W F M . G o lę c ino , W i 

n ie m . W iad o m o ść : O m a - szesław a 14/9. 11234-G

L O K A L E

Pracownicy poszukiwani
S p ó łd z ie ln ia  In w a lid ó w  im . 7 L is to p a d a  w  Szcze­
c in ie , u l. G ro d z k a  n r  7 za tru d n i za ra z  nas tę p u ­
ją c y c h  p ra c o w n ik ó w  — in w a lid ó w  i re nc is tó w  
k o b ie ty  i  m ę żczy zn  w  p ra c y  n a k ła d c ze j i  w  
za k ła d z ie  z w a r ty m  w  n as tę p u jąc yc h  m ie js co ­
w o ś c ia ch : D ęb n o  L u b u s k ie , C h o jn a , T rz c iń s k o -  
Z d ró j, M y ś lib ó rz , B a r l in e k . Z a in te re s o w a n i w in ­
n i k ie ro w a ć  p o d a n ia  po d  adresem  s p ó łd z ie ln i.

4616-K

Najukochańszy nasz Syn i B ra t 

ś.p.

Leszek Rachwał
m a g is te r e k o n o m ii 

b . w y c h o w a n e k  I I  L ic e u m  O gó ln o ­
kszta łcącego  im . M ieszka  I  w  Szcze­
c in ie  z m a rł w  W a rsza w ie  po  d łu g ie j 
i  c ię ż k ie j chorob ie  d n ia  20 l i ­
stopada  p rze żyw szy  la t  24, o czym  
z a w ia d a m ia ją  p rz y ja c ió ł i  zn a jo ­
m ych  p o zo s ta li w  n ie u tu lo n y m  b ó lu

Rodzice i Siostra

J A R O S Ł A W  J Ó Ź W IK  P O S Z U K U J Ę  p o k o ju  Z 
zg u b ił leg. ub ezp ie czę - c. o . w  ś ródm ieściu , 
n io w ą . 11236-G O fe r ty :  B iu ro  O głoszeń

S zczecin  pod 11237.
H E N R Y K  S Z E L A C H O W - P IE L Ę G N IA R K A  poszu - 
S K I zg u b ił leg. u b e zp ie - k u je  p o k o ju . T e l.  
c ze n io w ą . 11227-G 11238-G

28 listopada 1968 r. zm arł

Franciszek
Wierzba

d łu g o le tn i i  zas łużony p ra c o w n ik  
W y d z ia łu  F inansow ego  P re z y d iu m  
M R N  w  Szczecinie, cz ło ne k  E gzeku­
ty w y  O O P  P ZP R .

W  Z m a r ły m  s tra c iliś m y  d rog iego  
p rz y ja c ie la  i  ko legę.

W y ra z y  g łębok iego  w sp ó łczuc ia  
żonie  i  ro d z in ie  Z m a rłeg o  s k ła d a ją

K ierow n ic tw o  i pracownicy  
W ydziału  Finansowego P re - , 
zydium  M R N  w  Szczecinie.

P R E Z Y D IU M
M IE J S K IE J  R A D Y  N A R O D O W E J

W yd zia ł Budow nictw a, 
U rb a n is tyk i i  A rc h ite k tu ry

w  S Z C Z E C IN IE

pod a je  do w ia d om ośc i, że:

P R O J E K T  P L A N U  
S ZC ZE G Ó ŁO W E G O  

Z A G O S P O D A R O W A N IA  
P R Z E S T R Z E N N E G O  

C Z Ę Ś C I M . S Z C Z E C IN A

część d z ie ln ic y  Ś ródm ieśc ie  — re ­
jo n  M ięd zyod rze  o b e jm u ją c y  obszar 
o g ra n iczo n y  od zachodu O drą  Z a ­
chodn ią , od p o łu d n ia  k a na łe m  O - 
dyńca  od w schodu  rzeką  Rega licą , 
a od pó łn o cy  —  p rzekopem  M ie le ń -  
s k im  —  zostan ie  w y ło ż o n y  do w g lą ­
du pub liczn e go  w  s a li n r  201 w 
gm achu P rez. M R N  w  Szczecinie, 
p l.  D z ie rżyń sk ie go  1 (g łó w n e  w e j­
ście) w  okres ie  od 10 do 24 g ru d ­
n ia  1968 roku .

W  okres ie  w y ło ż e n ia  p la n u  w  go­
d z inach  od 9— 12 za in te resow ane  
je d n o s tk i g osp od a rk i u spo łeczn ione j, 
o rg a n iza c je  społeczne i zawodowe, 
s tow arzyszen ia  o raz  osoby p ry w a t­
ne i  poszczególn i o b yw a te le  m ogą 
zapoznać się z p ro je k te m  p la n u , u - 
zyskać p o trze b ne  w y ja ś n ie n ia  o raz 
zg łosić sw o je  u w a g i i  w n io s k i do 
p la n u .

G łów ny A rch itekt M iasta  
M gr inż. arch.

Mieczysław J A N O W S K I

P R E Z Y D IU M
M IE J S K IE J  R A D Y  N A R O D O W E J  

W ydział Budow nictw a, 
U rb a n is tyk i i A rch itektu ry

w  S Z C Z E C IN IE

p od a je  do w ia d om ośc i, że:

P R O J E K T  P L A N U  
S ZC ZE G Ó ŁO W E G O  

Z A G O S P O D A R O W A N IA  
P R Z E S T R Z E N N E G O  

C Z Ę Ś C I M . S Z C Z E C IN A

Os. G órne  N iebuszewo, D rzetow o, 
Ż e lechow o  o b e jm u ją c y  obszar o gra ­
n ic z o n y : od zachodu —  u l. K ra s iń ­
skiego , od p o łu d n ia  —  te re n a m i 
P K P  od w schodu  —  p ro je k to w a n ą  
a r te r ią  nadod rzańską  (w  re jo n ie  
u lic :  L ub eck ieg o , D ębo g ó rsk ie j i  W i-  
szesława) — od pó łnocy — u l.  Ś w ię to ­
ja ń s k ą  do te re n ó w  P K P . s tru m ie ­
n ie m  G rzę z in iec , u l. B og u m iń ską , 
p ó łn o c n y m  obrzeżem  Os. Że lechow a  
do  u l.  W a rtys la w a , d a le j p o łu d n io ­
w y m  obrzeżem  Os. W arszew o do u l. 
K ra s iń s k ie g o  —  zostan ie  w y ło żo ny  
do w g lą d u  pub liczn e go  w  s a li n r  201 
w  gm achu P rez. M R N  w  Szczecinie, 
p l.  D z ie rżyń sk ie go  1 (g łów ne w e j­
ście) w  okres ie  8 — 21.X II.1968 r.

W  o k re s ie  w y ło ż e n ia  p la n u  w  go­
d z inach  od 9— 12 za in te resow ane  
je d n o s tk i g osp od a rk i u spo łeczn ione j, 
o rg a n iza c je  społeczne i  zawodowe, 
s tow arzyszen ia  o raz osoby p ra w n e  
i  poszczegó ln i o b y w a te le  m ogą za 
poznać s ię  z p ro je k te m  p la n u , uzy­
skać p o trze b ne  w y ja ś n ie n ia  o raz 
zg łos ić  sw o je  u w a g i i  w n io s k i do 
p la n u .

G łów ny A rc h ite k t M iasta  
M g r inż. arch.

M ieczysław  J A N O W S K I
4735- K

D r u k :  S zczec. Z a k ł.  G r a ł .
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Niebawem lato na stole

Mrożonki już w drodzeMPK-pierwsze
N A  D O B R E  R O Z S M A K O W A L IŚ M Y  S IĘ  w  m rożonych ow o­

cach i  jarzynach. Dowód? W  sezonie 65/66 zjedliśm y 80 ton, 
rok  później —  176 ton, a m inionej zim y ju ż  314 ton. O blicza­
jąc  statystycznie 1 m ieszkaniec Szczecina z jad ł ub. z im y  1 kg  
m rożonek ow ocow o-w arzyw nych. Dużo to, a le  i zarazem  m a­
ło, zważywszy na zapotrzebow anie organizm u na tego rodza­
ju , bogaty w  w itam in y  produkt.

F A K T  p o d w a ja n ia  s ię  każde­
go ro k u  ilo ś c i spożyw anych  
m rożo ne k  s p ra w ił,  że o rgan  i za

Czwartek Literacki
„Polskie zagadnienia akcen­

tow e” —  to  t y t u ł  p -W e k c ji, k tó  
rą  podczas k o le jn e g o  C z w a rtk u  
L ite ra c k ie g o . 5 g ru d n ia  b r.. o 
godz. 17, w  S a li K a m e ra ln e j 
Z a m k u  K s ią ż ą t P o m o rs k ic h  w y  
g łos i d r  S ta n is ła w  J o d ło w s k i z 
U n iw e rs y te tu  Ja g ie llo ń sk ie go .

Podczas swego p o b y tu  w  
S zczecin ie  d r  S t. J o d ło w s k i m ó 
w ić  będzie  ró w n ie ż  na  te m a t 
„A ktu a ln e  zagadnienia in te r­
p u n k c ji”. W y k ła d  te n  odbędzie  
s ię  dziś, w  środę, o godz. 18, w 
a u li I  S tu d iu m  N a u c z y c ie ls k ie ­
go p rz y  u l.  T a rc z y ń s k ie g o  1.

(m )

-KURIEREM 
*?0 MIEŚCIE

N O W A  R E K L A M A

O d  k i lk u  za le d w ie  d n i czy n ­
n a  je s t w  n as zym  m ie śc ie  no­
w a  re k la m a  — neon za in s ta lo ­
w a n y  n a b u d y n k u  h o te lu  „ N a d  
o d rzań s k ie g o “ . B a rw n a  re k la m a  
o ż y w iła  b rz y d k ą  i  c ie m n ą  u lic ą  
K as zu bs ką .

C Z E R W O N E  S M A K O Ł Y K I

W c zo ra j n a n ie k tó ry c h  strą g ą  
n ac h  u lic zn y c h  p o ja w iły  się po  
m id o ry . C h ę tn y c h  n a  te  dosko^  
n a łe  w a rz y w a  b y ło  w ie lu , cho­
c ia ż  cena — 80 z ł za  k ilo g ra m *  
n ie  zac hęcała  do  k u p n a .

P D T  N A  P IĘ Ć  

P R Z E D  D W U N A S T Ą

W n ę trza  i w y s ta w y  sk le p ó w  
szc zec ińskich  są ju ż  św ią te cz­
n ie  u d e k o ro w a n e . N a  w y s ta ­
w a c h  m ie n ią  się w  ś w ie tle  róż  
n o b a rw n e  b o m b k i i in n e  ozdo­
b y . S zczegó ln ie  ła d n ie  i  este­
ty c zn ie  p rzy s tro jo n o  w n ę trze  
P D T . N a  w s zys tk ic h  p ię tra ch  
m a g a zy n u  p o ja w iły  się ju ż  z ie ­
lo n e  c h o in k i. S k o ro  o P D T  m o ­
w a , n ie  od  rze czy  b ęd z ie  
w s p om nieć  o p rzy g o to w a n ia c h  
tego s k le p u  do  tra d y c y jn e g o  
M ik o ła ja . W  ty m  w ła ś n ie  d n iu  
u ru c h o m i się tu  d o d a tk o w o  
sto isko  z z a b a w k a m i i  po d aru n  
k a m i d la  naszych  n a jm ło d ­
szych. E k s p e d ie n tk i będą sprze  
d a w a ły  z a b a w k i w  to w a rz y ­
s tw ie ... „p ra w d z iw e g o  M ik o ła ­
j a “ . N a  s p e c ja ln e  życ zen ie  ro ­
d z ic ów  o dn ies ie  on ta k ż e  p re ­
z e n ty  do do m ó w .

M a lu c h y , k tó re  6 g ru d n ia  od 
w ie d zą  P D T  o trz y m a ją  w  s k le ­
p ie  b a rw n e  u p o m in k i.

P A C Z K I, P A C Z U S Z K I

P a n ie n k i z p o c z ty  p rz y  u l. 
B o g urod z ic y  m ia ły  w c z o ra j p e ł 
n e ręce ro b o ty . P rze d  o k ie n ­
k a m i u s ta w ia ły  się  tas iem cow e  
k o le jk i.  S zczególn ie dużo szcze­
c in ia n  w y s y ła ło  p ac zk i. T a k  
w ię c  o k ie n k o  w  k tó ry m  p r z y j­
m u je  się  p rze s y łk i b y ło  w  p ra w  
d z iw y m  ob lęże n iu . (a w a )

4 osoby w szpitalu

Smutny finał
jazdy „pod gazem“
M IN IO N E J  no cy , o k . godz. 2.30, na 

a l. Jedności N a ro d o w e j ro z b ił się w  
czasie p o k o n y w a n ia  za k rę tu  o d rze ­
w o  sam ochód osobow y m - k i  „ O p e l-  
C a p ita n “  n r  re j. M M - T  039 ( re je s tra ­
c ja  ty m c za s o w a ), p ro w a d z o n y  p rzez  
29-le tn iego  A d a m a  H . zam . p rz y  u l. 
F e lc za k a . K ie ro w c ę  i t ro je  pasaże­
ró w :  22 -le tn iego  A le k s a n d ra  B ., 19- 
le tn ia  T a m a rę  W . (m ie s zk a ń c y  u l. 
F elcza ka ) o raz  26 -le tn ią  Z o fię  B . ze 
Ś w in o u jśc ia , k tó rz y  d o zn a li p o w a ż­
nych o b raże ń  c ia ła , p rze w ie z io n o  do  
szp ita la  n a G o lę c in ie . P ią ty  pasażer 
w ozu o p a trzo n y  został w  a m b u la to ­
r iu m  p o g oto w ia . S tra ty  m a te r ia ln e  
w ynoszą o k . 10 tys . z ł.

J a k  sie o ka za ło , A d a m  H . p ro w a ­
dził w ó z . będąc pod w p ły w e m  a lk o ­
h o lu . D o ch o d zen ie  w  to k u . (ap)

to r  za op a trzen ia  m ia s ta  w  ten  
a r ty k u ł  —  dyrekc ją  M iejskiego  
H and lu  M ięsem  dużo uw agi po 
święciła  w łaściw em u przygoto­
w an iu  najbliższego sezonu. O  
szczegóły na te n  te m a t p o p ro ­
s iliś m y  d y r. h an d low eg o  M H M  
—  M . Z aw iłę .

-  P O D P IS A L IŚ M Y  u m o w ę  n a do­
s taw ę 440 to n  m ro żo n ek . N a s zy m  
n a jp o w a żn ie js zy m  d o staw cą , z k tó ­
ry m  w sp ó łp rac a  u k ła d a  się n a m  
bardzo  p o m yś ln ie , jest n a jw ię k s z y  
p ro d u ce nt m ro żo n e k  w  k r a ju , d ys ­
p o n u ją c y  p ro d u k te m  n a jw y żs ze j j a ­
kości -  Z a k ła d y  P rze tw ó rs tw a  O w o ­
c o w o -W a rzy w n e g o  „ H o r te x “  w  G ó ­
rze  K a lw a r i i .  P o za  ty m  sp row adzać  
b ęd z ie m y m ro ż o n k i ta k ż e  z ch łod n i 
sk ła d ow yc h  w  P o zn a n iu  i W ło c ła w ­
ku .

W  sprzedaży będzie  18 ro ­
d z a jó w  w a rz y w  i  o w o c ó w  z 
ty m , że s ta le  p o w in n o  b yć  o ko ­
ło  10. N a jw ię c e j za m ó w io no  
ty c h  a s o r ty m e n tó w , k tó re  szcze 
c in ia n ie  n a jb a rd z ie j sobie  upo ­
d o b a li . Są to : m iz e r ia  (60 ton ), 
t ru s k a w k i (50 ton ), ś l iw k i w ę ­
g ie r k i (45 ton ), m a rc h e w  z grosz 
k ie m  (40 ton ), p o m id o ry  (35 
ton ), fa s o lk a  (25 ton ), szp inak  
(22 to n y ). Udało się także za­
m ówić w iększe ilości zup, które  
mieszkańcy słusznie uznali za 
sm akow ite, pożywne i  wygodne  
w  użyciu. B ędzie  60 to n  zupy 
ja rz y n o w e j,  20 to n  k a la f io ro ­
w e j i  20 ton  ja rz y n o w o -p o m id o  
ro w e j.  P o w in n y  b y ć  także : w i ­
śn ie  (8 ton ), p o rz e c z k i (6 ton), 
m a lin y  (5 ton ).

A B Y  ja k  n a jb a rd z ie j w y e lim in o ­
w ać p rz e rw y  w  d o staw ie  m ro żo n ek  
(spow odow ane za k łó c e n ia m i t ra n s ­
p o rto w y m i) M H M  w y b u d o w a ło  m a ­
gazyn  ch łod n ic zy , w  k tó ry m  p rz e ­
c h o w y w a ć  m o żn a  20 ton  m ro żo n ek . 
S k le p y  M H M  o trz y m a ły  jeszcze 15 
u rząd ze ń  ch łod n ic zyc h  u m o ż liw ia ­
ją c y c h  sprzedaż. B ędzie  ją  p ro w a ­
d z iło  n ie  t y lk o  30 sk le p ó w  M H M ,  
a le  ta k że  20 p la c ó w e k  M H D , W a -  
rz y w -O w o c ó w  o raz  „ D e lik a te s y “ . T e  
s k le p y  M H M , k tó re  będą sp rze d a­
w a ły  m ro żo n k i będą m ia ły  n a  szy ­
b ie  w y m a lo w a n y  b ia ły  p ła te k  śn ie­
g u . M oże i pozostałe p rzed s ię b io r­

s tw a  zas tosu ją  te n  z n a k  rozp o zn aw ­
czy?

P IE R W S Z E  sam ochody z m ro  
żo n ka m i są ju ż  w  drodze . W  
p ią te k  a lbo  w  sobotę p o w in n y  
s ię  one p o ja w ić  w  sk lepach . N a 
n ie d z ie ln y  o b ia d  m ożna ju ż  za­
p la n o w a ć  m rożoną ja rz y n ę .

N a  k o n ie c  k i lk a  n ie zbę d n yc h  ra d . 
2 a d n y c h  m ro żo n e k  n ie  trze b a  p łu ­
k a ć !  B ard zo  sta ran n ie  z ro b io n o  to" 
w  c h łod n i, p rz e 4  zam ro żen ie m . G o ­
tu je  się je  w  ezasie o 2/3 k ró ts zy m  
n iż  n o rm a ln e  w a rz y w a . S o k u  z ro z ­
m ro żo n yc h  ow o có w  i  w a rz y w  n p . 
z  m iz e r i i  n ie  trze b a  w y le w a ć , w ła ś ­
n ie  on z a w ie ra  n a jb a rd z ie j w a rto ś ­
c io w e  s k ła d n ik i. W  ciasto n a  k n e d le  
z a w ija ć  w y ta r te  do sucha a le  za ­
m ro żo n e  ś l iw k i.  O w oce od ra zu  po ­
sy pać c u k re m , n iech  ta k  się ro z ­
m ra ż a ją . (aż)

D o redakcji napływają upominki

M

H

w naszej akcji
Mały podarek-dużo radości

W  R E D A K C J I N A S Z E J  są ju ż  pierwsze dary  złożone W! 
odpowiedzi na apel „ K u rie ra ”  i  Polskiego K om ite tu  Pomocy, 
Społecznej, a przeznaczone dla  dzieci z rodzin najgorzej 
sytuowanych, będących pod opieką P K P S -u  oraz d la  sie»-, 
ro t i  półsierot z Dom ów Dziecka. Jako pierwsze pospieszy­
ły , ja k  zw yk le , dzieci przynosząc swoim  kolegom z a b a w k i  
książeczki, ładn ie w ypraną  i  w yprasow aną odzież.

N a z w is k a  w s zys tk ic h  o fia ro d a w ­
có w  b ęd z ie m y d ru k o w a ć  w  „ K u r ie ­
rz e “ . N a  ra z ie  ty m , k tó rz y  ju ż  u  
nas b y l i  jeszcze ra z  serdeczn ie  d z ię ­
k u je m y , a do w s zys tk ic h  in n y c h  n a­
szych C z y te ln ik ó w  ra z  jeszcze k ie ­
ru je m y  p ro śb ę : po m yś lc ie  co ze 
zn a jd u ją c y c h  się w  d o m u , a b ę d ą ­
cy ch  w  d o b ry m  s tan ie  u b io ró w  m o ­
żecie p rzek aza ć  d zie c iom  (do la t  18), 
ab y  w o kre s ie  ś w ią te czn o -n o w o ro c z-

W  „D elfin ie“ -
dzieła reprezentantów
„nowego kina**

W  G R U D N IO W Y M  R E P E R T U A ­
R Z E  k in a  s tu d y jne g o  „ D E L F IN “  za ­
p o w ia d a  się c y k l „ re p re z e n ta n c i no ­
w ego  k in a  eu ro p e jsk ie g o*’, a  będą  
to  re ży s e rzy : A le k s a n d e r P e tro v ić  
(Ju g o s ła w ia ), Is tv a n  G a a l (W ę g ry )  
o raz  Joseph L osey (A n g lia ) .

F ilm  A . P e tro v ic ia  „ S p o tk a łe m  n a ­
w e t szczęś liw ych  C y g a n ó w “  (p rod. 
1967 r . ) ,  to  n a jw ię k s z y  sukces k in e ­
m a to g ra fii ju g o s ło w ia ń s k ie j la t  ostat 
n ic h . F ilm  te n  u zy s k a ł „S re b rn ą  
P a lm ę “  n a M ię d z y n a ro d o w y m  F e s ti­
w a lu  F ilm o w y m  w  C annes, w  1968 r. 
(nasza re c e n z ja  — p a trz  str. 4—5).

„ Z ja z d  ro d z in n y “  re ż . I .  G a a la  
(p ro d . 1968 r .)  je s t h is to rią  ó  la ta c h  
w o jn y  i  t ru d n y m  o kresie  b u d ow y  
now ego  ż y c ia  społecznego. W  ty m  
stu d iu m  p sy ch o lo g ic zn ym , je d n ą  z 
ep izod y czn y ch  ró l g ra  B a rb a ra  
L u d w iż a n k a .

Joseph Losey p re ze n to w a n y  jest 
d w o m a  f i lm a m i:  a n ty w o je n n y m
d zie łe m  „ Z a  k ró la  i  o jc zy zn ę “  z T . 
C o u rte n ay em  i  D . B o g ard em  w  ro ­

la c h  g łó w n y c h , o raz n ag ro d zo n ym  
n a u b ie g ło ro c zn y m  M F F  w  C annes, 
k o lo ro w y m  obrazem  „ W y p a d e k “  w e ­
d łu g  scenariusza H . P in te ra  (a k c ja  
to czy  się  w  an g ie ls k im  środow isku  
n a u k o w y m ).

W  c y k lu  „p ożegnan ie  f i lm ó w “ , w  
soboty  o godz. 22.45, zo b ac zym y po­
z y c je :  (7.X I I )  -  „A p e  R eg in a“ , p rod . 
w ło s k ie j, (1 4 .X II)  -  „ G e n e ra ł“ , p rod . 
a m e ry k a ń s k ie j, (2 1 .X II) — „ H ra b ia  
M o n te  C h ris to “ , prod . fra n c u s k ie j, 
2 8 .X II  — „N a g ie  os trze " , p rod . an ­
g ie ls k ie j.

F ilm  „ G e n e ra ł“  (z  B u stere m  K e a -  
to ne m  w  ro li g łó w n e j) będ z ie  p o k a ­
z y w a n y  w  d n iac h  2 3 -3 1 .X II . w  godzi­
n a c h  p rzed p o łu d n io w y ch . (m )

N d t a f n i i c
S 2 C Z ® £ l f f i § S i i

♦  T E L E F O N IC Z N A  p o ra d n ia  T o ­
w a rz y s tw a  Św iad o m e g o  M a c ie rz y ń ­
s tw a  c zy n n a  je s t d z is ia j, ja k  w  k a ż ­
d ą p ie rw s zą  środę m ie s iąc a  w  go­
dz in ac h  od 17 do 19. P o ra d  u d z ie ­
la ją  le k a rze  g in ek o lo g  i  seksuolog. 
N u m e r  te le fo n u : 469-37.

♦  U R O C Z Y S T E  o tw a rc ie  (po  re ­
m o ncie) K H ib u  Z w ią z k ó w  i S to w a ­
rzy sze ń  T w ó rc zy c h  ,,13 M u z “  n a­
stą p i w  d n iu  31 b m . o godz. 22 pod­
czas b a lu  s y lw e stro w e g o  Z g łosze­
n ia  c z ło n k ó w  K lu b u  n a  b a l p rz y j­
m u je  s e k re ta r ia t , co d z ie n n ie  w  godz. 
12 do 14 o raz  w  p ią tk i od  18 do 20.

yrociystośś
z  okazji 

święta Finlandii
T O W A R Z Y S T W O  P rz y ja ź n i  

P o ls k o -F iń s k ie j, S zczecińskie  
T o w a rz y s tw o  M u zyczn e  im . H . 
W ie n ia w s k ie g o  i W o je w ó d zk i 
D O M  K u lt u r y  w  S zczecin ie za ­
p ra s za ją  n a  uroczystość z w ią ­
zaną ze św iętem  n a ro d o w y m  
F in la n d i i. U roczystość odbędzie  
się ju t ro , 5 b m . o godz. ¿7.15, 
w  S a li S zw ed zk ie j Z a m k u . 
W  p ro g ra m ie , po części o f i­
c ja ln e j, ko n c ert k a m e ra ln y  
p rz y  św iec ac h  i k a w ie , po ­
ś w ięc o n y  m u zyc e  f iń s k ie j ,  w  
w y k o n a n iu  Szczec. T o w a r z y ­
s tw a  M uzyczn e g o  im . H . W ie ­
n ia w s k ie g o  pod b a tu tą  d y r .  W . 
P a w ło w s k ie g o . W stęp  w o ln y .

W  T Y M  M IE S IĄ C U  ro z ­
poczęto ro b o ty  zb ro je n io w e  
pod fu n d a m e n ty  p rzysz łe ­
go D O M U  I  K L U B U  M A ­
R Y N A R Z A  p rz y  zb iegu  u -  
l ic  M a te jk i i  M a lcze w sk ie ­
go. W  u b ie g łą  środę ro z­
poczęto w y le w a n ie  p ie r ­
wszego fra g m e n tu  fu n d a ­
m e n tó w  pod  1 1-kondy gną­
cy  jn y  b u d yn e k , w  k tó ry m  
to  m ieśc ić  się będzie dom  
m a ryn a rza . W  g łę b i, gdzie  
p ra c u je  jeszcze k o p a rk a  u -  
sy tu o w a n y  zostan ie  2 -k o n -  
d y g n a c y jn y  b u d yn e k  k lu b u . 
O b y d w a  b u d y n k i będą ze 
sobą połączone. Całość  
p ra c  w y k o n u je  S P B M -1 , a 
m a js tre m  b u d o w y  je s t E d­
w a rd  G rz ą d k ie w ic z .

F o to : S t. C IE Ś L A K

n y m  sp ra w ić  im  radość. Na o fia r» *
d a w c ó w  cze k a m y  w  d z ia le  m ie js k im  
„ K u r ie r a “ , co d zie n n ie , oprócz n ie ­
d z ie l, w  godz. od 10 do 15. Z b ió rk a  
b ęd z ie  t rw a ła  do 14 g ru d n ia . Pros*-, 
m y  się  pospieszyć.

S E R D E C Z N IE  w ita liś m y  wcz<? 
ra j w  re d a k c ji p rze w od n iczą ­
cego R ady Z a k ła d o w e j M P f i  
—  Z . D z iedz ica  i  s e k re ta rza  te j 
ra d y  Z . S am iuch in a , k tó rz y  w, 
im ie n iu  M ie js k ie g o  P rzedsię ­
b io rs tw a  K o m u n ik a c y jn e g o , ja  
ko  p ie rw s i w  m ieśc ie  w łą c z y li 
się do nasze j a k c j i  i  p rz y n ie ś l i 
p ism o  n a s tę p u ją ce j tre ś c i:

„D yrekc ja , Rada Zak ładow a  
i Rada Robotnicza M ie jsk iego  
Przedsiębiorstwa Kom unikacyJ  
nego w  Szczecinie doceniając  
pożyteczną akcję ,.K u rie ra ”  i  
Polskiego K om ite tu  Pomocy  
Społecznej prow adzonej pod 
hasłem „M a ły  podarek —  du ­
żo radości” —  postanowiły prac  
kazać 1 000 złotych (jeden ty ­
siąc) na zakup upom inków  dla  
dzieci —  podopiecznych Pol-: 
skiego K om ite tu  Pomocy Spo-, 
łecznej i z Dom ów Dziecka.

K w otę  powyższą przekazali­
śmy w  dniu 3 grudnia na kon­
to P K P S -u  N B P  I  O M  1412-9« 
2599.

W zyw am y Rady Zakładow a  
w szystkich przedsiębiorstw  go­
spodarki kom unalne j w  na­
szym mieście do pójścia w  n w  
s ie  ś lady”.

P IS M O  p o d p is a li:  z-ca dym 
m g r A . A n c z y k o w s k i,  p rze w . 
R Z  —  Z . D z ie d z ic  i  p rze w . R a­
dy R o bo tn icze j —  K .  K o z ik o w -
sk i.

W  ro z m o w ie  z  p rze ds ta w ic ie -! 
le m  re d a k c ji goście w y ja ś n il i  
nam , że p ien ią d ze  k tó re  w p ła ­
c i l i  na k o n to  nasze j a k c j i  po­
chodzą z te j części funduszu za  
k ła do w e g o , k tó ry  jest przezna­
czony na a k c ję  soc ja lną .

G O R Ą C O  D Z IĘ K U J E M Y  c a łe j za­
ło d ze  M P K  i  w ie rz y m y , że w  je j  
ślad y  p ó jd ą  ra d y  za k ła d o w e  n ie  
ty lk o  p rzed s ię b io rs tw  g o sp o d ark i ko ­
m u n a ln e j, a le  w s zy s tk ic h  za k ła d ó w  
p ra c y  w  n as zym  m ieśc ie , w  k tó ry m  
d u ży c h  i zasobnych  z a k ła d ó w  p rze ­
c ież n ie  b ra k u je .

Jeszcze ra z  p o d a je m y  ko n to , n a  
k tó re  m o żn a  w p ła c a ć  p ie n iąd ze  
p rzezn a czo n e n a  z a k u p  u p o m in k ó w  
d la  d z ie c i

N B P  I  O M  1412-9-2599 
P K P S  R a d a  D z ie ln ic o w a  
Szczec in  — Ś ró dm ieście  
z  d o p isk ie m
i,M a ły  p o d a re k  — d użo  radości*^

Dziękujemy
♦  Z E S P O Ł O W I w o k a ln e m u  1 in ­

s tru m e n ta ln e m u  K lu b u  F a b ry czn e g o  
Z W S  „ W is k o rd “  d z ię k u je m y  za  po ­
z d ro w ie n ia  z  p o b y tu  w  G ru d z ią d zu  
n a  V  O g ó ln o p o ls k im  F e s tiw a lu  P io ­
s e n k i i  Zes p o łó w  In s tru m e n ta ln y c h ,'

S i w FiSharisisnii?
♦  RAZ ZESPÓŁ DAWNEJ M U ZY K I
♦  DWA RAZY KW INTET DĘTY
♦  TRZY RAZY LEGENDARNY DON JUAN1

T R W A  N A D A L  p re ze n ta c ja  d o ro b ­
k u  szczecińskiego środ o w isk a  m u ­
zycznego  z o k a z ji  X X - le c ia  o rk ie ­
s try  s y m fo n ic zn e j. T y m  ra ze m  w y ­
stą p ią  n a es trad z ie  F ilh a rm o n ii t r z y  
zespo ły  k a m e ra ln e . B ęd ą  to  d w a  
ró żn e  K W IN T E T Y  IN S T R U M E N ­
T Ó W  D Ę T Y C H  o raz  Z E S P Ó Ł  D A W ­
N E J  M U Z Y K I ,  k tó ry  n ie da w n o  ob­
c h o d z ił sw o je  p ię c io le c ie . Zes p o ły  
te  zn an e  z ko n c e rtó w  k a m e ra ln y c h  
w  Z a m k u  za p re z e n tu ją  w e  w to re k  
d n ia  3 g ru d n ia  s łu ch ac zo m  F ilh a r ­
m o n ii p ro g ra m , o b e jm u ją c y  z a ró w ­
no u tw o ry  k o m p o zy to ró w  d aw n y c h  
-  G a b rie lie g o , H a e n d la , H a y d n a ,  
ja k  i  w spółczesnych  -  B a ird a , P a ­
c io rk ie w ic za , S ze ligow skiego .

N a jb liż s z e  n a to m ia s t k o n c e rty  
s y m fo n iczn e  w  d n ia c h  6 1 8  g ru d ­
n ia  b ęd ą w  p e w n y m  sensie m o n o -,

g ra fic zn e . Ic h  b o h a te r  — to  le g e n *  
d a m y  D o n  Ju a n . P ostać h iszpań ­
sk iego u w o d z ic ie la  in te re s o w a ła  w ie -' 
iu  p is a rz y  i  k o m p o zy to ró w  ró żn y c h  
ep o k . W śró d  ty c h  o sta tn ic h  z n a jd u ­
ją  się m . in . w  X V I I I  w . C h ris to p h  
W illib a ld  G lu c k  i W o lfg a n g  A m a ­
deus M o z a rt , a  w  ko ń c u  X I X  w . — 
w y b itn y  p rze d s ta w ic ie l m u z y k i p ro ­
g ra m o w e j R ic h a rd  S trauss. N a  k o n ­
ce rtac h  p ro w a d zo n y ch  p rze z  W A L E ­
R IA N A  P A W Ł O W S K IE G O  Z u d z ia - ’ 
ie m  b a ry to n a  T e a tr u  W ie lk ie g o  w j 
W a rs za w ie  E U G E N IU S Z A  B A N A S Z - ’ 
C Z Y K A  u s ły s zy m y  M u z y k ę  z  b a le tu  
G łu c k a , U w e r tu rę  o p ero w ą i  C an zo - 
n e ttę  M o z a r ta  i  P o e m a t sy m fo n ic z ­
n y  Straussa . T y t u ł  ka żdego  z ty c h  
d z ie ł je s t  te n  s a m : D o n  Ju a n .
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